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 Dzićło: geometryń , ułożonć przez J. P. Lhuilier 
Obywatela Genęwóńskićgo, w Towarzystwo Nauk 
w témże Mieście ustanowionć policzonćgo, które za 
ogłoszonóćm, w Polsce|, i „obcych kraiach WE 
do pisaniń wezwanióm, z pomiędzy innych, po- 
twićrdzónić i nagrodę odebrało, od Towarzystwa 
do Xiżg Elemóntarnych roztrząśnionć, a przez J. X. 
Gawrońskićgo Kanonika Koadjtitora Krakowskićgo, Le= 
ktora J.K. Mci i w tćmże Towarzystwie /zasiadaia- 
cégo, na Polski ięzyk z Francuzkićgo przełożone , 
Szkołóm Narodowym do/użyciń, podług przepisów 
naszych , podaiśmy. w Warszawie dnia go. Pa- 
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IGNACY Xżę MASSA ALSKI Biskup - Wileński, Pre- 


zyduiący. 

MICHAŁ Xżę PONIATOWSKI Biskup Płocki. 
` AUGUST Xżę SUŁKOWSKI: Wda Kaliski. 
JĘDRZEY MOKRONOSKI Wda Mazowiecki, 
JACEK MAŁACHOWSKI Podkan. Koron, 
JOACHIM CHREPTOWICZ Podkan. W. X. Lit. 
MICHAŁ MNISZECH Marszałek Nadwor: W. X.L. 
IGNACY POTOCKI Pisárz W. W. X. Lit. 
ADAM Xżę CZARTORYSKI Jen. Ziem Pod. 
"STANISŁAW Xżę PONIATOWSKI Jen. Lieut. W. K, 
FRANCISZEK BIELIŃSKI Star. Czórski. 
ANDRZEY ZAMOYSKI Kawal. Ord. Orła Biśłćgo. 
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ROZDZIAŁ I. O położćniu tak Liniy, 
dak i Piafzczyzn iednych, względćm Oru: 11. 
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- ROZDZIAŁ u O Kątach brytowych. 34. 
Pip łowanić do Rozdziałów następu- 
iacych. O podniesieniu liczby , ðo iży Sze- 
ścianu , albo Kubusa, i o wyciqgnićniu 

„Pierw iastki S'zesścićennćgo, albo kubicznego. 52a 


ROZDZIAŁ II., O Równoległościanach 
prostokątnych - - É E 72. 


ROZDZIAŁ IV. O Równoległościanach 
nie prostokątnych. < 94. 


ROZDZIAŁ V. O Graniastostupach. 109. 


ROZDZIAŁ VI. O Piranioach , albo 
©:strastupach lub Pae inadi, AE A 
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ROZDZIAŁ VIII. O Ostrokręgach - 154: 
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Albo nowych , albo mnićy znanych, uży- | 
tych wtey Części Jeometryi, z przydanć- 
mi obok fłowami łacinfkierńi »„tOŻ samo 
w używaniu Matematyków znączącćmi, 


Biczón: A) Polus. 

Bryła. GN, l Solidum. 
Bryłowatość, Soliditas. 

Bytność, i Exifientia, 

„ Ciągło. ESS Continue. 

J Ciągły. Contimius. 
Czworokątny., Quaqdrangularis, 
Czworościadn. Tetrdedrum. 

. Dwódzielny, | Subduglicatus, 
Dwómnożny. ; Duplicatus. 
Dwómnożyć, Duplicere. 
'Dwódzieftościśń, Jo friedrum, 
Dwónaftościan. ~ Dodecdedrum. : 
Graniaftoftup, " Brifma. 
Jednoimienny; Ejusdem mominię, 
Kąt plafki. . - Angulus planus, 
Kąt bryłowy, : Angulus Jolidus. 

, Kloc. Truncus. 

Arréte (po Francuzku. ) 
Curuus. 
Sphaera. 
" Sphaericus, 
Excefsus. 
Odpowiadaiący. . ~ Correfpondens, 
Ośmiościan. Ottoeńdrum. 
Oftrofiup albo Oftro- Pyramis, 
„grán. Oftro- 


Oftrokrąg.. Conus. . 

Oftrokrag ścięty. Conus truncatus, 
Płafzczyzna. Planum. 
Początkowy. Elementaris. 
Półkole. Semicirculus. 
Półkula. Hemi/fpherium. 
Połączenie. Combimalio. 
Przecięcie. Setlio.. 

Rodzenie się. Generatio 

Równik, - źEquaior. 
Równoległoboczny. Parallelegrammicus. 
Równoległościan. Parallelogrammum. 
Rozległość. Exitenfio. 

Sciana. Paries. 

Spodek. Pes. 

Staty. Confłans. 

Sześcian. ` Hexaćdrum albo Cubus 
Tróykątny. Triangularis. 
Tróymnożny. ; Triplicatus. 

Walec. - Cylinder. 

Warfta. _Stratum., 
Wielościan. Polyedrumu: 
Wyczerpanie. -` . Exchauflia. 

Wymiar, Dimenfio. 

W yrocznią, Oraculum, 


fain 
Sorea TERNS eei 
gi 


Części pierwsz 
zatrudnialiśmy 
wierzchniami 5 
wiek rozległość 
dzie rzeczy jakiey nie jest ona 
ani samą powićrzchnią , al 
wszerz i w głąb, I tak, 


ey samćmi tylko | 
się liniiami i por 
lubo iakńżkol: - 
€extensio) bę- 
ani samą liniią, 
e się rozciągą wzdłuż, 


, pokóy naprzykład, ma | 
swoię długość , má fzerokość „i wysokość , czy- 
AU li 
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1i grubość. Tarcica, choćby nśycićńszń, má 
także długość , szerokość i grubość. Nie by- 
toby powierzchni , tey tarcicy , toiest: nie by- 
łoby rozleg (ości iey, uwdżaney, có do długości 
tylko, i szcrokości, gdyby nie było tarcicy 
uwóażaney co do wszystkich, ićy wymiarów. 
Powiśrzchnia ogranicza rozległość , i ońę koń- 
* czy: aby zaś granica iakićcy rozległości była w 
 fsamey rzeczy , trzeba ażeby: ta rozległość by- 
ła. Nie byłoby więc powierzchni, gdyby nie 
było rózległośći, którą kończy ; tak, iak (mó-. 
wiąc przez podobieńftwo , lubo dalekie, ) nie. 
byłoby koloru na przykład w suknie , gdyby nie - 
było sukna. f z j 
Podobnym: sposobem , lubo często nietuwó- 
żaliśmy tylko długość iakiéy rozległości, (cośmy 
| nazywali liniią); nić masz iednak tey długości, 
ieżeli nie masz powierzchni, którą, ona kończy, 
lub na którey może bydź w rzeczy samcy cią- 
gnioną. Nie będzie więc długości, gdy nie będzie 
Ę powierzchni: a że nie będzie powierzchni, ieżeli 
'nie będzie rozległości maiącey trzy wymiary; 
| więc linii nie będzie, tylko tam, gdzie iest ro- 
zległóść , z trzema wymiarami. j 
Gdy się kto bawi około rózległości , ile 
"ta trzy wymiary w sobie zamyka, w takim 
razie mówi Się ; iż się bawi około Ciała ( cor=. | 
pus), albo Bryty (Solidum.) 


- jeometryń nie uwadżś.inaczey Ciała, tylko - | 
ile to rozciągnionć iest wzdłuż , w szerz, i 
* wzwyż albo w głąb: jnszemi zaś włśsnościa- 
mi iego wcałe Się nie zatrudniń, zostawuiąc 

CZA NIE 


l 
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-ie do uwśżaniź Fizykóm. Lubo za zdaie się, 
iż sobie ścisłe nader w uwśżaniu ciała zało- 
Żyli granice Jeometrowie ; maig iednak obszer- 
ne itak pole dochodzćnią wielu bardzo prawd 
ukrytych, których wiadomość. Po większcy czę. 
ści koniecznie jest Potrzebna chcącemu w Fi- 
zyce postąpić. 


Nie sami tylko Jeometrowie, uważając cia- 
łą, iednę sobie w nich własność , toiest rozle- 
głość za cel wystawnią. Jest to, a przynáy- 
maniey ` bydż powinien , Powszechny postę- 
powania sposób, to rzecz iaką z grun- 
itu chce poznać j 
własności uwá 
i dokładnieyszey o 
domości. Rozum ludzki 

"ny, aby wiele pospołem 
własności mógł dochodzić 
ogarnąć, 


- Skutek takowego własności 
bna  dochodzeniś Ą 
im więcey rzeczóm 

„dzie: a taką własno 


zyftósować , 
pasze podpaduią, lub. 
A stąd się okazuie wá-i 
metrycznych, i obfie 
onychże, 


Az 
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Lubo, maiąc wzgląd na słabość poięcia 
ludzkiego , iednę tylko własność ciała uwa: 
ża  Jeometra ; dla większey iednak wygody i 
tę ieszcze dzieli nielako na „części, i w myśli 
je osobno stawia, chociaż w rzeczy samey oso- 
bno się nie znaydnią. Nie má względu rol- 
nik na grubość ziemi w tem mieyscu , gdzie 
rolą swoię uprawia. Dosyć mu na tém, że ta 
grubość iest doftateczna do przyjęcia ziarna , 
dó doftarczania soku i do rozwinienią się te- 
goż ziarna. Wielkość. pola znać osobliwiey 
(stara się, aby wiedział „ilé na niém ziarna po- 
siać może, a zatem: powierzchnią swego po- 
la, bez względu na grubość ziemi uważa, Tak 
i piszący, miarkuie wielkość powierzchni. pa- 
pieru, końcem zmieszczenia na nim tego , co ma 
pisać : nie wchodząc. w jego grubość . i dosyć 
maiąc na tém, że mu atrament nie przebiia. 


Jakożkolwiek mała będzie grubość ciała 


iakićgo.; wszelako iednak, ciało to, dwie 

ftrony odmienne , przeciwne sobie mieć musi, 

i iedna z nich odłączyć się w rzeczy samey mo- 

że od drugićy, luboby nie znalazło się. spo-. 
sobnć narzędzie do uczynienia tego rozłączenia. 

Ciało więc chociaż naycieńsze, nić może bydź 

za iedno brané, co powierzchnia: a zatem nie 

prawdziwie rzecz "wykładaią niektórzy |Jeome- 

rowie, gdy mowią : że ciało , albo bryła skła- 

da się Z powierzchni położonych iednych na 

drugich ; bo iakażkolwiek byłaby liczba tych 

wart, z których ciało żłóżone uważamy , Ka- 

zda iednak w; szczególności ta- warfta byłaby ` 
bryłą, 2 nie, powierzchnią , ponieważ miała- 

by dwie ftrony przeciwne , 1 mogącć się od sie- 

bie odłączyć. U co 


 -wierzchni iakiey, naprzykład Równoległobo- 


MSDE i 5 
Co się zas powiedziało o powierzchniach; 

(to i o liniiach twićydzić należy, Że nie dla te- 

go Sa od Jeometrów ùwážane, iakoby w rze-. URU 

czy samey znadydowały| się, ale tylko dla ła- 

twości i wygody. -Nie wiele w to wchodzi 

podróżny, iak szeroka iest droga ,, którą má 

przebydź, dosyć mu na tem „iż się nią udadź 

może. Ticzbakroków , “które md czynić, nie 

zawisła od szerokości, ale od samćy długości l 

tey drogi ; tę przeto długość szezególnicy uwáżá. ; | 


~ E E 


Niechby była bardzo mała szerokość pó- 


ku, i niechby ta sama tak mała szerokość po- 
dzieloná/ była na iak náywiecey części , przez 
liniie równoodległć od długości: wszelako każ- . 

da z tych części będzie powićrzchnią , i chociaż- 4 
by iak nadymnieysza była odległość dwóch li- 
(miy, które tę szczupłą powierzchnią kończą: 

za iednę iednak liniig wziąźć ich nić można; 

a stąd łatwo każdy widzi, iako to wyrażenie 

iest niedokładne a bardziey ieszcze fałszywe ; 

Że powierzchnia składa się z liniy położonych- 
iednych przy drugich. ł 
EnD a. 
Na koniec zdarzaią się przypadki, gdzie nie 
potrzeba nawet uważać przeciągu całcy linii, ale 
koniec ićy tylko , ieden lub obadwa , albo zgoła 
to, co dzieli dwie icy części. W takim razie mó- 
Wi się, Że Jeometra samym się zatrudnią punktem. 
Punktu w samey istociś nie masz, ieżeli mie 
masz linii, którą punkt kończy , ałbo ‘iey czę- 
ści, które oddziela, Podróżny celswoićy drogi, 
iak punkt iaki sobie wystawia, wielkością ie- 
go wcale się nie zaprzątaiąc „ aż. poki do 'niego 

nie 
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nie: doydzie: doszedłszy , uwńiża dopiero ob- 
szerność mieysca, do którego dażył. Nie masz 
wierzchołka kąta, ieżeli nie będzie dwóch li- 
niy ten kąt czyniących. Uwagi nad któremi 
się zastanawia Jeometra czyli to, co ‘do poło» 
żenia punktów iednych względem drugich , 


czyli względćm linii iakiey, pochodzą z samé- a 


go wystawićnid sobie w myśli tych rzeczy W Je 
stocie się nie znayduiących, dla łatwieyszego 
doyściź tego , czego szuką, 
Jakożkolwiek mała będzie rozległość wzglę- 
dem zmysłów naszych, lub względćm wiel- 
Kości ciał , które nam nayczęścićy pod zmy- 
- sły podpódaią ; wszelako można oddalić my- 
ślą tę małość względem innych większych rze- 
czy , i uwóżać ciało choćby też naymnieysze, 
dak gdyby wielkićm bardzo było, a to wzglę- 
dem tysiącznćy na przykład części swoićy. 


Niech będzie iak náymnieyszá liniiś: tey 
linii koniec ieden, zawsze różnić się będzie od 
drugiego. |] znowu niechby ktg na iak náy- 
więcćy części podzielił iaką liniią każda z tych 
części dwa końce odmienne mieć będzie, a 
stąd poznać možná, iąk nie prawdziwć iest to 
wyrażenie, że liniiá fkłada się z punktów przy 
sobie położonych: 


Wy! fławuiąc sobie Jeometra pod temi ró- 
żnemi poftaciami rozległość ,Uupfzedzać tém sa~ 
mem zdaie się te trudności , które często zwy- - 
kiy bywać zarzucane o. prówdziwćy bytności 
(existentia) tych rzeczy , które są celém iego 
nauki, 


WS TH P 
; Powierzchnia plafká, iest powierzchnią, 
na którćy ku wszyftkim ftronóm liniie proste 
prowadzić można: i takiemi to liniiami i pa- 
wićrzchniami dotąd zatrudnialiśmy się, których 
wszystkie części na teyże samey Płaszczyznie 
 zostaią (ih eodem Plano). W części naftępu- 
'iącey takie nadto liniie i powierzchnie zabawiać 
nas będą, którć się na odmiennych płaszczyznach 
„ znayduią. 


- Z dwolakiemi liniiami mieliśmy ieszcze da 
czynienia; z prostćmi i z kołowćmi, lub ich 
częściami. Powićrzchnie także, około których 
bawiliśmy się, były albo zakończone liniiami 
proftćmi, albo liniią kołową, albo liniiami 
proftemi, i częściami liniy kołowych. W czę- 
ści naftępuiącey będziemy nadto zabawiać się 
różnemi powierzchniami krzywemi (curva), 
którć wyftawić'sobie można iak gdyby począ- 
tek miały z obrotu powierzchni płaskich, któ- 
rć iużćśmy roztrząsali. Obaczymy to: w Szcze 
gólności, gdy o' każdcy takićcy powierzchni 
mowa będzie, 

Co się zaś tycze Brył ; te dwoiakićgo gatun- 
ku zabawiać nás będą ; iednć, które są zakoń- 
czone powierzchniami płafkićmi ; drugie, które się 
| kończą powierzchniami krzywemi albo częścią 


krzywemi , częścią płaskićmi. 


| Jeometryń więc, iest to nauka „ która siĘ 
zabawia „samą roztegłością. 


Liniie proste dwoiakośmy uważali : ráz co 
do ich wielkości ; drugi ráz co do ich: polože- 
A A A nik 


Ł 
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n nia iednych względćm drugich. W pierwszym 
względzie przyrówńywaliśmy iedne do drugich, 
albo prosto zaraz, albo przez spólną im mia- 
rę, do którey stósowaliśmy. każdą z osobna jc 
linija. W drugim względzie , albo liniie Z SO- | 
bą śię spotykały, i stąd początek kątów „i. ich 
podziałów ; albo się też nie spotykały. j 


Co do Poki i A? s y 
przypadki , w których dwie figury mogą przystąć 
do siebie. Widzieliśmy, .że to przystawanie zawi- 
sło iedynie od wielkości i, położenia: liniy ie 
dnych względem drugich , toiest, Że tylko takie 
dwie figury „przystać mogą do siebie, w których 
boki iednakowćy są wielkości iedne względem 
drugich, iiednakowego położeniń. Jednym z May j 
znamienitszych przyftósowań było przeniesie- 
nić, czyli przerysowanić iakieykolwiek figu- . 
ry prostokteślney. Widzieliśmy także , iż wiel-/ 
kość figur prostokrćślnych nie zawisła od wiel- 
kości i położenia ich boków, gdyż Tróykąty , 
lub Równoległoboki , byleby. iednakowe miały 
podstawy|i wysokości, są równe ; równe też 
będą, tak dwa na przykład Tróykąty, iako i 
dwa Równoległoboki, gdy ich podstawy będą 
w stósunku odwrótnym ich wysokości: nad to 
równość w wielkości figur nie tylko nie zawisła , 
'od wielkości i położenia: boków, ale nawet 
ani od ich liczby: ponieważ Tróykąt, Równo- 
ległobok , i Kwadrat może bydź tak zrobiony, 
że się równać będzie iakicykolwiek figurze da- 
ney prostokreślney ; może ieszcze aka 
bydź z summą lub różnicą fgur, inszych pro- 
_stokreślnych. 
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` Można też przez przybliżenić porównać 
koło z figurą iaka proftokrćślną „i zrysować ta- 
kie koło, któreby mało co różniło się od ie 
dney [ub więcey figur „prostokrćślnych : dokła- - 
dnie'zaś można mieć koło równe inszćmu da- 
nému, lub wielu inszym kołóm także danym. 


Tubo wielkość figury nie iest tém samem 
wyznaczona, ŻE wyznaczońy iest ićy obwód i 
położenić boków; podany iednak mieliśmy spo- 

sób iedćn z naywygodnieyszych, *wykreśleniź 

figury prostokreślney o ilukolwiek bokach da- 

nych: malac dany iey obwód, widzielismy oraż , 
granice , w. których przy nie powiększonym 

obwódzie , powierzchnia figury bydź może po- 

więksżona, lubo zmnieyszcnią iey nie ma ż4- 

dnych granic. | 

Z podobieńftwa położeniź liniy, którć koń- 
czą figurę, i z proporcyonalności tychże liniy 
wynikało wiele twierdzeń, a z tych znowu 
wiele wniosków, i przyftósowań. Szczegól- 

 niey zaś wynikało , przeniesienie na papier, dzia: 
łań'na ziemi częstokroć nierówney odprawionych; 
/ktore to przeniesienie dokładnieyszem i łatwiey- 


szem leszcze stawało się , używszy rachunku. 


Z 


4 W tem wszyftkiem , co się: dotąd mówiło, 
nie wspomniało się tylko o linii prostey, io 
linii kołowey, o powierzchniach płaskich za- 
kończonych przez liniie proste, albo przez fi- 
niie kołowe, lub ich części; o bryłaca obwie- 
dzionych powierzchniami płaskieńni, albo krzy- 
„wemi, maiącemi swóy początek od powićrz- 
chni płaskich, Ta część Jeometryi , Nazywa się 

Jeome- | 


ro ” JEOMETRYI C. TI. O BRYŁACH, 
Jeomeiryą początkową, (Geometria Elementaris): 
służy ona za fundamćnt koniecznie potrzebny | 
do inszych części zawilszych, z których się 
składa geometryd wyższa (Geometria sublimis), 
a. w tey rzecz iest o rozmaitych inszych lini- 
iach krzywych, o powierzchniach przez nić za- 
Kkończonych , i o wielu bardzo takich bryłach , 
których początek czasćm można, a czasćm nie 
/ można wyprowadzić z tych ostatnich liniy krzy- 
wych, lub z powierzchni niemi zakończonych. 


Różni się też Jeometryd początkowa od 
wyższćy, i co do sposobu rysowani4 figur do 
niey należących : w Jeometryi albowiem po- 
czątkowey , dosyć iest na cyrklu i linii do wy- 
kreślenia figur iey własnych; każde przeto za- 
gźdnićnić , którć z pomocą tych dwóch tyl, 
ko narzędziów może bydź rozwiązane , do niey 
ńależy.  Jeżeli- zaś zagadnićnić , mogąc bydź 
rozwiązanym, z,pomocą samcy linii i cyrkla, © 
toiest przez same liniie i łuki koła, rozwięzu-. 
ie się z użycićm inszych ieszcze narzędziów , 
albo liniy krzywych, odmiennych od koła; o 
\takowem rozwiązaniu mówić się zwykło, iż 
nie iest wykonane sposobem zadosyć czyniąe 
cym. b j ; 
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| O położeniu tak Liniy iako i 
" Plaszczyzn -ieonych wzgledem 
Orugich. 


1. Trwierdz: 1. Gdy liniiá ma dwa swo- 
ie punkta, na iedney płaszczyznie, 

mód ié oraz i wszystkie na teyże pła- 

szczyznie, REA 


Dowodz: Liniia prosta wyznśczś się 
przez dwa punkta, a zatem liniiá pro- ` 
sia poprówadzona przez dwa punkta 
dané, na daney także płaszczyznie zniy- 

„dzie się z każdą inszą prostą, prźez też 
dwa punkta poprowadzona, i iednę z nią 
liniią uczyni, Si 

2. Twierdz; Przez liniią. prostą i 
punkt gdziekolwiek dany , może zawsze 
„przechodzić iedna płaszczyzna. 


Dowodz: Wystaw my sobie myślą, iż 
przez tę liniią przechodzi iakakolwiek 
płaszczyzna : niechay ta płaszczyzna o- 
| brácá się około teyże linii: w tym obro- 
cie przeydzie przez punkt dany, a 
w przechodzeniu będzie tą samą płaszczy- 
ziią, którey szukamy. 


- Možná 
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" "Można także i przez dwie liniie prze- 
„cinalącć się (a) przeprowadzić płaszczy- 


znę: ponieważ płaszczyzna przechodząca 


"przez iednę z tych liniy i przez który- 
kolwiek punkt drugicy, przechodzi ra- 
zém i przez przecięcić tych dwóch liniy, 
i przez punkt należący do drugicy linii: 
a zatem i druga ta liniiń cała ieft na 
teyże płaszczyznie, 


Można nakoniec i przez trzy boki 
Tróykata przeprowadzić płaszczyznę. Ja- 
koż płaszczyzna przechodząca przez dwa 

„ boki Tróykata , przechodzi też i przez 
dwa punkta, w których trzeci bok prze- 
cina tamte dwa, a zatem i ten trzeci bok 
mą teyże ieft płaszczyznie. 


Ja 
3. Twierdz: 3. Gdy się dwie płaszczy- 

ny przecinają, tem spólńem ich prze- 

cięciem , iest liniia prostą. | - 


j* 1 
« . Dowodz. Weżmy na tem spólnem 
, przecięciu dwa iakićkolwiek punkta, i 
| .  popro- 
l „ 


(a) Mówię: przecinaiące się, bo wielć 
iest liniy, których położćnić jest takić, że 
przez nić nić może razćm przechodzić iedna 
płaszczyzna ; na przykład w kostce od gra- 
niś, tak iest położonć ramié ieduo kąta, na 
iednóy stronie, i bok przeciwny drugićmu 
ramićniu tegoż kąta na innćy- stronie , że przez 
té dwie linije iedna płaszczyzna przechodzić 
nić może. 


OW ZWT ZEG OTZA SE S AERE radę z 
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poprowśdźmy przez nić, na: iednćy 
z dwóch płaszczyznie, liniią. prostą: 
ia linija będzie: miała na drugićy pta- 

szczyznie dwa punkta do siebie nale- 
żące: więc i cała będzie na teyże dru- 
giey, płaszczyznie: a zatem będzie cała 
na obndw óch płaszczyznach, toiest bę- 

„ »dzie spolnem, ich przecięciem. 


=- To,cosięo „płaszczyzna ich powiedzia- 
"ło , można porównąć ztem, 'co się linii | 
; tycze ; toiest , liniia- prosta wyznaczą 
się przez dwa punkta, płaszczyzna wy- 
zmacza się przez trzy punkta lub przez 
dwie liniie przecinające się. Gdy znowu 
dwie liniie wzaiem się przecinają , punkt 
| spólnym ich iest przecięciem: gdy zaś 
przecinaią się dwie płaszczyzny, spól- 
ném ich przecięciem iest: liniiá prosta. ` 


IRA: Twięrdz. 4. Gdy liniiń prostádo 
dwóch inszych , które się przecinaią na 
iedney płaszczyznie $ prostopadłą iest 
w punkcie ich przecięcia; będzie tćż pro- 
ftopadłą i do każdćy inszćy linii, prze- 
 chodzącey.przez ten PEE na eye pta- | 
szczyźnie. ! 


Możná naprzód obiasnić na kar-/ 
cie przełimaney. Liniia prosta ,. podług 
którey karta się przełamała , proftopadłą , 
ieft do boków części dwóch, tey kar- 
ty przelamaney. Obrścaiąc część iednę 
złamaną , około złamania czyli spólnćgo 

prze- 


14 JEOMETRYI C. Il. ROZDZIAŁ 1. 


przecięcia, bok ieden z dwóch, do któ- 
„rego liniią przecięcia była proftopadłą, 
odmieniać będzie położenie; wszelako 


jednak, na iedncy  zoftanie ' płaszczy-, i 


znie, i liniiá przecięciń zawsze do nie- 


go będzie proftopadła. Ten przykład 


prawdę tę zmysłóm dosyć ukazuie, nie 
dosyć iednak ukazuie ią rozumowi. 


 Dowodz. Niech będą dwie liniie pro- 
fte, AB, CD, przecinaiące się w P, i 
niech do obudwóch prostopadłą będzie 
 liniia SP. Na płaszczyznie przechodzą- 
cey przez. te dwie liniie, przeciągną- 
wszy przez punkt P. iakążkolwiek li- . 
niią EF, do tćy linii będzie tćż pro- 
ftopadłą liniiń SP. 


Weźmy liniie równe: PA, PB, izno- - 
wu PC, PD, także równe. Poprowadźmy 
AC, BD spotykaiącć liniią EF, w pun- 
ktach E, i F. 


Ponieważ Tróykąty: APC, BPD, maią 
dwa boki równe iedne względćm dru- 
gich, i kąty między temi bokami za- 


wartć , także równe: więc mogą przy- 


ftać do siebie: a w szczególności kąt 
PAC , równy iest kątowi PBD. Przeto i 
Tróykąty APE, BPF iako- maiącć ró- 
wne boki: PA , PB, i kąty równe iednć 
względem drugich, mogą też do siebie. 
przystać , a w szczególności ,. równe są 
w nich boki PE,PF,i AE, BF. 
= Po- 


8 RE 
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Pociągniymy ieszcze liniie SA, SB, 
SC, SD: Troykąty prostokątne SPA, 
SPB, maią bok fpólny SP, i boki PA, 
PB, równe: a zatem; mogą do siebie 
przystać: a w szczególności liniie SA , SB, 
- są równe.. Podobnie równe są i liniie 
SC, SD. Dwa więc Tróykąty CSA, 
BSD, których boki wszyftkie równe są 
_ iedne względem drugich, mogą do sie- 
bie przystać:: a w szczególności kąty SAC, 
SBD są równe. 


A _ Poprowadziwszy SE, SE; Tróykąty: 

$AE,.SBE maią boki SA, AE, równe 
względćm boków SB,BF, i kąty mię- 
dzy temi bokami zawarte , równe; więc 
mogą do siebie przystać: a w szczegól: 
mości równe są liniie, SE, SF, 


Więc w Tróykątach SPE , SPF, ró+ > 
wne są boki w jednym , względem boków 
drugiego a zatem i te przyftać mogą 
do siebie; a w szczególności kąt SPE, 
równa się kątowi SPF; a że są katami 
przyległemi , czynią razćm dwa kąty 
proste ; każdy z nich przeto będzie ką- 
tem proftym , a zatem liniia SP, będzie’ 
też proftopadłą i do linii EF, 

: f 

To Twierdzenie bardziey w dowodze- . 
niu długie niż trudrć, powinno bydź 
obiaśnionem przez figurę z papieru grub- 
szego, lub z drewna, 'i z nici; lub 
w jnszy sposób. Toż rozumieć, trzeba i 
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wzgledem wszystkich prawie podań, 
w tey części zawartych. - - 


s Dein: Gdy liniiá dedi jedi 
do wszystkich inszych, które się w pun- 


kcie icy spadku przecinaią na Rz S 


znie iakiey; O kakiey linii mówi się, że 
iest proftopadłą do tey płaszczyzny; a 
Į zatem ieżeli finiia proftopadłą iest do, 


dwóch inszych w punkcie ich przecięcia, 52 


na płaszczyznie , ta liniia proftopadłą iest 
i do iey płaszczyzny. 


6. Twierdz: 5., Henin ieżeli li- 


niia, profiopadłą iest do trzech inszych li- 


niy , które się w jednym iey punkcie prze- 
cinaią ; płaszczyzna ta , która przecho- 
dzi przez dwie z tych trzech liniy prze- 
chodzi też i przez trzecią! 


7 


-Niech będzie liniią SP. prostopadłą do 
a linii PB, PD, PF, które przechodzą | 
przez tenże sam punkt P, linii SP, 


U 


Niechdy płaszczyzna iaka przechodzi 


przez liniią SP, i PF. Jakażkolwiek' bę< < 


dzie liniiá, w którey ta płaszczyzma , 
przeciań drugą płaszczyznę przechodzą- 
cą przez. liniie PB „i PD; wsżelako lini- 
ia SP będzie prostopadłą do tego spól- 
nego przecięcia: a zatem gdyby liniia PE, 


nie była tém spólnem przecięciem, fe: 


dy lniiá SP, byłaby. prostopadłą do 
- dwóch SD leżących na, a j 


CICCEFS===""= 


11% 


So! AE 
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ona płaszczyznie, toiest: “byłaby pro- 

| ftopadłą. do linit PE, i do drugićy ie- 
szcze linii różney od PE Przecinaią- 
cey spólnie dwie płaszczyzny : co bydź 
nie może, Liniiź więc PF, nie iefi r6- 
ad od spólnego przecięcia dwóch pła- 

> Sżczyzn SPE , BPD, a zacm 

-spólnem przecięciem, i przeto należy i 
do qdrugicy płaszczyzny BPD; toiest, ta 
płaszczyzna BPD „przechodzącą przez 
liniie PB, PD, przechodzi też i przez 
liniią PF. 


ieft tem, 


Bir fag 


q. Twierdz: 6, Dwie linie prosto- 


| 


padie do iednéy płaszczyzny, są od sie- ' 


bie równdodległe, 


Niech bedą dwie liniie BA, CD. pro- 
stopadłe do iedney płaszczyzny , na któ- 


rą spadaią w punktach B, i C, te dwie 
liniie są równoodiegłe, 


Poprowadźmy liniią BC, a od koń. 

ca C spólnego linii BC, z liniią DC, pro. 
_stopadłą do płaszczyzny, wyciągniymy 
"na tey, płaszczyznie prostopadłą CE, do 

p OSEGBC, równą iakicykolwiek długości BA, 
| wziętćy ną drugićy. linii prostopadłey 
do teyże płaszczyzny, Poprowadźmy je- 
aeae Umie BĘ, AF. Dwa Tróy kąty 
CABC, ECB, maią spólny bok BC, boki 
także BA, CE, równe, z wykreślenia, i 
kąty proste : ABC, BCE; więc tć Tróy- 
kąty mogą przystąć do siebie; a wy szcze- 


Bores gól- 


Tab. 1 
Fig, 2, 


1 
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` gólności liniie BE, AC, są równe. Dwa 


(tedy Tróykaty ABE, ECA maia waglę- 

dem siebie równe wszystkie boki, a Za- 

| tém przystać mogą do siebie: a w SZCZe- 

- gólności równe sa kąty ABE, ACE. Że 

aś linija AB, prostopadłą iest do lnii 

BE, (pońieęwáż wzięliśmy ią za prosto: | 
padłą do płaszczyzny przechodzącey przez 
Paie BC, BE); więc kąt ACE, iest, tež 
prosty: a, zatćm liniiń EC. prostopadła 
do dwóch liniy CB, CD, z wykreślónia, 

iest też prostopadłą i do linii CA. Prze: 

to ta liniiń CA iest na tey samćy pła: 

szczyznie j Co i liniie BC, CD. A że 

płaszczyzna przechodząca przez liniie AC, 
CB, przechodzi też i przez liniią AB; 

"więc linie AB, CD, są na iedney pta- 

szczyznie : będąc zas ha iedney płaszczy- 

zmie, Że są prostopadłemi do linii BC} 
więc od siebie równoodległómi będą. 


Przestroga. Aby łatwiey zrozumieć 
to dowodzćńie , dobrze będzie przegiąć 
Figurę 27 iy linii BC, tak, aby część ie- 
dna ABCD tey Figury; przypadała pro- 
sto nad drugą częścią BEC. Podobnie 
dopomágać nożna łatwieyszemu Wyo) 
brażeniu i w Jnszych Figurach, gdzie ; 
mie iedna zachodzi płaszczyzna. 


Uwaga. W pierwszćy części cokol-: 
wiek się mówiło o liniiach równoodie= | 
głych; zawsze to było w tem rozumie: 
niu, że te-liniie kreślone były, na tey” 

SK sa- 


sę PIES 

O położćniw tak Linty iako i Płaszc: 19 

 samey płaszczyznie, na którcy i każdą 

.inszą liniia łącząca dwa ich punkta, le- 
żała, 


- (8. Twierdz: 4. Jeżeli dwie liniie są 

„ od siebie równoodlegtćmi, a iedna z nich 
prostopadłą iest do iakiey płaszczyzny ; 
będzie i druga do teyże płaszczyzny pro- 
stopadłą, i 5 
Weźmy dwie liniie BA, CD za ró- 

_ wnoodległć : ieżeli iedna z nich np. CD, 
iest prostopadłą do iakicy płaszczyzny ; 
będzie do teyże płaszczyzny prostopadłą 
1 druga BA. 3 


f 


Na płaszczyźnie, do którcy wzięli- 
śmy za prostopadłą CD > pociągniymy 
CB: będą do CB, prostopadićmi obie: 
dwie liniie AB,i CD. Na teyże pła- 
szczyznie niech będzie CE prostopadłą 

do BC, i równą długości BA. Bopro* 

 wadźmy ieszcze AC, AE, BF. Cale do» © 

_wodzenić na tem zawisło, aby okazać, 
Że kąt ABE jest prostym , toiest, że li> 
niiá AB prostopadłą do linii BC, iest'raż 
zem prostopadłą, i do linii BE, leżącej 
na tey samey. płaszczyznie , do którey 
liniiń CD iest prostopadłą, 7 


Dwa Tróykąty. prostokątne ABĆ, 

ECB, maiz ramiona kata prastego równe 

. ledne względem drugich : a zatem: te' 

| -dwa Tróykąty mogą przystać do siebie, 
b- B2 a W SZCZE- 


ź 
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ESH PRON 
a w|iszczególności liniie AC, BE, są ró 
wne. Maig, tedy dwa Tróykąty ABE, 
ECA, wszystkie trzy boki równć iednć 
wzgledem drugich, i mogą zatćm przy” 
stać do siebie: a w szczególności równe 
są kąty ABE, ACE. Płaszczyzna prze- 
chodząca przęz dwie linii równoodległć 
AB, CD, przechodzi też tak przez linią 
BC, iako i przez AC; więc liaiie BCE 
BC, AC, na iednćy płaszczyznie leżą. A 
Że liniii CE iest prostopadłą do, dwóch 
| liniy CD, BC; będzie też prostopadłą i 
do trżeciey linii CA, a zatem kąt ACE 
iest prostym; a że ten kąt, iest równy 
kątowi ABE, więc i kąt ABE, iest pro- 
stym. | 


9. Zagridn: Spuścić prostopadłą do 
„płaszczyzny, Z punktu nie.na niey da- 
nego. ; a 


Niech będzie taki punkt S, z ktore- 
go spuścić, trzeba prostopadłą na daną 
` płaszczyznę. 
Rozwiązanie. Na płaszczyźnie daney 
nakreślmy 1akąkolwiek linią AB. Niech 
przez tę liniią i przez punkt dany S, ` 
przechodzi inszń płaszczyzna, na którey 
pociagniymy SD, proftopądłą do AB. Na 
daney płaszczyźnie niech też będzie po- 
prowadzona DP, prostopadła do AB; a 
przez liniie SD, DP,, niech przechodźi 
płaszczyzna , na którey niech będzie SP 
pro- 
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prostopadłą do linii DP: ta liniid SP a 


dzie razćm prostopadłą , którey szuka- 
tisoy, ) f RAN 


Wykreślenić służące do dowodzinii, 
Niech przez P, przechodzi liniia EF, ró- 
wnoodległa ód AB. 


-Dowodz: Liniie SD, PD, Z wykre- 
ślenia są prostopadłe, do a AB; więć ; 
 liniia DB, wzaiemnie iest do obyd dwóch 
tych liniy, prostopadłą ; a zatem prosto- 
padłą, iest 4 do płaszczyzny przechodzą- 
céy, przez te dwie- liniie. A- że liniia 
-EF równoodległą iest od linii AB; więc 
 T[iniia EF iest też prostopadłą de. teyże 
„płaszczyzny SDP: a w szczególności pro- 
stopodłą iest do linii SP, i lniiá SP, ieft 
wzaiemnie do linii EE proftopadłą. Że 
zaś liniiń SP zrob/'ona była profiopadłą 
do linii PD; więc liniia SP ieft razem 
i proftopadła do linii EF, i PD, które się 
przy iey spadku P, przecinaią na daney 
płaszczyznie: a zateni linjiá SP, profto- | 
7 P iest do tćyże płaszczyzny. 


ro. Zagadna 2. Od punktu danego 
na płaszczyznie wynieść proftopadłą do 
teyże. płaszczyzny. 


Rozwiąz: Spuśćmy do pta iszczyzny 
dancy z punktu takiegokolwiek | nie Ga 
niey będącego , profopadłą„'a' przez 
a punkt dany poprowadźmy-rownoodlegią 

od teyże proftopadłey. WATTS 
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Uwaga 1. Od punitu „danćgo, 
oe a prowadzić można poon: 
dia, do. aiw. 


12. Moga 2. Gdy liniia iaka nie. 
ieft ani na samey płaszczyznie , ani do ` 
nicy proftopadłą; może bydź albo od - 
niey równoodległą , albo tak, iak ze- 
chcemy do niey nachyloną. 


Naprzód. Jeżeli, spuściwszy z dwóch 
punktów linii iakiey, dwie proftopadte 
na płaszczyznę , te proftopadłe będą so- * 
bie równe ; tedy ta liniią. od którey są . 
spusżcżone ‘będzie rówńoodległa od pła- 
szczyzny , na którą i ie spuściliśmy , tojest ;- 
nie spotka nigdzie tey płaszczyzny, choć- 
by tak liniiá, iako i płaszczyzna nay- | 
dalcy były przędłużone. 


Powtore. Niech będzie liniia SD 
nie prostopadłą do płaszczyzny , ale niech 
"| spotyká płaszczyznę w punkcie na przy- 
kiad D. Z punktu któregokolwiek tey linii aj 
n.p. z S, spusćmy do tey płaszczyzny 
prostopadłą natrafiaiącą na nię w pun- 
udtcier P ia poprowadźmy PD. Kąt SDP, 
nazywa - się kątćm pochyłości ( angulus 

 inelinationis ) tey linii SD, do płaszczy- 
züy. : 

Ten kąt jest nóymnieyszym z tych 
wszystkich, Które czynić .może liniiń 
; wiek inszą liniią A ab 

dzoną 
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dzoną, na tey płaszczyznie , przez punkt | 
D,i gdyby z punktu P, iako ze śrzodką 
romieniem równym linii PD, nakre- 

Toni był okrąg Koła, wszyftkieby liniie 

, ciągnione od punktu S, do punktów te- 
go okręgu , czyniły iednakowy zawsze 
kąt z tą płaszczyzną. ; J 
> Poniewóż te podania są tylko do iq- 
szych głównicyszych pomocnicze ( subsi- 
diarise) i łatwe do dowiedzienid , przesta- 
ie się tu na samém ich wyrażeniu, 

GE, unas. 8. Gdy dwie liniie ró- 
wnoodlegić są od trzecicy , która na od- 
mienney od nicn leży płaszczyznie ; te 
dwie liniie i od siebie równoodległe bę- 
dą. 


Niech będą dwie liniie AB, CD, ró- 
wnoodległe od linii EF, będą te dwie lini- 
*-ie od siebie równoodległemi. Od pun- 
ktu któregokolwiek na linii EF, n-p. 
G, wyciągniymy dwie do tey linii pro- 
ftopadie: GH GI, na płaszczyznach prze- 
chodzących przez tęż liniią EF, i przez 
AB,i CD. Ponieważ limiá EF , iest 
proftopadłą , tak do lihiv GH, iakoi do 
linii GI, więc też będzie prostopadłą 
do płaszczyzny przechodzącey przez te. 
„dwie liniie, A Że znowu dwie linite AB, 
„CB så równoodległe od linii EF; więc są 
obiedwie prostopadłe -do płiszczyzny 
,przechodzącćy przez liniie GH, GI, aza- 
tem są odsiebie równoodiegie. 14. 
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‘14. Twierdz: 9. Gdy dwie liniie, ME 
re się schodza, są równoodległe wzglę: 
dem dwóch drugich , które. się także 
l schodzą; kąt zawarty między dwie- 
ma pierwszemi liniiami, równy będzie 
kątowi zawartemu między dwiema dru-, 
giemi. , z 


Niech będą dwie liniie AB, AC, ró- 


aoc | względem dwóch drugich | PA 


DE , DF; kąt BAC zawarty między dwie- 
ma pierwszemii, równy iest kątowi. EDE 
zawartemu między dwiema drugićmi. 


Weżmy równć liniie AB, DE, i ró- 
wne także liniie AC, DF. Rów liz 
niie AD ,BE, CE, BC, EF. Í 


Ponieważ liniie AB, ED ,są równe, i 
równoodległć, czworokąt ABED będzie 
oraz Równoległobokiem , i liniie też AD, 
BE, będą równemi , i równoodległemi, 


Podobnie równe są i równoodległć li- 
niie AD, CF; wiec liniie BE, CF sąteż ró- 
whe, i równoodległć względem linii AD: 
a zatem wówńhe są sobie, i od siebie ró-. 
~- wnoodległć. Jest tedy Czworokąt BEFC, 
oraż Równolćgłobokiem, a w szczegól. 
ności równe są liniie BC, EF. Przeto 
Tróykaty BAC, -EDF, boki trzy równé 
maią , iedné względem drugich , a zatem 
przystąć mogą do siębie, a w szczegól- 
ności równe są, kąty O EDE, 
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| 15. Przyfłósowanie, Niech będą dwie 
płaszczyzny, które się przecinają. Na 
każdey z, tych plaszczyznie wystawmy 
prostopadłą , do spólnego ich przecięcią, 
wyprowadzoną od punktu któregokol- 
wiek. tegoż przecięciń, , Kąt zawarty 
. między dwićma temi prostopadićmi , ie- 
dnakowy zawsze bedzie., „chociaż coráz 
insży na spólnem przecięciu punkt wy- 
bierać będziemy , do wyprowadzćniś 
z niego tych prostopadłych. 


Defin: Jest przeto taki kąt zdatnym 
do wymierzenia pochyłości tych dwóch 
płaszczyzn iedney względćm drugicy. 
Gdy zatem kąt zawarty między temi, 
dwićma prostopadłćmi y , iest prosty , mó- 
wi się, Że w takim raziepłaszczyżna ie- 
dna tej profłopadią do: drugity. Gdyby 
zaś kąt między temi dwiema prostopa- 
diemi zawarty , miał; 10°, 20°, 30? it.d. 
w tym razie idwie płaszczyzny zawierały: 
by kąty: 10?,20%300, i t. d, 


. Možná ieszcze i AH sposób prze- 
świadczyć się, iako pochyłość dwóch 
prostopadłych , wyciągtionych na dwóch 
płaszczyznach , od iednego punktu linii 
przecięcia spólnego tych płaszczyzn , 
odpowiada, zawsze pochyłości tychże 
dwóch płaszczyzn. Wystaw my albowiem 
sobie té dwie płaszczyzny ` przystalące 
do siebie, i leżącć iedna na drugicy. 
Niech potem spodnia płaszczyzna zo- 
stą- 
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stanie na swoićm mieysctu, a- wyższą 
miech się podnosi , i bráca około spól- 

nego przecięcia. _ Spólne przecięcie , 

pod czas tego -obrotu będzie zawsze 

prostopadłć, do dwóch liniy prostopa-* 
dłych wyciąghionych na obudwóch pła- 
szczyznach , od iednego punktu: a za- 

tem te dwie prostopadłe zostaiące za- 

wsze każda na swoiey płaszczyznie , 

odpowiadać będą pod czas tego obrotu, 

pochyłości dwóch płaszczyzn. Gdy n p. 

płaszczyzna ruchoma , obieży połowę 

, drogi, którą ićy, obeyśdź trzeba, aby 

się znalaz. na drugicy stronie, w ró- 

wni z płaszczyzną ruchomą: w teh czas 

i prostopadła do spólnego przecięcia , 

znayduiąca się ma płaszczyznie rucho- 

mcy obieży połowę tey drogi, „którą má 

obeysdź aby się w Śedricy. równi sty- 

kała końcem swoim z drugą  lińiią 

prostopadłą, do spólnego przecięcia wy- 

ciągnioną na płaszczyznie hieruchomcy. 

Toż mówić i o inszych częściach tego 3 
obrotu. ; t 


i ró. Twierdz: ro. Gdy iaká prostá ie 
niid prostopadłą iest do płaszczyzny xido 
teyże płaszczyzny prostopadłą będzie 3 
każda inszá A yana przez tę liniią i 

przechodząca. 


Niech. będzie lmiia GP, prostopadłą 
do: iakiey płaszczyzny BL niech przez tę - 
liniią GP, przechodzi inszá iakakol wiek 

| pła- 


© 
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płaszczyzna ; ta prostopadłą będzie do 
(a pier wszey płaszczyzny. - 


Niech liniiá AB, będzie spólnym tych 
dwóch płaszczyzn przecięciem ; -od pun- 
ktu P, napiérwszey- płaszczyznie wy- 
ciagniymy PC, prostopadłą o tego spól- 
nego R EE AE 
- Ponieważ liniig GP, wzięliśmy za 
 proftopadłą do pierwszey płaszczyzny; 

. więc GP proftopadłą będzie tak do linii, 

"AB, ako i do linii PC; bo te dwie lini- 
ie przechodzą przez pićrwszą płaszczy- 

'znę: a zatem od punktu któregokolwiek 
n. p. P, znayduiącego się.na spólnem. 
przecięciu dwóch tych płaszczyzn, wy- 
ciągnąwszy, profiopadłe PG, PC, do te- , 
goż spólnego przecięcia, te liniie będą 
proftopadłe iedna do drugicy : a stąd pro- 
ftopadłć będą do siebie i tć dwie za 
szczyżny. ^ 


Si io, Gdy liniia iaka pronos 
padłą ieft do płaszczyzny, a na teyze; 
 płaszczyznie pociągniemy fakąkolwiek in; =- 

ną liniią,'i do tey spuścimy drugą pro- 
ftopadłą od spodku pierwszćy proftopa- 

dłey ; poprowadziwszy potem . od które= 
gokolwiek punktu pićrwszey profitopa: 
dłey , liniią do punktu, w którym dru- `; 
ga proftopadła spotyka liniią pociągnio=' 

ną na płaszczyznie; ta oftatniś liniiś. po- 
prowadzoną , proftopadłą będzie do lizan 
nii na Pe a pociągnioney, ; Niech * 


ZE 
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Niech będzie SP, proftopadłą do pła- 


. szczyzny : pociąagniymy na teyże pła- 


szczyznie liniią AB, i spusćmy dp niey 
prostopadłą PD od spodku P; linii SP. 
Poprowadziwszy z punktu. któregokol- 
wiek, naprzykład S, linii proftopadłey f 
SP, liniią SD, do punktu D, w którym 
proftopadła PD spotyka liniią AB, ta li- 
niia SD, będzie proltopadłą do AB. 
Przez punkt P, przeciągniymy EF 
równoodległa od AB. 
Poniewśż liniia SP proftopadłą deft 
do płaszczyzny daney, będzie też pro- 
ftopadłą i do EF znaydniącey się' na tey 
płaszczyznie: a wzaiemnie i EF będzie 
profiopadłą dó SP. Taż liniia EF, iako- 
równoodległa od AB, iefk też, proftopa-» 
dłą do PD, a zatem będąc proftopadłą 
tak do PD, iako.i do PS, będzie także 
preftopadłą i, do płaszczyzny SPD prze- 
chodzączy przez te dwie lińiie ; więc i* 
AB równoodległą od EF bedzie też pro- 
ftopadłą do płaszczyzny SPD, a w szcze: | 
gólności będzie proftopadłą do linii SD, 
zndyduiącey się na tey płaszczyznie. » | 


18. Twierdz: 11. Gdy płaszczyzna i 


iedna proftopadłą ieft do driigiey, a przez 


którykolwiek punkt iednćy z tych. pia” 
szczyzń . podiągniemy proftopadłą /dó 
drugićy „ ta proftópądia, padnie na spół- 
ne przecięcie tych dwóch płaszczyzn. 

/ Do- .. 


Ai i: 
O położćniu tak Liniy tako i Płaszc: 29 
Dowodz: Gdyby. liniia SP nie páda- 

"ła na spólnć przecięcie dwóch płaszczyzn, 
tedy spuściwszy z tegoż samćgo punktu 
S, prostopadią, do spólnego przecięcia , 
ta byłaby oraz prostopadłą i do, drugiey 
płaszczyzńy: a zatem dwie proltopadłe ` 
z jednego punktu spuszczonć byłyby 
na iednę płaszczyznę , co bydź nić może, 


"19. Twierdz: 12. Gdy dwie płaszczy- 
zny, które się przecinaią proftopadie są 
do trzecićey, spólne przecięcić tychże 
dwóch płaszczyzn, proftopadłe też bę- 

~ dzie do teyże brzecicy płaszczyzny. 


 Dowodz: Od punktu, w którym li- 
niia przecięcia dwóch pierwszych pła- 
szczyzn, spotyka trzecią płaszczyznę ; 
pociągnąwszy tak na iedney iak 4 na dru- 
gićy z dwóch pierwszych płaszczyzn pro- 
fiopadłe do dwóch” liniy. spólnego ich 
przecięcia z trzecią płaszczyzną , té dwie. 
proftopadić , proftopadłemi też będą dó 
trzeciey płaszczyzny; a zatóm gdyby te 
dwie proftopadie nie zeszły się w jednę, 
i nie były w rzeczy samćy iedną liniią, 

. która iest spólńem przecięcićm ' dwóch 
pierwfzych płaszczyzn ; tedy od iednego | 
punktu możnaby do_iedney płaszczyzhy 
dwie proftopadłie wyprowadzić : to zas 
bydź nić może. 


20. Twierdź: 13. Gdy iedna liniiź 
proftopadłą ieft do dwóch płąszęzyżn , te 
W dwie 


>) 
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dwie płaszczyzny nigdzie się z sobą nie 
'zeydą, choćby naydaley były przedłużone, 


Dowod: Gdyby te dwie płaszczyzny 
mogły się spotkać z sobą , tedy Tróykąt 
zrobiony z! tcy proftopadłey i z dwóch 
liniy poprowadzonych od punktu iakie- - 


gokolwiek na spólnem przecięciu dwóch 


tych piaszczyzn, do punktów, w któ- 
rych prostopadłą spotykń też płafzczy- 
zny, miałby dwa kąty proste: co bydź 
nie może, 5 

Defin: Dwie płaszczyzny, którć na- 
wet przedłużonć fpotkać się z sobą nić 
mogą, nazywaią się równoodległemi, 


21. Twięrdz; 14. Gdy dwie liniie fą 
równoodległć względem dwóch drugich, ~ 
płaszczyzna przechodzącą przez dwie 
pierwsze liniie , będzie równoodległa od 
'” płaszczyzny przechodzącey. przez dwie 
drugie liniie, 6 


Niech będą dwie liniić AB, AC ró- 
wnoodległć względćm dwóch drugich DE, 
DF; płaszczyzna przechodząca przez li- 
nile AB ,/AC, równoodległa będzie od 
płaszczyzny przechodzącey przez  liniie 
DE, DF. 


Z wierzchołku A, kąta zawartego . 
między dwiema pierwfzemi liniiami fpuść- 
my proftopadłą AG do płaszczyzńy prze- 
chodzącey przez drugie dwie. liniie, i 

i ; od 


4 
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od spodku G tey proftopadłcy popro- 
wadźmy na tćyże samey płaszczyznie 
linie GH, Gł, równoodległće względem 
liniy DE, DF, ; $ 


Liniiá AG, proRópadik do aa, 
płaszczyzny, left tćż proftopadłą, i do 
liniy GH, GI: a Ż2 liniie AC, GI, są obie- 
dwie równoodległe od linii DF; więc i 
od siebie są rówńoodległćmi: a zatćm 
liniia AG, ieft także proftopadłą do li- 
nii AC. Tymże fposobem pokazać mo- 
Żna, Że liniid AG, ieft też proftopadłą 
'i do linii AB.. Więc ta liniia AG, iefh 
prostopadłą do płasztzyzny przechodzą- 
cey, przez linie AB, AC; a zatem i 
dwie płaszczyzny przechodzące iedna 
przez liniie AB, AC, druga przez. liniie 
DE, DE, f4 obiedwie, profiopadłe do 
teyże samey linii AG, a przeto są od 
fiebie równoodległe. 


220 Twierdz: 15. Gdy dwie płafzczy- 
zny równoodległć „od siebie przecina 
trzecia oo > ich spólnė przecię- 
cid z trzecią płaszczyzną, będą też od 
fiebie równoodległe. 


Dowodz: Gdyby te spólnć przecię- 
cia, z.trzecią płaszczyzną spotkały się 
gdzie z sobą, tedy punkt przecięcia tych 
dwóch przecięć , należąc tak do iedńego 
iak i do drugiego spólnego przecięcia 
dwóch płaszczyzn: z RY należśłby 

też 


4 


5 
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też tak do iedney , sa i do drugićy 

"z dwóch płaszczyzn przecinaiących trze- 
cią: a zatem dwie płaszczyzny spotka- 
łyby się gdzie z sobą, toieft, nie były- 
„by ak 'są  równoodległe. 


A 


"23. Twierdz: 16. Gdy dwie płaszczyzny 


są od, siebie równoodległć; liniia która 
iest proftopadłą do iednćy, z tych pta- 
szczyzn , będzie prostopadłą i do A 
giey. 


Táb LU Niech będą dwie płaszczyzny równo- 


Fig. 7 


odległe: BAC, waż i liniia AG pro- 
ftopadła do iedney z tych płaszczyzn 
n.p. do pićr wszey ; taż liniia proftopa- 
dłą będzie i do drugiey płaszczyzny., 


Jeżeli liniia AG, nie ieft proftopa- 
dłą do którdykolwiek linii , takicy iak 
GA, przeciągnioney przez spodek G, 
teyże linii AG, który ieft na płaszczy” 
znie EDE; tedy przeciągnąwszy przez 
liniie GH, AG, płaszczyznę, która- 
by przecięła płaszczyznę BAC, w li- 
„nii AB; liniia AG /bedzie proftopa: 
"dłą do Mini AB : więc liniie AB, GH, 


z których iedna ieft, a drugź nie ieft 


proftopadłą, do linii AG, leżącey na tëy- 
że samey, co oné, płaszczyznie, spo- 


tkać się mogą z sobą : a przeto A pła--- 


RAJ, , na (których ieżą spotkać się też 
z sobą moga, i nie będą równoodległć : : 
co ieft przeciwko warunkowi. 

24, 
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| 24, Twierdza 17. Gdy dwie liniie le- 
Żące albo nie leżące na iednćy płaszczy: _ 
znię, przecięte są przez trzy równood= 
legte. od siebie płaszczyzny, te liniie bę- 
dą od tych płaszczyzn przecięte. propor- 
cyonalnie. __ 


Niech będą dwie linijć AB, CD, le- Tab, r. 
Żące, albo nie, na iedney płaszczyznie: Fig, 8 
niech trzy płaszczyzny townoedległć prze- 
cinaią pierwszą liniig w punktach, B4 , 
F, A, a drugą W ,punktach C, G; Da 
, będzie, BF: AF = CG: DG. f 


Poprowśdźmy liniig BD, spotykaią- 
cą płaszczyznę śrzednią w punkcie E. 


Liniie EF, AD, są spólnemi prze- 
cięciami płaszczyzny BAD, z dwiema 
płaszczyznami równoodległemi; więc te 

„dwie liniie są-od siebie równoodległć ; 
a zatem podobne są Tróykąty ~ BBE, 
BAD; przeto, BF: AF = BE: ED. ; 


Dlá teyże: przyczyny podobne będą 

,1 Tróykąty :. BDC, EDG, a zatćm BE: 

ED= CG: GD. Więc też będzie , BF: 
AES CG:7GD, : f 


Uwdgd. W tym razie tylko liniie 

BC, AD są równoodległć , i oráz, liniie 
FE, EG, iednę czynią liniią, gdy diniie 
AB, CD-na teyże samćy płąszczyznie 
' znśóyduią się, 


GO USSEANROŻE 
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„0 Kątach: Brytowych. BA 7 | 


efin: Wykteślmy  iakikolwiek Wielo- 

7 kąt na _/płaszczyznie : od każdego 
wićrzchołka kąta w tym Wielokacie wy- 
„ciągatymy liniie do jednego punktu, nie. 
"na tëy płaszczyznie będącegó. Przy tym 
punkcie tyle się zrobi kątów przez na- 
chylenić iednćy płaszczyzny do drugicy ,* 
ile Wielokąt raprzód wykreślony , miał 
boków. Summa tych wszyftkich. kątów, 
nazywa się kątem Bryłowym (angulus , 

_solidus). Punkt, który ieft spólnym wierz- 
chótkiem wszyftkich kątów z nachylenia 
tych płaszczyzn pochodzących, nazywa. 
się: wierzeliołkiemi kąta bryłowego. Pła- 
szezyzny schodzące się w tym wierzchołku © 
nazwać można ścianami Cparies albo fa- ~ 
ćies:) a zaś spólnć tych ‘płaszczyzn prżes 
cięcia krawędziami (po Francuzku Arrlies.) 


Przefiroga. W tem wszyftkiem, co 
się tw o kątach bryłowych powie, wi- 
fówiać sobie trzeba mie inszć Wieloką- 
ty, iak tylko te, których boki schodząc u 
się w jch. wierzchołkach ; same kąty - 
wyskakuiącć tam czynią (b). $ 

JĄ i Trży 


— RE 
8 = 


(b) Obścz 0 inszych kątach bryłowych, 
Rozprawę P: Bermanna ; pod tytnłóm De_an- 
gulis solidis Dissertatio Vuitembergae 4764. 


È OGAE 28 A a 
© Kątach Brytowych. 3% 
Trzy rzeczy uważać możni w ką- 
eie bryłowym: ściany albo kąty płafkie, 

. którć go tworza, pochyłości wzaiemne * 
tych śćidn „i ftósunek placu zawartego 
(między temi ścianami, do „placu całego, 
około wierzchołka kąta bryłowego ; w po- 
dobny prawie.sposób, iak té uważali 
śmy wielkość: kata płafkiego , wzgledćm 
całego placu, około wierzchołka tegoż 
kąta, na iedney z tym placem płaszczy- 
znie zndyduiącego sie. (Sphera). Jako 
Wielokąt „w którego wierzchołkach koń- 
czą -się krawędzie kątą bryłowego , mo- 
_ Że bydź na/ Tróykąty, podzielony przez 
przekątnć ciągnione od iednego z wićrz- 
"chołków iego ; tak tćż i kąt bryłowy ia- 
kikolwiek ; podzielić można na inszć ką- 
ty bryłowć , złożone z trzech tylko kątów 
płafkich. Przeto i Jeometrowie najwięcej 
się bawią około katów bryłowych, trze- 
ma kątami Płaskićemi określonych, aby 
doszli- pochyłości ścidn', lub ich "wielko 
ści: a potem wiadome maig dostate- 
cznie „ść pochyłości i wielkości ścian „ 
| wyznaczaią kąt bryłowy., który się z tych 

Ścidh układa. Część ta Jeometryi, w któ- ~ 


|. rey o kątach Bryłowych rzęcz deft, pod 


tą, pod którą ie wyłltawuićmy poftacią, 
nazywa się _Trygonometryą kulng, albo 
sferyczna. (Trigonometria sphaerica). Jeft 
ona koniecznie potrzebną Aftrońemóm, ' 
a częftokreć i w Jeometryi praktyczney, 
wziętćy w całey swoiey obszerności, Na 
daniu pierwszych o niey początków, tu 
Cz. Prze- 


i 
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* przeftaniémy, i nie więcey mówić bę: 


Tab. II. 
Fig. 2. 


dziemy o kątach bryłowych , tylko tyle, : 
ile wiedzieć potrzeba będzie dlá zrozu- 
mieniń podań ściągaiących się do samych- 
że brył. z RA 
25. Twierdz: 1. W kącie bryłowym 
zrobionym z trzech kątów płalkich , sum- 
ma dwóch z tych trzech katów, większa 
iest od kąta trzeciego. KŻ 


Dowodz: Niech będzie kąt bryłowy 
w A zrobiony z trzech kątów płalkich:. 
BAC, BĄD, CAD; którykolwiek z tych 
trzech kątów wzięty , mnieyszy ieft od 
summy dwóch inszych. . ; 


jeżeli tć trzy kąty są wszyftkić ró. 
wne , iuż oczywiście dwa, większć są 
od iednego. j 


Jeżeli zaś kąt ieden. n.p. BAC, wię=. 
kszy iefk tak od kąta BAD, lak i od ką- j 
ta CAD; tedy wszelako mnieyszy będzie 
od summy obudwóch. ` ZACZ 


Zróbmy albowiem na płaszczyznie. 
BAC, kąt BAE równy kątowi n.p. BAD, 


i weźmy dwie długości równć AD, AE; 


na linii także AB, wćżmy punkt który- 
kolwiek, n.p. B; przez. trzy punkta : 
B; D, E, niech przechodzi płaszczyzna 


przecinająca krawędź AC w punkcie C., 


O Kątach Brytowych. 37.. 
„Dwa Tróykąty: BAD, BAE, maig 
bok spólny AB, boki: AD, AE, równe, 
i kąty między temi bokami zawarte, ró- 
wne; więc té Tróykaty mogą przyftać , 
do siebie, a w szczególności, liniie : BD, 
BE, są równe. A że w Tróykącie, BDC; 
„summa boków :, BD, CD większą ieft od 
trzeciego boku: BC, więc bok DC, wię- 
„kszy ieft od linii CE: a zatem Tróyką- 
ty: CAD, CAE maig bok spólny AC, 
boki: AD, AE, równć; podftawa zaś 
DC, iednego większą ieft od podftawy 
CE, drugiego : więc kat: CAD, w wierz- , 
chołku pićrwszćgo Tróykąta, większy 
ieft od kąta: CAE, w wierzchołku dru- 
giego ; więc i summa kątów: BAD, CAD, 
większą jeft od summy kątów : BAE, 
| CAE, toieft: większa od kąta BAC. ~ 


26. Twierdz: 2. W kącie bryłowym, 
summa ' wszyftkich kątów płaskich , 
mnieysza ieft od summy czterech katów 
proftych. (c) EDO? 


(c) Trzeba -mieć na pamięci, Że się tu 
mówi tylko o kątach bryłowych, których 
krawędzie wspićraią się nà wiórzchołkach 
Wielokąta , maiącógo samé. tylko kąty wy- 
skakuiącó. W przypadku od tego odłićn- 
mym, möga bydź kąty bryłowć takić, w któ- 
rych summa kątów płaskich , będzie większa 
od '4. kątów: prostych tyle, ilé zechcćmy. 
P. Le Sage Genewćńczyk piórwszy te pra-' 
wdę odkrył, która tóż piórwsza i sama ie- 
dna zdaie się uchybićnić zadiwać' Euklideso- 
wi. Obácz Historyą Akademii Nauk Paryzkićy 
na Rok 1756. - LE 


p 
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„ Dowodz: Wierzchotki Wielokąta ; na 
których wspieraią się wszyftkie rawę= 
dzie, kąta bryłowćgo , są oraz 'wierzchoł- 
kami tylu inszych kątów bryłowych zro-. 
bionych przez kąty trzy płaskie, ile ten 
Wiefokąt má wićrzchółków: gdyż każ- 
de dwa z tych kątów płaskich: wchodzą- 


cych "w kat ieden ,bryłowy, 'zndyduią , 


się przy poditawach ścian tego kąta bry= 


łowego, a trzeci takowy. kąt należy do- 


podftawy kąta bryłowego w wierzchot- 
ku, toieft: do „Wielokąta, na którym się 
wszyftkie krawędzie kąta bryłowego 
w wierzchołku wspieraią. 5 


“Na każdcy z tych ścian summa trzecie 
kątów , iednego w wierzchołku, a dwóch. 
przy podftawie ściany , równa się sum-. 


- mie dwoch katów proftych: a zatem 


> summa wszyfikich kątów w wierzchoł-- 
ku i wszyfikich kątów przy podfiawach. 


ścian, równać się będzie, dwóm kątóm 


proftym tyle razy wziętym, ilẹ m4 ściąa 


kąt bryłowy. 


Summa dwóch kątów przy podfta: 
wach ścian, większa ieft od kąta trze- . 


ciego! przy podftawie kąta bryłowego y 
który kąt trzeci, z dwoma tamtemi ro- 
bi kąt ieden bryłowy przy tey podfta-. 
wie :,a Zatem summa wszyítkich kątów 
przy podftawach ścian wszyftkich, wię- 


ksza. ict od summy wszyftkich kątów 


przy podfiawie kąta bryłowego. 
j Wies 


JĄC 


© Kątach Brytowych. ` 39 
Więcsummie wszyftkich kątów, przy 
podfiawach seign, mniey nie doftaie do' 
summy dwa razy tyłu kątów proftych, 
ile Wielokat, czyli podftawa kąta bry- 
łowego, ma boków; niżeli summie 
«szyftkich katów Wielokąta tego nie dö- 
ftale do teęyże summy: dwa razy tylu ką» 
> itów proftych, ile ten, Wielokąt ma bo- 
ków. ; 

A Że summie Kz tów wszyftkich Wie- 
Aokata do przerzeczonćy summy , braku- 
lie 4. katów proftych ; więc sum mie ka- 
tów wszyftkich przy podftawach- ścian, 
brakować będzie do tćyże summy mniey 
niż 4. kąty profte. Że zaś summa /wszyfł- 
kich kątów 'przy wierzchołku kąta bry- 
łowego, spełnia ten niedofiatek mniey- 
szy od 4. kątów proftych; więc. sum- 
ma wszyftkich kątów przy wierzchołku 
kata bryłowego , mnieysza ieft od 4. kg- 
tów proftych. 7 Ę 


To Twierdzenie obiaśnić trzeba przez: 
wielć przykładów: szczególnych , biorąc 
różne A ścian kąta bryłowego n.p. 
34,5, 6, EGAL których to razach, ta- 
Kkoważ liczba 3, 4,y,6, i t.d. będzie wy: 

' rażać boki Wiełokąta służącego -« kątowi 
bryłowemu za podftawę; summa. zaś 
kątów Wielokąta będzie ważyć: 2,4, 6, 
8, 1 t.d. kątów: proftych; a zątem sum- 
ma „Kątów przy podfiawach ścian będzie 

» ważyć więccy niż z, 46,8. it; d. kz- 

"tów: 
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U > 
tów proftych. Że zaś summa tych ofta- 
(tnich kątów wrdz z summą|kątów przy 
wierzchołku kąta bryłowego,waży w tych: 
że razach ; kątów proftych 6, 8, IO, 125 


wiec summa katów samych przy tym 


wićrzchołku mnieysza -ieft, niż nadmiar 
(excessus) liczb. ; - 


6, 8, Io, 12, it. d. 
nad eby eS en An Śr Be it. d. 


Toieft : ta summa kątów przy wierz=, 


|chotku mnieyszą ieft od 4: kątów pro~- 


ftych, 
„Można prawdę tego twićrdzenią oká- 
ząć i w sposób naftępniący : 


Obierzmy punkt iakikolwiek , w po- 
śrzód Wielokąta, i pociągniymy od nie- 
„go liniie do wszyftkich - wierzchołków 
„tego Mielokąta. Summa wszyftkich ką. 
tów , około tego punktu, zrówną sum- 
mę 4. kątów proftych.  Wynieśmy teraz » 
myślą tén punkt nad płaszczyznę Wie» 
lokąta, podług ciągu linii proftopadłey: 
do tey płaszczyzny. jm bardziey ten 
punkt oddalony będzie od wierzchołków 
Wielokąta ; tym bardziey zmnieyszy się 
każdy kąt przy tym punkcie, zawarty. 
między liniiami, od niego poprowadźo» 
némi do wierzchołków Wielokąta : a Zza: 
tem tem mnieyszá będzie summa wszyft- 
kich kątów przy tym punkcie, od suma: 
my pićrwszey 4. kątów proftych. 


j 
o Kątach Brytowych.. 1446 
27. Przyfłósowanie. Pięciorakić tyl- 
ko iefi Połączenie (Combinatio) kątów 
należących do  Wielokątów foren nych, 
z których. może się złożyć | kąt bryłowy. 


1. W kącie bryłowym zrobionym 
z trzech kątów Tróykąta równoboczne- 
go, każdy taki kąt wáżyłby 3 kąta pro- 
ftego, a zatem summa ich wáżyłaby 2; 
kąty profe, 


2. W kacie bryłowym ; złożonym 


"| ze czterech kątów Tróykata, równobo- 


Pacea summa takich kątów , ważyła- 
by 23 kąty profte, 


3. W kacie bryłowym, złożonym 
z piąciu kątów Tróykąta równoboczne: 


go summa takich kątów ważyłaby 33 
kąty profie. 


Sześć kątów Tróykąta równoboczne- 
"go; waży kątów” prostych cztery. S3 
one zdatne do napełnienia placu, około 
punktu iakićgo ha płaszczyznie „ nie ząś 
do zrobićnia kąta BRAZ Summa 
* więcey niż sześciu tak owych katów , Wá- 
żyłaby też więcey. niż cztery kąty pros - 
Ste. 


44 W kącie. bryłowym złożonym ze 
trzech katów kwadratu, każdy takowy 


a: ża byiby kątem proltym : a zatćm sume 


ma 
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ma takowych katów równałaby. się sura- 
mie 3 kątów prostych ; summa 4 kątów 
kwadratu, byłaby summą 4 kątów pro- 
stych; a przeto z A takowych katów” 


fkłśdać się nić może kąt bryłowy , dale- 


ko zaś bardzićy fkłádać się nie może |. 
z sai liczby takich katów. 


> (W kącie brylowym, złożonym ze i 
trzech kątów, „Pięciokata foremnego., 
każdy takowy kat ważyłby 15 kąt pro. 
sty: a zatóm summa ich ważyłaby 3% 
kąty profte. 

Summa czteńć ech takowych kątów , a 
tem. bardziey więcey niż czterech , wá- 
Żyłaby wee niż cztery kąty. prostć. 


SA trzech katów Sześciolkąta fo- 
remnego waży”cziery kąty profić, a ża- 
tóm żádén kąt bryłowy mie złoży się 
z samych kątów $ześciokąta foremnego: 
tem: bardzićy zaś "zaden kak bryłowy j 
ikładać się nie może z samyc ch kątów na- 
dłeżących do Wielokątów foremnych», któż 
ré więcey niż sześć boków maią. 


Jeżeli tedy znayduią się bry ty iakie, 
których ścianami są Wielokąty iednako: 
wego tylko gatunku ; takich brył gatun- 
ków , więcey iak pięć bydź nić może. 


Bryła, którey każdy kąt-br yłowy z zło- 
Żony: iet z trzech, katów Tróykąta rő- 


Wwnobocznego, má 4. sciany, z których: 
każda 


(9) Kątach Brytowych. 43 


-każdź ieft Tróykatem równobocznym, i 
4 kąty! bryłowe. Nazywa się Czworościa- 
nem GA JE 


Bota, Którey każdy kąt dac ieft 
Z 4e kątów Tróykąta równobocznego , 
má ścian 8, z których każda ieft Tróy. 
kątem równobocznym „i 6. kątów bry- 
łowych. Nazywa się Ośmiościanem ( OEto- 
edrum. ) $ 
z Bryła „ którey każdy kąt złożony ieft 
RZE SĄ katów Troykąta równobocznego , 
ma 20. ścidn', z których każdś iest Tróy- 
kątem równobocznym , i 12, katów bry- 
łowych. Nazywá się Dwudziefiościanóm 
C Jcosaedrum. ) 


Bryła, którey leżdyi zat ziożony ieft 
z,3 kątów kwadratu, má 6 ścian, z któ- 
rych każda ieft kadzie ASPA katów 
bryłowych. Nazywa się Sześcianem C He- 
xaedrum , ) a-zwyczayniey ( Cubus. ) 


Bryła, sktórey każdy kąt ałożony ieft 
z3 katów Pięciokąta foremnego , ma rz 
ścian „z których każda iest Pięciokatem 
foremnym, i zo kątów bryłowych. Na- 
zywa się ' Dwunasłościanem ( Dodecae- 
drum.) 


Dosyć będzie pokazać ucznióm takiś 
bryły ? nie wchodząc w obszerne w tey 
mierz E eOr ON da ‘sig, które więcey 

` saméy 
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samey ciekawości dógadzańą) me pozy! ć 

tek przynoszą. Te bryły, gdy wszyftkie 
| kąty maią równe i wszystkie ściany for , 
 /qemne , i,mogącć przystać iedne do dru-"/ 
gich, nazywaią sie bryłami foremmnemi. 


, Gdybyśmy w kącie bryłowym pomie-. 


szać chcieli różne ką aty Wielokątów. fo- >| 


remnych, końcem złożenia tegoż kąta 
bryłowego , liczba takich kątów płaskich, 
mogłaby bydź do upodobania powiększo= 
na, de 


28. Twierdz. 3. Gdy dwa kąty bryło- 
“wé złożone są z trzech kątów płaskich , 
"«ównńych iednych, względem drugich ; 
pochyłości ścian , tychże kątów bryło- 
wych. równe też są iedne' względem dru- 
gich: ; 


Niech będą dwa kąty bryłowe: ABCD, 
* abed złożone z równych kątów wzglę. 
dem siebie: .BAD, bad, BAC, bac, DAC, 
flac; pochyłości płaszczyzn równe też 
bedą iednć względćm drugich: np. po- 
chyłość płaszczyzny BAD do BAC, ró- | 
wna ies? pochyłości płaszczyzny bad, 


do bac. 
4 


Wykreśl, Weźmy równe liniie AB, 
i ab,” na płaszczyznach: BAD, bad: wynieś--. 
my dó AB. prostopadłą BD, a do ab, pro- 
fopadłą bd. Na płaszczyznach także. 
BAC, bac, wyprowadźmy do REC 
inii 


O Katach Brytowych= 


linii AB, ab „, prostopadłe: BGI, be. Kąty 
CBD , cbd, będą kątami pochyłości pła- 
szczyzn BAD, BAC, i, bad, bac; a zatem 
dowiesdź należy, że te kąty: GBD, cbd, 
są.równć. 


Dowodz: Dw Trójkąty DBA, dba są 

z )kgtnć w B i b; maią równe k aty BAD, 

bad, i boki: AB,ab, równe; więc mogą 

| przyftać do siebie: aw szczególności , li- 

niie: BD, bd są równć, iako też 1 jie 
, AD, ad. 


Dla tóyże Beyczymy i Tróykąty BAC, 
bac przystać do siebie mogą a w szczegól- 
ności liniie BC, bc, są równe iako też ij 
”liniie AC , ac, 

Więc Tróykąty CAD , cad „, mają boki 
, AC, ac równe; iboki AD, ad, także rő- 
"wne, a mając oprócz tego i kąty między 
temi bokami zawarie , równe, przystać do 
siebie mogą: w szczególności zaś. linije 
CD, cd,'są równe. 


Í 


Więc Tróykąty: CBD, chd, maią wszy: 
stkie boki równe iedne względem dru- 
gich, a zatem do siebie'przystać mogą: a 
w szczególności kąty: CBD, cbd, są 'ró- 
wnć. 


l 


29. Twięrdz: 4. Gdy dwa kąty bryłowe, 

fkfadaią się z trzech kątów płafkich, któ- 

ré równe są iedne względem drugich; 
| tas 
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takie kąty bryłowe, ftogą przystać do 
> 4 


i Niech bedzie kat oa w A, złożony 
z trzech kątów płalkich: BAD, BAC, DAC, 
równych względćm kątów płaskich: bad, 
bac, dac, Z których się fkřádá kąt drugi 
bryłowy w a: te dwa kąty. bryłowe., 
mogą przystać do siebie. | 


/Wystawmy sobie w w myśli dei z tych 
kątów , iakoby przeniesiony, tak; aby 
wierzchołek 4, przypadł: na wićrzcho- ` 
tek A, liniia zas ab, aby.leżała na linii AB. 
Bonis waż katy: BAD „bad, wzięte są za 
—równe ; liniia więc ad, będzie też leżeć 
na. linii AD. 


A że trzy kąty płafkie w a, równe są 
«trzem kątóm w A; równć więc będą po- 
chyłości płaszczyzn BAD, BAC, i pła- 
Szczyzn bad, bac: a zatem płaszczyzna 
bac, leżeć będzie na IE BACHA, 
Dla równości zaś kątów bąc, BAC, liniia 
ac leżeć będzie na linii AC; więc tak > 
liniiá ad, leży na linii AD, jaka acna AC: 
a zatem płaszczyzna cad przystanie do . 
płaszczyzny CAD: przystaną tedy do | 
siebie te dwa kąty bryłowe. 


30. Wniosek. Kat bryłowy , określo- 
ny trzema kątami płafkiemi, iuż tém sa- 
mem jest wyznaczony, gdy mamy wia: 
dome tć trzy kąty pO hs 

Możniś- 


O Kątach Bryło) ch. 


Możnaby też pokazać, że , 
katów płalkich czyniących kafi 
maige wiadome „dwa z tych ką 
chyłość- ich ścian, wyznaczą | się także - 
kąt bryłowy ; iako też z wiadomey tyl- 
ko pochyłości ia trzech „ścian 
i tego kąta. 

Te iednalk ofłatnić podaniá , iż nie 
służą do naszego zamierzenia ; przeto 
"dosyć iest two nich tylko namienić., 

Zagddn: Zrobić kąt bryłowy, 
da m trzy 8. płafkie, z których 
może bydź złożony tenże kąt bryłowy. 


Do fkładu tego kąta bryłowcgo z 3 
kątów płafkich; naftępuiący sposób, zda- 
ie się bydź naywygodnieyszym. 

‘Niech będą dane trzy kąty płafkić : 
"BAD, BAC, DAC, do zrobienia kąta 
bryłowćgo. Wyłtówmy , sobie myślą, iż 


ga ten kąt iuż ieft zrobiony. Weźmy, któ- 


Tykolwiek punkt ©, ha krawędzi n. p- 
AC; i od tego puvktu, spuśćmy na-in- 
sze krawędzie , AB, AD, liniie profto- - 
padłe : CB, CD: a znowu od punktów , 
B,iD, ma płaszczyznie BAD , popro- ` 
wadźmy do teyże krawędzi, proftopa- 
dłe: BE, DE, którć się przetną, w -puni 
käe E. Pociągniymy na koniec liniić : 
GE, AE. 


Po 


| aE A 4 
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Ponieważ liniie GB, EB, są profto- 
ai AB, liniiń więc AB ieft eN 
' proftop do płaszczyzny: CBE; a zatem 
| płaszczyzną BAD, która przechodzi przez 
liniią AB, ieft też proftopadłą do płasz- 
czyzny: CBE; a wzaićmnie, i ta płasz- 
czyzna ieft do tamtey proftopadłą, DIA 

teyże przyczyny, płaszczyzna, CDE; 
_ proftopadłą ieft do płaszczyzny, BAD65 
więc obiedwie płaszczyzny: CBE, CDE, 
'proftopadłć są do płaszczyzny BAD: 
a zatem spólnć ich przecięcie CE, ieft 
także proftopadłem, do płaszczyzny BAD: 
i płaszczyzna CAE, ieft także: proftopa= 
dłą do teyże płaszczyzny BAD. Skąd 

wypźda takowe wykreślenie. 


Po obudwóch ftronach linii ac, przy 
punkcie a, nakreślmy kąty : cab, cad, ró- ` 
wne względem kątów danych CAB, 
'CAD. Od punktu Któregokolwiek teyże 
linii ac, n.p. od c spusćmy na dwa dru- 
gić ramiona, ab, ad, liniie proftopadłć : 
cb, cd; a na ramionach trzeciego kąta 
weżmy , zacząwszy od wierzchołka A, 
liniie AB, AD, równć względem , liniy 
ab, ad. Od punktów B, iD wyprowśdźe ` 
my proftopadłć do liniy AB, „AD, (przes 
cinaiącć się w punkcie E; a od tego 
punktu wynieśmy znowu proftopadłą EC, 
do płaszczyzny BAD. Niech przez  li- 
niie EC, i AE; przechodzi inszá płaszczy- 
zna, na którcy z punktu A, iak ze śrzode 
ka, promieniem równym odległości ac; 

na- 


4 


nakrćslmy łuk koła, który przetnie pro- 
ftopadłą EC, w punkcie C; naoftatek przez 
"punkt ©, i linie AB, AD, niech prze- 
chodzą dwie płaszczyzny të, wráz z pła- 
szczyzną BAD, zrobią kąt bryłowy, któ- 
zad: szukamy. j 
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| Jpaczey jeszcze punkt C, będzie wy- 
Zznaczony na proltopadłe, EC; gdy tylą 
Tiniią, EC, „weźmiemy, aby: kwadrat ićy 
równał się różnicy kwadratów : linii qe, 
i AE albo. różnicy kwadratów : cd, 4 
DE, albo nakoniec różnicy kwadratów +. 
bci BE. 


32. Uwaga. Używaiąc tego wykres 
Ślenia , można łatwo dowieśiź naftępu- 
iącć Twierdzehie, na którem się zasadzź 
Trygonometryś kulnź, toieft, że: 


W każdym kącie bryłowymą zrobio- 
mym ze trzech kątów płafkich , wftawa 
iednego kąta płalkiego', ieft do wftawy 
“drugiego, iak. wftawa kąta pochyłości 
przeciwnego pierwszemu katowi, do 
wftawy: kąta pochyłości przeciwnego dru- 
giemu kątowi: toieft, iak wftawa kąta 
pochyłości płaszczyzn dwóch ścian pod 
pierwszym kątem bedących, do wftawy 
kąta pochyłości dwóch także ścidn pod 
` drugim kątem będących. 


Jakoż liniie : CD, CB, są wfławami, 
pićrwszą kąta CAD, druga, kąta CAB, 
a BD wzią- 


Tab, tł. 
Klg+3: 


so gEOMETRYT Ç. 1. ROZDZIAŁ 11. 
wziąwszy Za promićn lińiią AC; a zatem 
tedwie linte tak się da siebie maia, jak- i 
wftawy tych "dwóch: kątów. 


aze w Tróykącie ECD: proftoką- 


wya w i; ODICE Tn WE coen 4 


7 
A wTróyk. EBC; CE: CB= Wh: CBE: Pr: 


Więc -złoży: > Jaki: ZA 
wszy te ftósun- . > A 
ki, będzie; GD:CB= wf: CBE: WR.CDE.- / 


Toiek: Wftawa kąta CAD, tak się 
mi do wfiawy kąta CAB, iak wfiawa 
kąta pochyłości dwóch płaszczyzn BAD, 
BAC, do wfiawy kąta pochyłości dwóch 
płaszczyzn BAD; CAD. ze 


33. Zagidn: +.Maiąc danć trzy ką- 
ty płafkić , z których się má fkładać kat 


bryłowy; wyrachować , iaka ma bydź po- - | 
chyłość płaszczyza ; aby ten kąt zrobiły. - |. 


l. Sposób: 1. W Czwórokącie ABED , 
katy przeciwne B,i D są.prostć:. więc 


Czworokąt, ten może bydź w koło wpi- Pó 


sanym, a zatem katy CW tymże samym 
odcinku ) ADB, AEB będa równć. Wy- 
rachowawszy tedy wW Tróykącie BAD 
kąt ADB, idż tem samém znaydzićmy 
i kąt AEB, równy tamtemu. PASA 


w 


stésunek boku BC do BE , toiest stó- 
sunek 
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* sunek wstawy całey, czyli promienia, do 
„Dostawy, kąta pochyłości CBE, fdlśda się 
= stósunków boków: BC- do AB i AB 

do BE. 


A że iest; BC; AB—=Stycz, BAG; Wst: całcy, 

i D AB:BE=Wsticala: Dostyċz. AEB 
Więc; _ BC;BE=Stycz. BAC: Dost. AEB 
A zatem ; - s > 


Dost: AEB—Pr:Dost: CBE. Stycz. BAC: 


Sposób 2, Wyciągnąwszy od punktu 
iednegonp. B znayduiącego się na któż 
reykolwiek krawędzi kata bryłowego , 
prostopadłe: BD, BC, do tey krawedzi , 

"a ma dwóch płaszczyznach , których spól- 
„mem przecięciem iest ta krawędź, niech 
te dwie prostopadłe spotykaią dwie drus 
„gie krawędzie w, punktach: ©, b D: Li. 
niie BC, BD będą styeznemi , aliniie AC, 
AD będą siecznemi wzgledćm kątów , 
BAC, BAD, biorąc za promień liniy AB, 
Więc te liniie , mogą bydź wyrąchoy 
ną miarę linii staley AB, czyli promićnia, 
‘W Tróykącie. CAD wi zac dwa boki 
AC, AD i kąt CAD, między nićmi zawar 
ty możómy wyznaczyć bok trzeci CD. 

' W Tróykącie zatem -CRD wiedzieć będzie! 
my trzy boki „a stąd możćmy wyzna- 
czyć kąt.©BD , który jest kątem pochyło. 
ści dwóch płaszczyzn: BAD, BAC. jnsze 

też katy gochyłości łatwo wyznaczy- 
my podług uwagi. poprzedzałącćy. (32) 
Dz - PRZY- 
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PRZYGOTOWANIE DO ROZ- 
DZIAŁÓW NASTĘPUIĄCYCH 


| ; j 
O podniesieniu liczby 00 iey Sze- 
-scianu albo Kubusa, ż 0 wycią- 
gnieniuPierwićstku Sześcićnnegoa, 
albo Kubicznego. 


- Przed następuiącómi Rozdzidłami, kłá- 
dzie się nauka o podniesieniu liczby: do 
Sześcianu, i o wyciąganiu Pićrwiastku 
sześciennćgo: bo właśnie w tych roz- . 
działach, można będzie naukę tę 'do 
praktyki zaraz przystósować. 


34. Sześcian liczby iakićy robi się , 
gdy tę liczbę przez nię samę raz mnoży* | 
my, i takrozranożoną, ieszczć ráz przez 
nię mnożymy : albo, cona iedno wychodzi, 

, gdy tę liczbę mnożymy przez iey kwa- 
drat, I tak Sześciany dziewięciu liczb 
pierwszych. BEM, 


i / : S $ i 
Lg 25 żyto ADS PG YZ By o 9 
SĄ: 1, 8, 27; O4, 125} 21673437912, 129% 
Sześciany liczb: 
TO. 20. 30, 40, mo 0- 1790: 
sa; 1 000; $ 000, 27 000; 64 000, - - - 729 000. 
` Sześciany liczb: 
100; 200; 300; '- =. 7 900+ 
są: 1 060 009; $ 000000, 27 090 000, 729 000 000, 


35> 


£ 
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35. Sześciany więc liczb maiących i ie- 
dnę tylko cyfrę , a resztę żerów , są te 
samé co i sześciany tychże cyfr samych 
przez się, przydawszy im trzy razy tyle 
zerów , ale ich było w liczbie z którey 
się Sześcian robi. 


Wyraz ten Sześciin , wzięty iest 
z Jeometryi DRA którey „ aby mieć bryłot 
wałość iakićgo Sześcianu ; rozmnaża się 
liczba wyrdżaiąca wielkość boku iego, 
raz i drugi przez siebie. 
P ` 
: Sześcian każdey liczby znależć mo- 
Żna , mnożąc ićy kwadrat przez nię samę; 
„podómy tu iednak inszy fposób zrobienia 
Sześcianu z liczby daney, a ten 'sposób 
pomoże nám do przeciwnego działania , 
toieft do wyciągania Pierwiastku Sze- 
ściennego z liczby iakieykolwiek. 


36. Sześcian liczby, złożony ze dwóch 
części , może bydź rozłożony na cztery 
części następuiącć: 


1. Na Sześciań pierwszey części, 


2. Na Kwadrat pierwszcy części trzy 
razy wzięty i rozmnožony przez część 
drugą. 

t 

3. Nå Kwadrat drugićy części trzy ra- 
zy wzięty, i rozmnożony przez część 
pierwszą. ) 

W 4: 
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4. Na Sześcian a W części, 

"I tak liczbe 5. rozłożywszy na „dwie 
części/ na przyk: 1, i 4; można uważać /- 
iey Sześcian , iakoby złożony z czterech 
części: I; r2, 48, 64, których Summa 
/ iest: 125. Gdybyśmy zaś tę samę liczbę 
5. uważałi iako złożoną z dwóch częsci 
2, i 3;iey Sześcian mógiby «ję był roz- 
łożyć na cztery części; 8, 30, 54, ZY 

Ý 


Niechby potrzeba znależć Sześcián 
liczby n p. 47; Ponieważ iey kwadrat 
( podług reguły iuż nam wiadomcy ) fkła- | 
dasię z kwadratu pierwszćy części 403 
BRZ teyże (częśći 40, dwa razy wziętej ,- 
przez drugą, 7. rozmnożońicy , i z kwa- 
dratu  drugićy części 7; mnożąc cały 
ten kwadrat ieszcze ráz przez 40, i 
- przez 7, albo przez 47, Sześcian Z 47 

dkładać się będzie: 


Z Kwadratu liczby 40, rozmnożone-* 
go przez 7, z 40, rozmnożonych przez 
kwadrat liczby. 7, dwa razy. wzięty, í í 
z $ześcianu teyże liczby 7; ( biorąc za 
liczbę mnożącą: ) biorąc znowu, 40, za- 

liczbę mnożącą; Sześcian 2 47, fkładać 
się ieszcze będzie z Sześcianu liczby 2 
PAIA À rozmnożónych przez kwadrat 
liczby 40, dwa razy wzięty, i zą4o ro- 
„zmnożonych przez Kwadrat liczby 7, 
raz wzięty: a razćm to wszystko zebrą-. 


WSZY , epa: się będzie z Sześcianu 
liczby 
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 Ticzby 40, z kwadratu tćyże liczby, trzy ra: 
zy wziętego, a rozmnożonego przez 7 
z kwadratu liczby 7, trzy-raży wziętego, 
a rozmnożonego przez 40; i-z $ześcia- 
mu liczby 7 Co, uczyni Summęt 103 823; 
która iest Szescianem liczby 47. 


Ponieważ zaś nić można ieszcze do 
wieśdź tego Ałgiebraicznie ; trzeba przy” 
naymniey będzie. Z Jeometryi zaciągnąć 
obiaśnienia, pokazuiąc: że Sześcian linii 
złożoney ze dwóch części, może bydź 
w rzeczy samćy rozłożony na Sześcia- 
ny każdcy: z tych dwóch części, i na 
c. Równoległościanów: z= których trzy 
mieć będą za podstawę kwadrat iednéy 
części, a za wysokość część drugą: trzy 
zaś inszć , mieć będą za podstawę kwa- 
drat drugiey części, aza wysokość część 
pierwszą. > 


Wykonać to w skutku będzie można 
- na Sześcianie zdrewna lub z papieru tak 
zrobionym, aby te części od siebie się 


. oddzielały. 


38. Naywygodniey iet, 


liczbę- na iednosti , dziesiątki , 
które w sobie zawiera. 


Niech będzie liczba n. p. T2. Po- 
dzielmy ią-na dwie części, 10, i2. Sże- 
ścian icy fkładać się będzie Z części na- 
ftępuiących ; ż AN 


6. E 080. 


56 JEOMETRYI C. I. ROZDZIAŁ me 


I 660. Sześcian dziesiątikn 


> 660. Kwadrat dziesiątku trzy. razy 
/ wzięty przez iedności rozmnożony. 
GR $ e ty, j 


120. Kwadrat iedności trzy razy 
„wzięty przez dziesiątek rozmno= 
Żony. 
8. Sześcian dwóch iedności. 


1 728. Sześcidn z I2. x< 


« Niech będzie liczba 84, rozebrana 
na dvie części 80, i 4, Sześcian ićy mieć 
będzie części naftępuiące : 


$12 oóo. Sześcian dziesiątków, 


76 800. Kwadrat 'dziesiątków trzy 
razy wzięty , przez iedno- 
ści rozmnożony. i 


3 840. Kwadrat tychże iedności 
trzy razy wzięty przez dzie =. 
siątki. rozmnożon 

64. Sześcian z jedności. 


4 


J92. 704. Sześcian Z 84. 


Niech będzie liczba 324, rozebranś 
na dwie części 320 1 4; aby zaś mieć 
Sześcian pierwszey części, rozłożmy ią j 
na częsci 300, 1/20. , 


ŻYĆ 
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+ | +1 .> Pa R y 
27 000 ooo. Sześcian Rów: 


5 400 Ooo. Kwadrat ftów  potróyny 
przez dziesiątki rozmnożony. 
360 000. Kwadrat dziesiątków po-. 
tróyny przez fta roźmno: 

żony. ) 

LG os > AŻ . 2 

8 ooo. Sześcian dziesiątków. 

X 228 goo. Kwadrat z 320 potrójny 
| rozmnożony przęz iedności, 
15360. Kwadrat z jedności potróy- 

ny, tozmnożony przeż 320, 


64. Sześcian iedności. 
pin 


34012 224. Sześcian Z 324. 


Niechby trzeba zrobić Sześciśn z 8421. 


J12 000 000 Q00 Sześciaa Z 8000; 


76 800 000 oco < Kwadrat z 8000. 
potróyny, roz: 
przez 400; 


3 840009 000 Kwadrat z400; 
, potróyny, roz: 
przez 8000.. 


64, 
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64000000. Sześcian z 400... lh 
4,233 600000. Kwadrat z 8490: — 
R R potróyny, rozi L 
A „5 /przez (5 20.9. 


l 


10 080 000. “Kwadrat z 263 
potróyny, rozm: ` 
przez 8400. ` 


8 000. Sześcian AE O 
212 689 200. "Kwadrat z 8420. 
KF z $ 


i potróyny, roz: 
przez 


% 


25 260. `- `> Kwadrat 
potróyny, rozm: 
' przez 3420. 


1. Sześcian Z ES, 


EE E A IE 
591] 160402461. - Sześcian = Z 8421. 


39. Widzimy na poprzedzaiących przy- 
kładach , iż przez takowy rozbiór, każda 
część naftępuiąca Sześcianu mnićy má ie- 
„dnem zerćm, od części, która ią po- 
przedziła: i że iako pierwsz część Sze- 
Ścianu jeft zawsze Sześcianem, a po 
nim naftępuią dwie części, „każda zło- 
żona z potróynego. kwadratu iedacy. czę- 
ści rozmnożonego przez część drugą; tak 
i dałey, tymże porządkiem idą , i dalsze: 
wyrazy części fkładaiących Sześcian. 


| ; j = 
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40. Można było opuścić zera kładąc 
tylko samé cyfry znaczącć, a w każdcy 
części naftępiuiącey wyftępniąc z. ofłatnią 
cyfrą w prawą. I tak części Sześcianu 
z 324 mogły bydź w tén sposób wypi* 
sané. 
27 
54 
36 
8 
12288. 
1536 
64. 


(34012 ZZ 


1. Ten sposób 'poftępowania , poka- 


zuie nam , że liczba wyrażaiącą Sześcian 
iedności , kończy się na ostatnicy. po pra- 
-vey ręce cyfrze, Że Sześcian dziesią- 
tków e się na czwartey od pra- 
wey-ręki cyfrze; liczba Sześcianu. stów, 
kończy się na siódmey cyfrze od teyże 
strony rachuiąc ; it. d. 


Żeby więc wiedzieć liczbę cyfr. wyra- 
żaiących Picrwiastek Sześcianu” danego , 
trzeba od prawy strony zaczynaiąc , od- 
działy co trzy cyfry krefkami poczynić: 
a ile będzie tych. oddziałów , tylć też 
cyfr,będzie się zndydowało w Pi ierwiast- 
ku. Oddział pierwszy po lewey stro- 

i nie 


4 


} 
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nie może mieć trzy, dwie, a „czasem i 
iednę tylko cyfrę, iako to przykłady po- 
przedzaiące okazuią. I tak Pierwiśstki 


''sześcienne liczb 1, 331; 32, 767; 226,9815 | 


maią dwie cyfry. 


42. Niechby trzeba z liczby 1331, Wy- 
ciągnąć pierwiastek sześcienny. 


Ta liczba má dwie „cyfry w swoim 
Pierwiśstku, bo dwa w niey uczynić 
można oddziały , tym sposobem: 1,331. 
Naywiększą liczba: dziesiątków tego Pićr- 
wiastku taka bydź powinna, aby iey 

` Sześcian nie był większy Od 1: a zatem 
będzie tylko ieden dziesiątek w Piet- 
widstku. Sześcian z ro,: iest: 1 000; któ- 
"ry Sześcian. odiąwszy od 1 331, zostanie 
331. Ta reszta powinna zamykać w s0- 
bie potróyny kwadrat dziesiątka ro- 
zmnożony przez iedności: potróyny . 


kwadrat tych iedności , rozmńożony | 


pizez dziesiątek, i Sześcian tychże ie- 
dności, A że w szczególności ta reszta , 
má w sobie zamykać kwadrat potróyny 
dziesiątka, rozmnożony przez iedności; 
wystawmiy więc sobie tę resztę 331 ; iak- 
gdyby zamykała tylko sim potróyny. 
kwadrat z 10, toiest 300. Wieloraz 
NZ2ZU, przez 300, podzielonych , iest: x5 
więc iedna iedność będzie w Pićrwińst-. 
ku. Rozmnożywszy 300 przeż 1, bę- 
dzie 3006, a té, od 331, odiąwszy , zosta- 
nie 31. Ta reszta má ieszcze w sobie 
J zamy- 
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zamykać potróyny, kwadrat iedności 

"|. przeż dziesiątek rozmnożony., toiest: 
30; i Sześcian iedności, toiest: 1, a ze 
wszystkićm 31, którć odiąwszy gd osta- 
tniey reszty nie nie zostanie; a zatem 
Pierwiastek sześcienny liczby 1 331, iest: 
TI. 

; Wyciagniymy Pićrwiastek szešcienny 
z liczby 68,921. Pićrwiastek tey, liczby“ 
ma dwie cyfry. Liczba dziesiątków ta- 
ka bydź powinna, aby Sześcian icy odiąć 
można od pierwszego podziału: 68. A że ` 
z Tablicy dziewiąciu pierwszych fześcia- 

i nów (34) którą uczniowie umieć na 
pamięć powinni, Sześcian: nadybliższy 
68, iest 64. a tego Pierwiafiek iest: 45 
więc w Pierwiąstku będą 4 dziesiątki, 
Sześcian z 40, iest: 64000;  odiąwszy 
go od 68 921, zostąnie 4 921, Ta reszta 

"ma w szczególności zawierać w „sobie 
potróyny kwadrat dziesiątków , roz- 

| mnożony przez iedności , tojest má 
w sobie zawierać 4806 'rozmnożonć 

przez iedności. Dzieląc ‘4 921., przez 
4800, wypada 1, na wielordz ;, więc bé- 
dzie w Pićrwidstku iedna iedność, , Qd- 

p iąwszy od 4921, kwadrat potróyny 4 800. 

* rozmnożony przez y; zostanie 121, Ta 
reszta má ieszcże w sobie zawierać kwa- 

„drat potróyny iedności , rozmnożony 
przez 4 dziesiątki, toiest 120, í Sze- 
ścian iedności , toiest 1, a ze wszystkiem, 
iżr; które odiąwszy od ostatniey reszty, 
mic nie zostanie: a zatem Pierwiastek zi- 


pelny bedzie: 41. i Wy- 


U» 
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Wyciagniymy Pierwiastek fześcienny 
z liczby 884, 636. Ta też liczba ma dwie 
cyfry w swoim Pierwidstku. Sześcian 
naybliższy liczby. 884. iest: 72v, któ. 
rego. Pićrwiastkićm iest: +9; więc Pier- 
wiaustek będzie miał o. dziesiątków. 
Sześcian z 90, iest 729 009, który'ód* 
iąwszy. od 884 726, zostanie. Iss WZA 
Kwadrat z 90, iesti 8 too, potróyny he- 
dzie: 24300. .Dzieląc przez 24 300, re- 
sztę r$y 736, na wieloriz wypada “6 
więc Pićrwiastek mieć będzie 6. iedności. 
Rozmnożywszy 24300 przez 6, będzie. 
14y 809, które odiąwszy ad 155 136, zo- 
stanie 9936. Kwadrat potróyny 6 jie- 
dności, rozmnożony przeż 9 dziesią- 
tków , będzie 9 720, odiąwszy go od o 936, 
zostanie 216, nakoniec Szęścidn z 6, iest 
216; a zatem Piórwiastek zupełny be- 
dzie 96. Jakoż Sześcidn z 96, iest: 884, 
736. GENE: 


Wyciągniymy Pićrwidstek. sześcienny 
z liczby 590, 589, 719. Ten powinien 
mieć trzy cyfry. 


Liczba stów w Pićrwiśstku taka bydź 
"powinna , aby jey Sześcian = Mie. prze- 
chodził 'yoo. Z dziewiąciu pierwszych 
Sześcianów , naybliższy liczby oo iest 
Sześcian: gra, którego Pierwiastek iest 
8; a zatem 8 stów będzie w Pierwiśst- 
ku. Odiąwszy. st2 600 ooo, ,od Sześcia- 
nu danego , zostanie 7g 589719. Kwa- 

A drat 
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drat potróyny stów 8; albo 800; toest 
1920 000 znáydúie się razy 40 w tey 

' reszcie: mogłoby” więc zdawać się, iż 4 
dziesiątki Pićrwiśstek mieć powinien ; 
aleby, nie można od 18589719 .odiąć - 
dwóch inszych części , toiest kwadratu 
potroynego dziesiątków rozmnoż żonegó. 
przeż sta, i Sześcianu dziesiątków: nić 
- można przeto więcćy dadź Pierwiastko- 
wi, iak 3 dziesiątki. Liczbę 1 920 000, 
rozmaożoną przez 30, toiest 'g7 600 000; 
odiąwszy od 18589719, - zostanie 
20989719: odtey reszty odiąwszy znowu 
kwadrat potróyny 3 dziesiątków , przez 
sta rozmnożonych:, toiest 2 160 000, ZO- 
staie 18829719 a po odięciu Sześcianu 
dziesiątków, toiest 27 ooo, będzie w resz- ` 
cie, 18802719. Kwadrat potróyny 
części Pierwidstku - znalezioney , toiest 
liczby. 830, iest ż 066 700; przez ten dzie- 
lącresztę 18 802 719, wypadnie 9 iedno- 
(ści na wieloraz. OQdiąwszy od tey re- 
szty, liczbę 2066700, rozmnożoną 
przez 9, toiest: 18.600 300, zostanie 
202419: skąd znowu odiąwszy kwa- 
drat potróyny iedności 9, rozmnożony 
przez 830, toiest 201 690, zostaie, 729. 
_Nhostatek Sześcian z 9 iest: 129, a za- 
tem Pierwiastek , którego szukaliśmy, bę- 
dzie 839. 
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| Wzór Qziólań w  przykladach po- 
przeðzaiącı ych. 


Przykład 3 Przykład 2. 


r,331,|10., 68,921 |40 
1 ooó| ć 64.000] 


panna — 


300 | 331|r. / 4800| 4szr -|t. 
| 300| | 4800 | 


O Kątach Bryłowych. é 
Przykład 3. Przykład 4. 


884;736. e "  /90989,719,|800 
729 000 JI2 000 312 000 000| 


dras 800| [f7 soo 060 


. 9936. 
9 T204 


20 589'719. 
2 I60 E EA 


216. 
216. 


18 829 719. 
27 Q00 


24300|155 735|6. o 920 AE 589 T19|36 


2 666 700|18 802 7to|5 
|18 600 300| 


202 4i9 
201 690 


129 
129 


"o, 


Więcey takowych przykładów nale- 
ży podadź Ucznióm nie używaiąc ie-. 
szcze żadnego fkróceni4. - 


45. Pićrwsze fkrócenić , na tem za- 
wisło, aby opuszczać zera, w liczbach 
E dzie: 
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dzielących, podzielnych, i w wielora- í 
zach; maiąc iednak zawsze uwagę na - 
mieysca, które zaftępować przypada cy+ 
fróm znaczącym. W szczególności „zaś 
co do wielórazów,, będzie ten z opu- 
szczania zerów pożytek, że zaraz przy SB 
„sobie kłaśdź' będzie można cyfry wyrá- 
żalącć pićrwiałtek , którego szukamy. * 
Drugie fkrócćnie , związane z pier- 
wszem na tém się zasadza ; aby do kí- 
żdego naftępuiącćgo dzielenia, tyle tylko 
cyfr z Sześcianu przyłączać do reszty if 
pozoftałey ; ile ich wyciągać będzie przy=” 
padające odeymowanić: daremna albo- 7 
wiem byłaby praca, przy każdćm odey=, 
mowaniu, wsżyftkie pozoftałe Sześciaau | 
cyfry na' nowo wypisywać , poniewaź 
ofłatnić zwłaszcza cyfry przez większą > 
część działania nienaruszone źoftaią. ; 


Trzecie fkrótenić na tem zawisło , 
aby za jednym razem odiąc kwadrat po- 
tróyny części znalezioney , rozmnożony 
przez część naftępuiącą ; kwadrat potróy- 
ny teyże części drugićy , | tozmniożony 
przez część pierwszą znalezioną, i Szć- | 
ścian tey części drugiey,, To zaś wyko- o 

/na się, dodaiąc razem te trzy liczby 
odeymować się maiącć, i tak dodane - 
odeymuiąc od-Sześcianu, Z którego Picr- 
wiaftek wyciągimy. Zawsze iednak mieć 
trzeba na to uwagę, aby w liczbach, 
którć pierwóy dodawać, a potem. ich 

7 i sum- 


© Katäch Brytowych: 6> 
summę odeymować mamy, zachowane 
było mieysce każdcy cyfrze właściwe; 
(iako też wzgląd mieć należy na położe- 
nie cyfrów tych, od których insze odey= 
mować przypada. 


Przyfłósowanie. Niechby z liczby 257; 
259, 4yó, trzeba wyciągać „Pierwiadftele 
Sześcienny. Tén będzie miał cyfr trzy ; 
maywiększy Sześcian zawarty w 257; 
ieft 216, którego Pierwiaftek ieft: 6, odė 
iąwszy ten Sześćidn od 257, zoftanie 4r- 
Do tey reszty przyłączmy naltepuiący. 
oddział 259, będzie 41 250. . Nie maiae 
tym czasem. względu na oftatnie dwie cy- 
fry: so, dzielmy 42 przez potróyng 
kwadrat z 6, foieft przeź 108, wieloriż 
będzie3. Weźmy terdz sutnmę trzech 
liczb:374,. toieft kwadratu *'potróynego 
z o. 2% ftów rozmnożonego przez 3 
dziesiątki , kwadratu potróynego z 3 dzie- 
siątków rozmnóożonego przez 6, ftów; 
i Sześciańnu z 3, dziesiątków. Summę 
34047 o©deymiymy od. 41 zyb; zofłanie 
jż1i2; przy których przypisawszy. ofta- 
-tni oddział 4y6, będzie 7-212 4$6. Nie. 
uważaiąc tym czasem na oftatnie dwie 
cyfry, dzielmy 72124 przez kwadrat 
potróyny z.części Pierwialtku znalczio: 
ney, toieft przez 11 907, wypadfie 6, 
na wieleraz, Weźmy summę trzech liczb: 
134804 toieft kwadrat - potróyny części 

236 pićzwóy znalezionćy , rozmnóżony 
przez é iedności, kwadrat potróyny Z 6: ies 


Eż ggo- 
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dności rozmnożony przez część piećrwcy 
znalezioną , i Sześcian Z 6. iedności. 
Summa 7212 456. równa się reszcie O= 
"ftathicy: co znakiem. iet, że Pierwia- 
'ftek, którego szukaliśmy , ani mnieyszy 
ani większy ieft, iak 636. (dj 


44. Aby wyciągnąć Pićrwiaftek Sze- 
ścienny z ulomku, którego tak licznik , 
iako i mianownik ieft Sześcianem; trze- 
„ba go osobno wyciągać Z każdego z tych 
wyrazów. I tak Pierwiaftek sześcienny 
2 355, jest 5. Pierwiastek z das, iest > 
Aby zaś wyciągnąć Pićrwiśftek Sześcićn- 
ny z liczby mieszanćy ; trzeba ią pićrwćy 


zamienić na ułomek. I tak Pierwiaftki sze- 


ścienne liczb mieszanych 3 g, 3727 SĄ té 
4 s 27 10c - 1 

same co i ułomków/ g, zy. toiefk: aS, 

4 I 13 

albo: 12; 13° 


„45. Co się o Pićrwiźstku kwadrato- 
wym powiedziało ( w Części 1. Geom: $ 
128 ) ściaga się i do Pićrwiastku sześcićn- 
nego: tolest , Że ieżeli nić można mieć 

Pier- 


e PAZ 


j 

‘` (d) To dziśłanić bardziéy długié, niż 
trudné , wyciąga od Uczniów częstógo: w nim 
świczóniń się;/a dla większćy łatwości niech 
sobie tén ostatni przykład wypiszą, tym, co 
wyżej porządkiem, i każdóćgo w szczegól- 
ności na um iziśtania niech dadza Nauczy- 
cielowi sprawę - 


j 


O Kątach Bryłowych. 69 
Pierwiaftku Sześciennego liczby cáłko- 
witćy, w liczbach całkowitych ; tedy 


'go i w ułomkach nie znaydziemy. Do- 
y y 


wodzi się to ogólnie‘ tymże samym, iak 


' względem Pierwiaftku kwadratowego, 


sposobem. 


1146. Pićrwidftek Sześcienny liczby ia= 
kićy, można tak do prawdziwego przy- 


- bliżyć, iaktylko zechcemy. Sposób náy- 
'ogólnieyszy ieft, używaiąc do tego ułom- 


ków dziesiątnych. Niechby m.p. trzeba 
z 2 wyciągnąć Pierwiaftek Sześcienny ;. 
przybliżaiąc go do prawdziwego w cząfi- 
kach tysiącznych. Wyciągaymy ten Pier-. 
wiaftek , sposobem dopiero podanym,- 
z liczby 2 009,000, 000, a oftatnić trzy 
tego Pierwiafiku cyfry pełożmy za dzie- 
=iątne. Pierwiaftek Sześcićnny liczby : 
2 000 000 000 w liczbach całkowitych 
naybliższych wyrażony , ieft: 1 2y9; a 
zatem 'Pićrwiaftek Sześcienny liczby 2y 
przybliżony aż do części tysiącznych ie- 
dności, będzie 1,250. Jakoż Sześcian 
Z 1, ży9,ieft:1, 995 616 979 mnieyszy od 
2, a Sześcian Z 1, 26, ieft: 2,259 $76, 
większy od 2. 


41. Chcąc Pierwiśftek Sześcićńny licz- , 
by n.p. 2, przybliżyć do prawdziwego, 
w  ułomkach zwyczaynych ,- podwoi- 
wszy pierwsze dziewięć Sześcianów , 
z liczb naturalnych, 1, 2, 3,4. it.d. uwá- 
Żać należy (podobnie iako się o przybli- 

; i żćniu 
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żeniu Pierwiaftku kwadratowcgo W: Czę: + i 
ści I. powiedziało :). ieżeli między tę: , 
mi Sześcianami podwoionćmi, nie znáyz 
"lnie się taki, któryby blizki bardzo był 
Szescianu zupełnego. Znadydziemy n. p. 

że SĄ. podwoionć , toieft r28, mało się 
co różńi od r2y, toieft od Sześcianu 
liczby 5: a Żatęm 2; które równa się : 
wcale 738; będzie ież prawićrównć gą) 
"przeto i` "Pierwiastek Sześcienny. liczby: 


2, będzie prawie równyż. Aby zaś poz 


prawić . ten pierwszy mniey dokładny 
Pierwiastek Sześcićnny , Z aa ro: 


28 + 125 
żnicę między * zai cy tolesten | | DrŹE 


, kwadrat potróyny , tego pierwszego Pićr- 


wióstku toiest przez 45, i wielordz rog, 


dodamy do Pićrwiśstku 5; Summa Tos ; 


będzie Pićrwiastkiem bardziey pr zybliżo? 
nym. Jakoż Sześcian z LiESt E 
- i to uchybienie możnaby eszcze 
zmaleyszyć podobnym, iak wyżćy , spo» 
sobem. N: 
l 


Niechby z liczby 3, trzeba tymże spór 
sobćm wyciągnąć Pierwiastek ` sześcienny. . 
przez przybliżenie, 


Liczba 3, równa się zupełnie 
pie wiele się różni od “5953 a zatem Piera 
wiastek Sześcienny liczby 3,, będzie pra; 


1) só Hy Te h ` $ SB 
spie równy q, & poprawuląc to pier 


© Kątach Bryłowych. 7E 
wszć uchybienie, Piérwiástek paniy 
do prawdziwego przy BI będzie. ż roa. 
f 
48, Gdy ani licznik ani mianownik: 
iakiego ułomku, nie iest Sześcianem 5 
trzeba obadwa „te wyrazy rozmnożyć 
przeż taką liczbę, aby po rozmnożeńiu, 
mianownik stał się Sześcianem: potem 
dopiero wyciąga się Pićrwiśstek z liczni- 
ka, przez przybliżćnić, ą wyciągniony,, 
dzielisię przez Pićrwidstek zupełny mia- 
nownika. I tak , pet wycięnąć Pier- 
wiástek Sześcienny z4; zamiećńidam ten 


ułomek na 35 a wy ciagnąwszy Z 2, przez: 
przybliżenie  Picrwiástek Sześcienny: - 
1,299.75 biorę iego: połowę ʻo 629 - --5 
toiest: dzielę go przez Pićrwidstek sze- 
ścienny "mianownika 3 Podobnie Pier- 


wiastek Sześcienay z 53, ten sam iest, 
coi Pierwiastek Sześcienny z 2g 3 tolest ¿° 
Pierwiastku sześciennego z 99, 


| 10 pIE EEE > 
DY 5 
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"Q Równoleglościanach prosto- 
kajinych > (E): oz 


49. A Gdy Bryła iaka zakończo= 

ná iest $ześciąścianami prosto- 
kathóm toiest Sze ścią kwadratami ; taká 
Bryła nazywa się, Równoległościanem 
 profłokątnym ( Parallelopipedum Rettah- 
SP 


50. Twierdz. 1. | W każdym Równo- 
ległościanie prostokątnym , Sciany ha 
przeciwko siebie stoiącć , są, równe i ró- | 
wnoodległe; a każda z tych ścian w szcze- 
gólności prostopadłą iest, do każdey ze 
czterech inszych scian, którć znią spól- 
ny, maią bok KE 


Niech bodzie ABCDEFGH, Równole- 
głościan prostokątny ; spólnie dwóch 
ścian: GBCF, GBAH przecięcie GB, pro- 
stopadłym iest do dwóch innych boków: 
BC, BA, należących do tychże Scian; 
więc to przecięcie iest też prostopadłem 
i do płaszczyzny przechadzącey przez 

lini- 


Tab. IL. 
Fig: 4. 


(e) Czeęstć używanić Równoległaścianów 
prostokątnych iest nim pobudka do mówićniź 
o nich w szczególności: tym bardzićy, że 
przez to przysposobią się Uczniowie do zaz 
mióniani z większą łatwością innych nie pror 
stokatnych Równoległościanów na prostokatnć, 


O Równoległościanach profłokąt: 73 
liniie AB, BC,, toiest do ściany ABCD. 
Płaszczyzny zatem ABGH, BCEG, któ- 
re przechodzą przez to spólnć przecię: 
cie GB, są”do ściany. ABCD , prosto- 
padłe. Toż mówić i o dwóch drugich 
ścianach, których spólnem przecięciem 
iest liniid ED: a zatćm cztery ściany Ró- 
wnoległościanu prostokątiiego, są 'pro- 
stopadłe do tey sciany, z którą maią po 
iednym boku fpólnym. 


Dowiedlismy że liniia GB , prostopa- 
/dłą iest do ściany ABCD. Podobnie do- 
wieśćby można, Że taż liniia iest prosto- 
padia r do ściany GFEH ; więc te obie 
ściany są prostopadłe do iedney linii GB, 
a zatem są do siebie równoodległe. 


Naostatek w Prostokącie ABGH lini- 
"ie przeciwne AB, GH są równć; jako 
też i liniie BC, EG: a zatćm dwie prze- 
ciwne ściany ABCD, EFGH, mogą przy- 
stać | do siebie 


sr. Uwaga. Ponieważ w Równole- 
- głościanie prostokątnym z/czterech ścian 
otaczających ten Równoległościdn, kąż- 
da má ieden bok spólny z bokiem ñe- ' 
dney ściany z dwóch pozostałych ; prze- 
to można wystawić sobie rodzenić się 
( generatio albo formatio ) Równoległo- . 
ścianu prostokątnego , w sposób następu- ` 
iący. ; 


Niech 
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Niech będzie Prostokąt iak Biei 
ha którego wićrzebołkach wszystkich 
wystawionć są prostopadłe do iego piak 
szczyzny wszystkić równać. Nićch ten - 
„ Prostokąt posuwa się równoodlegle GA» 
pićrwsżćgo swego położenia, i tak, aby: 
wierzchołki kątów iego wzdłuż liniy 
prostopadłych wznosiły się. >, Mieysce, 
to, które takowem posuwanićm się 
przeydzie Proftokąt , . będzie Równole- 
 głościanem profiokątnym. í 


Defin: Równoległościan proftos 
kątny, którego wszyftkie ściany są kwa- 
dratami, nazywamy Szescianem” albo za: 
cińfkiego , Kubusem. 

Sześcian więc, ieft to ma. 
czońś sześcią kwadratami. Wypł ywń zaś 
z Twierdzenia poprzedzaiącego , Że. tel M 
6. kwadratów , są równe, Że każdć 
znich dwa, na przeciwko siebie. fto- 
iącć są równoodległć , i ge cziety/z tych + „4 
kwadratów wspićraiącć się na czterech . 
bokach kwadratu iednego z dwóch kwa- 
dratów pazoftałych, są do tego kwadra: 
tu proftopadłe, 


Wyftawiwszy sobie Równoległościdn 
proftokątny , iako zbudowany na iedney | 
ze ścidn swoich, proftopadła spuszczoną - 
na tę ścianę, od punktu któregokolwicle 
ściany przeciwney , nazywź się wysoko- 
ścią tego Równoodległościanu. Tą zas 

č f Wy- 


O Równoległościanach proftokąt: 4 


wyso! kość równá ieft spólnemu przecię- 
"ciu dwóch ścidn zbudowanych na dwóch 
przyległych sobie bokach podftawy. 
Twierdz: 2, Gdy podfawy dwóch 
Rów a ów proftokstnych mogą 
przyltać do siebie, a ich „wysokości są 
równe, té dwa Rownoległościany , mo: 
g3 też przyftać do siebie, toieft nie ró- 
GE się od SB tylko mieyscćm, $ 
i Da. Wszytkie ściany tych dwóch 
Rownoległościanów , podobnie położone, 
"mogą przyftać do siebie; 'wszyftkie też 
tych Równoległościanów katy bryłowć,,) 
fkładaią się -ze trzech. kątów proftych : a 
zatem wszyftkić tę katy bryłowe mogą 
EE do siebie. Przeniosłszy tedy 
myślą ieden z tych dodam 
‘tak, aby ieden z kątów iego bryłowych, 
przystał do iednego z kątów bryłowych 
Równoległościanu drugićgo , i aby scia- 
ny pierwszego kąta, które mogą przy- 
ftać do ścian drugiego , w samëy rzeczy“ 
do . niego. przyftały , wszyfikie -końce 
krawędzi pierwszego kąta, przyftana do 
końców krawędzi odpowiadaiących przy 
drugim kącie; a przeto i wierzchołki ką- 
tów bryłowych pie Y zego Rownoległo- 
ściąnu, któte są przy teach tych kra- 
wędzi, przypadną na wićrzchołkki kątów 
Bbryłowych drugiego RENTO 
~ będace przy końcach tychże ścidn odpo- 
wiadaiących pierwszym: a zatem i-té 
kąty brylowe przyftaną iedne do drugich, 
a 


aa: 
ZDZ w j 
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Ura 


g4. Wniosek. Podzieliwszy wysokość 
iakiego Równoległościanu proftokątnego 


na pewną liczbę części równych, a przez 
te wszyftkić punkta podziału przecią- 


gnawszy płaszczyzny równoodległe od. 


podftawy; Równoległościdn podzielony 


będzie na tyle Rówńoległościanów mniey- 


szych, którć przyftać do siebie mogą, - 


na ilé części była podzielona wysokość: 


będą albowiem miały: te wszyftkie Ró- | 


wapoległościany mnieyszć, iednakową wy- 
sokość , a takie podftawy, z których ka» 


żdą przyftąć może do podftawy wiel- 


kiego Równoległościanu. 


| 55. Twierdz: 3. Dwa_ Równoległo- 
'śćiany proftokątnć , wyftawionć na tey- 
Że samey „podftawie , lub na podftawach 
mogących przyftać do siebie, tak się 
maią ieden do drugiego, iak ich wyso- 
kości. 


Dowodz: 1. Gdyby wysokość iedne- 
go, Równoległościanu , była dwa, trzy, 
cztery it.d. razy. większą od wysoko- 
ści drugiego; pierwszy Równoległo- 


ścian, mógłby się podzielić na 2, 3, 4, 
ż Siby się p , 


1 t. d. Równoległościany mogącć przy- 
ftać do drugiego : a zatóm ten pierwszy 


7 


Równoległościań byłby też większy od 


drugićgo , z, 3,4, i t.d. razy. Co przy. 


ftósować możnźś, i w jnszych przypad- 
kach, gdzieby tylko wysokość iednego 
Równoległościanu zawierała w sobie zu- 
pełnie wysokość drugiego. | 2; 
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/ 2. Gdyby zaś wysokość iednćgo Ró- 
wnoległościanu zawierała n.p. 3. takich 
części, iakich 5 zawićra wysokość dru- 
giego ; w takim razie, podzieliwszy 
pierwszą wysokość na trzy, a drugą na 
pięć równych części, a przez punkta 
podziału przeciągnąwszy płaszczyzny ró- 
wnoodległć od podftaw, podzielilibyśmy 
pierwszy Równoległościan na 3, a/drugi 
ma s. Równoległościanów iednakowey 
wysokości, i których podftawy przyftać. 
by mogły do siebie: a zatćm pićrwszy 
Równoległościan takby się miał do dru- 
ogiego iak 3, do s, toieft iak wysokość 
pićrwszego do wysokości drugiego. Ro- 
zumowanie to służy i do inszego iar 
kięgokolwiek ftósunku. 


Na koniec, to co się powiedziało 
w przypadkach spółmiernych, przyftó- . 
sować można ido przypadków nie spół- 
- miernych , tak iakośmy uczynili , mówiąc 
o figurach płafkich, w Części I. 


Jakoż niech będą AB, CD wysoko- 
ści dwóch Równolegiościanów proftoką- 
tnych, zbudowanych na teyże samey 
podftawie, albo na podftawach mogą- 
cych do siebie przyftać; i niech té wy- 
sokości będą nie spółmierne; wszelako 

—dwa takje Równoległościany mieć się do 
siebie będą, iak wysokości. 


Gdyby albowićm ftósunek tych dwóch 
Równoległościanów nie był równy ftó- | 
sun- 
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-suhkowi ich wysokości; tedy a, zitych. 2 
wysokości , „byłaby nadto mała do uczy: 
nienia tcy równości ftósunków. Niechże 
więc, ieżeli to bydź może, ftósunek pićr=” 
Wszego Równoległościani, do drugiego, 
będzie równy fiósunkowi linii AE, (więk: 
ZA od AB) do CD, „ 


Podzielmy liniią CD na pewną lieza 
bę części równych mnieyszych iednak od 
różnicy RE, i przenieśmy iednę z tych 
części na liniią AB, tyle razy, ilé moż: | 
żná; oftatni punkt podziału. padnie mię: 
dzy Ai B,a przeniosłszy daley ku E, 
iednę ieszcze taką część , punkt podziá: 
łu padnie między B 1 E, n.p; w F. 


Równoległościany maiącć igdnaiowć 
podltawy, a wysokości spółmiernć CD, 
i AF, będą do Siebie iak zje wysokości 
PED iLAF. 2 


'A że "(przez prźypuszczćnić) Róż: 
wnoległościan , którego wysokością. iefk 
AB, tak się ma do Równoległościanu, 
którego wysokością ieft CD; jak się ma 
liniia AE do linii CD. 


Więc (przez złożenie ftósunków ) 
Równoleglościany , który ch wysokością: 
mi są AB, i AF, miałyby się do siebie, 
iak liniie AE, DAE- Zen Zaś pierwszy + 
poprzednik mnieyszy ieft od swego na: 
stępnika , a drugi poprzednik większy 

og 
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modę swego nafeępnika ; więć proporcyń 
ta nie ma mieysca : a zatem ftósunek Ró- 
wńoległościanów , ki tórych. AB, WCD ysa 
AB , nie iel różnym. "od Ró- 
sunku tychże wysok osci: 

To samo w krótkości tak się wyrá- 
Zá: Niech będą oznaczone. przez R" AB; 
R. AF, R. CD, Równoległościany maiące 
iednakowe podltawy , wysokości Zaś: 
AB, AF; CD. $ : 


Gdyby można uczynić tę propotcyą : 


S R. AB“ R. CD =AE: CD. 
tedy ponie- $ 
waż ieft; -- R. CD; R. AP = CD: AR; 
bydźby po- ZAW X 
winno - - R. AB:=Ra AF = AE: AF. 

Ta zaś ofłatnią proporcyń utrzymać 
się nić może; więc ani pierwsza, 


|g6. Twidrdz: 4, Dwa Równóległo: 
ściany proftokątne maiacć iedńakowć wy- 
sokości, są do siebie, iak ich podfiawy:. 
Przenieśmy ieden z. tych Równole- 
głościanów, tak, aby podfiawa iego fiy- 
kała się w wierzchołku spólnym, z dru- 
gą podltawą. Niech ABCD będzie ` ie- 
dna z tych pedltaw, a drugą: EBGE. 
Dopelniyn zy Proftokąta, CBGH przedłu- 
5 WAY boki , , DC, ÆG, aż do ich spól- 


nego 
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nego przecięciź, w punkcie. H; i wy- 
_ ftáwmy sobie w myśli Równoległościan 
trzeci ftoiąty na podftawie CBGH, dä- 
‘wszy mu wysokość równą wysokości , 

iednakowćy dwóch danych Równoległo- 
scianów: Równoległościin, którego pod-- 
ftawa iet: ABCD, i ten, którego pod- 
ftawa ieft: CBGH, wyftawuiąc ie sobie 
iak gdyby miały za podftawę proftokąt, - 
któregoiiednym bokiem byłaby liniiá CB, 


a drugim, wysokość spólna obudwóch M 5j 


danych Równoległościanów ; te, mowię 
Równoległościany są do siebie , iak ich 
wysokości AB, i BG, albo iak Proftoką. 
ty ABCD i CBGH. 


` Podobnie Rówńoległościany, których , 
CBGH, i BEFG są podftawami, uwá- 
Żane , iak gdyby miały za podftawę Pro- 
fitokąt, którego iednym bokiem byłaby 
liniia BG, a drugim spólná wysokość 


dwóch danych Równoległościanów , są 


także do siebie, iak ich wysokości, BG;. 
BE, albo iak Proftokąt , CBGH, do Pro- 
fiokąta BEFG. 


Więc (przez złożenie ftósunków) Ró- 
wnoległościan , , którego podftawą ieft 
ABCD, tak się má do Równoległościanu, 
którego podfiawą ieft BEFG, iak się mó 
- pierwszą podftawa do drugicy. 


/ 


Kracty 


x 
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RK: Krócty to samo; 
f 
~ _ Niech Równoległościany, których pod- 
-ftawami są Proftokaty: ABCD, CBGH, 
BEFG, będą oznaczone wyrazami naftę- 
puiącemi: R. ABCD,R. CBGH, R. BEEG. 


żę zzz db propotcyń. ! 
'R. ABCD: R. CBGH — ABCD: CBGH. 


a żę proporcyś; js 
R. CBGH: R. BEFG = CBGH: BEFG. 


| 


wapna ak 
R. ABCD: R. BEFG — ABCD: BEEG. 


51. Wniosek 1. Dwa Równoległościany - 
prostokątne, ieżeli maią równć tak wyż 
sokości,iaki podstawy , są równe ; także, 
ieżeli równe dwa Równołegłościany pro- 
,  stokątnć „maig równe. podstawy., równć 
~ będą i ich wysokości: albo ieżeli równe 

maią wysokości , równe będą i ich pód- 
stawy. 


" g8. Wniosek 2. Można zawsze zamie- | 
nié, albo w myśli zamienionym sobie 
wystawić Równoległościan iedćn prosto- 
~ kątny, na drugi, iednakową z nim wy- 
sokość maiący, a któryby za: podsta. 
wę miał prostokąt , z jednym bokiem da- 
nym: to się zaś stanie, zamićniaiąc pod- 
stawe  Równoległościanu danego, na 
à Pro- 
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Prostokąt, w któryby, wchodził ten bok 
dany | oc $ 
$9. Twierdz. s. Dwa Równoległo+ ^ 
ściany prostokątne , ieżeli maią podstawy 
i w stósunku odwrotnym ich wysokości , 
są równć: i wzaićemnie, ieżeli dwa Ró- | 
wnoległościany są równe , będą podsta- 
wy ich, w stósunku odwróinym ich wy* 
sokości. 3 
Niech będzie ABCD podstawa, a BI 
wysokość /Równoległościdnu iednego 
Prostokątnego; drugiego zaś Równole- 
głościanu niech będzie podstawa BEEG „! 
a wysokość BL. , i sy 


1. Niech zachodzi ta między podsła=" 
wami i wysokościami proporcyń: 


'ABCD: BEFG=BL: BI; tedy té Ró- 
wnoległościany będą równe. 


Wystáwmy sobie drugi Równoległo- 
ścian , iakoby zamićniony na inszy teyże 
'samćy wysokości BL, a maiący za ieden 
bok swoićy podstawy „bok n p. BC, na- 
leżący do podstawy pierwszego Równo- 
ległościanu, i niech będzie tego nowé-. 
go Równoległościany podstawa CBMN. 


Będzie zatem podstawa ABCD do pod- 
stawy BEFG. iak AB do BM: a żeśmy ` 
też przypuścili ABCD: BEFG=BL; BY 

s ; Y więc 


` 
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więc będzie AB: BM=BL: BI, a za- 
tem Prostokąt maiący za boki, AB, 
BI, rowny będzie Prostokątowi maiącć: 
mu za boki; BM,/BL: Że zaś pierwszy 
i, trzeci Równoległościśn maią za pod- 
stawy te dwa równe Prostokąty , i spól- 
ną przy tem maig wysokość BC; więc 
są sobie równe. A że trzeci Równole- 
głościdn równy iest drugićmu; więc i 
pierwszy równy także będzie drugiemu. 


-2. Niech Rówanoległościan , | które: 
go ABCD. iest podstawą, a BI wyso- 


| kością, będzie równy -Równoległościa- 


howi, którego podstawą iest BEFG: a 
wysokością BL; idzie zatem że, - - 
ABCD: BEFG—BL: BI. 

Zróbmy to samo, co ENAN wy- 
kreślenie, 


(| 
j 
4 


A 


Uwáżaizc pierwszy i trzeci Równo= 
ległościśn, iako maiące za wysokość 
spólną , BC , będzie pierwszy do trzecić: 
go iak Prostokąt ABxBI do Prost: 
BMxBL. Aże tg dwa Równoległościany 
są ( przez przypuszczenie, albo wykre: 
ślenić ) równć drugiemu; więc i sobie 
są równe, więc ABXBI=BMxBL: a za: 
tem "AB: BM-BL: BI. Że. zaś AB: 
BM=ABCD: J CBMN==ABCD: BEFG; 
więc ABCD: BEFG=BL; BL 


Fa 
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o. Wniosek. Z tego wszystkiego co 
sie powiedziało , wynika fposób /znale- 
zićniń dwóch liniy , któreby były do sie: 


bie w stósunku, dwóch Równoległościa- i 


nów żakohczońych prostokątami maiące- 
mi boki dane. J BW 

Przykład, Maiąc dany Sześcian i Ró- 
wnoległościin prostokątny , znaleźć lini- 
ią taką, aby stósunek Sześcianu do Ró- 
wnoległościanu równy był stósunkowi bo- 
ku Sześcianu do tey lini, - - 


Niech będzie S bok Sześcianu, P, Q, R, 
boki trzy Równoległościanu. Zamicń- 
my naprzód Prostokąt , którego bokami 
sąP, iQ, nainszy, któryby miał za bok 
ieden, bok Sześcianu: toiest ,: szukaymy 
czwórtćy proporcyonalney do S,P; i Q; 
Niech będzie L, tą czwartą proporcyo= 
nalna. Równoległościan dany , równy 
będzie inszemu, któryby miał za boki: 
S,L,R: a zatem stósunek Sześcianu „do 
Równoległościanu danego „równać się 
będzie stósunkowi kwadratu S% do Pro- 
stokąta LXR. Zamieńńmy znomu ten dru- 
gi Równoległościan równy danemu, na 
inszy, któryby zńowu- miał S$ za bok 
jeden , toiest szukáymy czwartey pro- - 
pofcyonalnćy do 5, L, i R. Niech będzie, 
M , ta czwartą proporcyonalną: Równość 
ległościan drugi, a, zatem i pierwszy da- ` 
ny, ićmu równy, równać się będzie trze- 
ciemu, któryby miał za boki: S, S; M; - 

SEEM więc 


O Równoległosścianach prostokat: gy 
więc stósunek Sześcianu do Równole- 
głościanu danego, równać się będzie stó. 
sunkowi kwadrstu S2 do prostokąta 
SXM, toiest stósunkowi $, do M. 
N 


Aby tedy znaleźć w liniiach , stósunek 


Sześcianu do Równoległościanu „ prosto- 
 kątnego , trzeba 19. do boku Sześcianu, i 
"do dwóch boków Równoległościanu 

szukać ”czwśrtćy proporcyonalnćy ; 29, 

trzeba znowu do tegoż boku Sześciann, 

do boku trzeciego Równoległościanu, i 

do czwartey proporcyonainey dopiero — 

_ znalezioney „szukać inszey czwartey pro- 
porcyonalney: a stósunek boku Sześcianu, 
do tey _ostatnićy linii, równy będzie stó- 
sunkowi Sześcianu dó Równoległościanu, 


Jdzie zatćm, Że ieżćeli mamy dwa Ró- 
wnoległościany prostokątne, ' będziemy. ` 
mogli wyrazić w liniiach ich stósunek , 
szukaiąc w liniiach - stósunku tychże Ró- 
'wnoległościanów do lakiego Sześcianu: 
wziąwszy albowiem bok tego Sześcia- £ 
mu, za poprzednika każdego z tych stó- 
sunków ; stósunek ich następników, wy- 
rażać będzie stósunek w liniiach, tych 
dwóch Równoległościanów, 


61. Uwaga. Wszystko to,co się po- 
wiedziało o przyrównywaniu, albo mie- 
rze Jeometryczney  Równoległościanów 
prostokątnych , zgadza się zupełnie z na- 
uką podaną w Arytmetyce, o przyró- 

X wny- 
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wnywaniu  liczebnem ` Równoległościa» 
nów. AE 


Przykł. Niech iedność wyráżá bok 
Sześcianu| wziętego za miarę do przyró- 
wnywania; a niech boki Równoległościa- 
hu, który chećmy do Sześcianu przyró- 
wnywać, zawierają . ten bok Sześcianu 
kilka razy oznaczonemi przez liczby np. 

(5,1, 1 9. Czwźrta proporcyonalna do bo- 
ku Sześcianu, i do dwóch pierwszych bo- 
ków Rownoległościanu wyrazi się przez 
liczbę 35 „ tolest zawierać będzie bok 
Sześcianu, razy 35; czwartą zaś drugą 
proporcyonalną , do tegoż boku Sześcia: 
nu, do trzeciego boku Równoległościa- 
nu i do pierwszey czwartey proporcyo- 
nalney, wyrazi liczba 3153 toiest zaz 
wierać ta będzie bok sześcianu, razy 
315. A zatem Równoległościdn , zawie- 
mać będzie w. sobie Sześcian razy 2155 
` toiest, wziąwszy Szescián za jedność 
albo spólną miarę; ten Równoległościan. 
wyrazi się przez liczbę 315, która podłu 
wykreślenia pochodzi Z rozmnożęnia . 
liczb y, 7, i 9- 


62. Defin. Gdy cztery takie mamy fi- 
niie, że stósunki , pićerwszey do drugiey, 
drugicy do trzeciey , trzeciey, do czwatr: 
"tey są równć o takich liniiach mówi się, 
Że są ciągło ( continue ) proporcyonalne. 


0 Równolegtoscianach prostokąt: "87 


l 


Przykłady liczebne: Cztćry liczby: 
1,2,4,8; nazywaią się ciągło proporcyo- 
naluemi , a cztery linije, któreby tak się 
do siebie miały, iak te cztćry liczby , na- 
zywałyby się też ciągło proporcyonalne- 
„mi, Toż mówići o) liczbach, 8,12,18,27, 
z których każdą zawieradw sobie, poprze- 

dzaiaca iedën razi pół, it, dù 


_Stósunek pierwszy z tych liniy , do 
czwartey , składa się ; z stósunku, pićrwszey 
do drugiey , drugiey do trzecicy i trzecicy 
'doczwartćy (ato przez definicyą stósun= 
ku fkłądanćgo ). Że zaś; wszystkie te szcze- 


gólnć stósunki są równe ; więc stósunek- 


piórwszey tey linii do czwartey, fktádá 
się z3 stósunków równych , má zaś na- 
zwifko stósunku tróymnożnego ( ratio 
triplicata ) i pierwsza ta liniia do czwar- 
tey, będzie w. stósunku tróymnożnym 
AR do drugiey, 


63. Przyfłósowanie, * Niechby Ró- 
wnoległościan, który wymietzać mamy 
przez Sześcińn wzięty za iedność , był i 
on sam Sześcianem. , 

Niech będzie AB bok Sześcianu maią- 
cego służyć zą miarę : AC bók Sześciąanu 
który wymierzyć mamy. Szukaymy do 
AB, i AC, trzeciey Pioporojonala y AE 
( kresląc Trójkąt prostok cątny ABC, ma- 
iący, AB zajedno ramie kąta prostegą, a 
AC zaprzeciw prostkątną ; i wystawuiąc 

do 


Tib. IT. 


Fig, 


i; 


Z. 


ARKA 3 
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, do linii AC, w punkcie C, prostopadłą | | 
-CE ,,aż doiey spotkania się w E, z liniią - 
AB przedłużoną) Szukaymy. daley do . 
AB,AC,AE, czwśrtey proporcyonalney, 
AF (wyprowadzaiąc od punktu E linii - 
AE, prostopadłą EF, aż do iey spotkanią 
się w punkcie F z liniią AC przedłużoną. ) 
Pierwszy Sześcián, wzięty za miarę , tak. 
„się będzie miał do Sześcianu , który wy- 
mierzać przypada, iak limiá AB,, do linii 

"AF, tolest: iak liniia pierwszą do czwar:. 
tey `z liniy ciągło proporcyonalnych : 

z których pierwszych dwóch iedna jest 
bokiem Sześcianu wziętego za miarę, a 
druga bokiem Sześcianu wziętego da 

- wymierzenia; a zatem stósunek picr- 
wszego Sześcianu do drugiego iest tróy- 
mnożnym stósunku ich boków, y, 

- Itak ieżelibok Sześcianu jakiego trzy” || 
aazy zawićra w sobie bok Sześcianu 
wziętego za miarę, Sześcian pierwszy 
będzie do drugiego ,iak 3x3x23 do 1. al- 
bo iak 27, do 1; toiest ieżeli liniia AC 
zawiera w sobie raży trzy liniią AB; 
liniiá też AE zawićrać bedzie razy 3 
linija AC, a zatem 9 razy liniig AB, a 
liniia AF zawierać będzie 3 razy liniią 
AE: a tem samem /27 razy liniią AB. 
~ 64. Wzciemnie. Gdy trzeba znaleźć < 
Sześcidn , któryby do drugiego był w ftó- 
sunku danym, i takim, któryby się ró- 
wnńał ftósunkowi boku Sześcianu tego 
í =-  dru-: 
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drugiego, do linii dancy ; bok Sześcianu, 
którego szukamy, ma bydź drugą liniią 
ze czterech ciągło: proporcyonalnych , 
między któremi pierwszą z czwśrtą, są 

w danym ftósunku , toieft : bok ten szu- 

kany, má bydź Liniią pierwszą z dwóch. 

śrzednich' ciągło proporcyonalnych mie: 
day pierwszą i czwártą. 

Zagźdnićnić to, nić może dż ro- 
związane przez Jeometryą początkową, 

chyba trafunkiema przez doświadczanie i 
 szukunie nie pewne: do dokładnego i 

pewnego rożwiązania , potrzeba iedncy 
. przynaymniey z liniy krzywych , Qazwa- 

nyćh przecięciami konicznemi (seśkiones 
conicze). T toć to żagadnienić o . znale- 
zićeniu, dwóch. śrzedriich proporcyonal- 
nych , pierwszym 'powodćm bydź mus 
siało Jeometróm , do uważaniś, tych li>. 

niy krzywych dopiero wspomnionych, i 

do uczynićnia pierwszego. kroku w wyż- 
sszey Jeometryi. Gdy się w Delos radzo- 

no Wyroczni, coby za sposób był zje- 
dnania Bogów zagniewanych, i odwró- 
cenią zarazy powietrza niszczącego Pań- 
ftwo Attyckić; miał się dadż głos sły- 
szeć: aby dwumnožono ołtarze (dupli- 
centur altariąq). Po. wielu niepożytecznych 
zawodach,. poftrzeżono ` nakoniec, iż 
trzeba było znaleźć bok Sześcianu dwa 
razy tak wielkiego , iak drugi wzięty za 
spólną miarę, toleft: iż trzeba było wy- 
należé pierwszą z dwóch śrzednich Jeo- 
SAAS ICH między dwiema liniiami, 
z któ- 
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z Którychby iedna dwa razy, w sobie | 
‘zamykała drugą. o 
oy. W. Arytmetyce; gdy ftósunek 
„dany, ieft ftósunkiem liczby iedney Sze- 
|, ścienney, do drugicy także Sześcienney, 
rozwiązać można dokładnie to zagadnie- 
nić. Tak n. p. gdyby dwa Sześciahy 
miały bydź. do siebie, iak 1. do 8; al- 
bo iak r/do 27, albo iak g, do 27.it.d. 
boki ich byłyby iedćn do drugiego , iak 
1. do z, albo.iak 1. do 3, albo iak 2.. 
do 3. i t.d: y 


i j 


„Ale gdy frósunek dany, nie ieft ftó- 
„ sunkiem dwóch liczb Sześcićnnych , ró- 
związanie „będzie tylko do prawdziwego 
przybliżone. I tak, gdy Sześcian ieden, 
má bydź dwa razy tak wielki, jak dru- 
gi, wziąwszy bok tego drugiego, za ie- 
dność , bok“ pierwszego powinienby bydź 
wyrażony przez liczbę taką , którey Sże- 
ścianćm , ieft 2: a zatćm pierwiaftek Sze- 
ścienhy , liczby 2, wyrażałby ten bok; 
Pićrwiaftek zaś ten przybliżony , ieft 1, 
26 toieft bok mnieyszego Sześcianu , tak- 
by się miał do boku Sześcianu dwa ra- 
zy tak wielkiego, iak 1, do |26, albo 
iak 106, do 126. albo ieszcze „dokładnićy 
lak 23, do 29. 


EA Uw.ga. Gdy ftósunek dwóch li- 
niy ieft dany; day ieft tem samém i 
ftósunek ich Szescianów. 


Tak 


o kówókikndanech prafoka gi 


Tak albowiem mieć się będą do sies 
bie te Sześciany, iak liniia pierwszą do, 
czwartey ciągło proporcyonalney , wzią- 


wszy za pierwsze dwa wyrazy tey proz 
porcyi dwie liniie , których ak jeft 
dany, 


I 


Slag wypada aoi naftępuiący : 


67. Gdy cztery liniie są w propor- 
eyi, ich Sześciany w proporcyi też bę- 
dą , : toieft : gdy ftósunek dwóch pier- 

„ wszych liniy równa się ftósunkowi dwóch 
| drugich; ftósunek też Sześcianów z dwóch. 


pierwszych liniy, równać się będzie ftó-- 
sunkowi Sześcianów z dwóch drugich: 


liniy. 


W Arytmetyce: eztery licz: 2313907 62 
 fkładaią proporcyą 

ich Sześciańy: = - 8) 27, 512, 1728; 
fkiadaią także proporcyą. 


68. Uwaga. Podanie zamknięte w tym 
wniofku , ieft tylko wyszczególnienićm 
podania naftępuiącego: 


è Niech będą trzy iakiekolwiek pro- 
porcye , i cztery takie Równoległościa- 
ny profiokątne; aby krawędzie piér- 
wszego Równoległościanu , były trzema 
poprzednikami trzech pierwszych ftósun- 
ków , krawędzie drugiego , trzema, na- 
ftępnikami tychże trzech pierwszych Itó- 
sun- 


Ji 


l 
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sunków , krawędzie | trzeciego , trzema 
poprzednikami, trzech drugich fłósun=. 
„ków, a krawędzie czwśrtego, trzema 
naftępnikami tychże trzech drugich mó- 
sunków : ftósunek pierwszych dwóch 
. Równoległościanów, równy będzie ftó- 


sunkowi dwóch oftatnich. 


Trzeba naprzód to podanie obiaśnić. 
ia przykładach liczebnych. 


W ogólności zaś niech będą trzy ią- 

kiekolwiek proporcye: A: B= CG: DJ. 
a" Doc ik 
atsb=c: 0. 


Zamiećńmy ftósunek A_do B na in- 
szy b do) czwśrtćy linii E: Zamieńmy 
podobnie i ftósunek C'do D na inszy d, 
d6 czwaśrtey linii e. 


Będą podftawy drugićgo i czwórte- 
go Równoległościanu równe proftokątóm 
B xb, i, DXd; a zatem podftawy dwóch 
pierwszych Równoległościanów będą się, 
miały” do siebie iak a do E, a podfta: - 
wy zaś dwóch drugich Równoległościa: 

, nów będą się miały do siebie iak c doge. 
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, A Że przez przypuszczćńie i wy- 
kreślenie ftósunki; A do B, b.do E, C 
do D, d do e, sę wszyftkić równe, - » 
: i Aeeb BRRdEa 0, 
- a: b= c: d 
więc a; E=c: E 
A zatem ftósunek podftiw "Równo- 
ległościanów dwóch pierwszych, równy 


lelt  ftósunkowi . Rownoległościanów 
dwóch drugich. 


Jeń też z przypuszczenia ; 
BO 3 - Mm: b == «©: ad 
| więc Proftokąty ua, Eb co ed fkła=| 
daią proporcyą; a zatem cztery Równo-- 
egłościany; któreby te Proftokąty mia- 


ły za podftawy, i z których dwa pier- - 


wsze miałyby spólną wysokość. A, dwa 
zaś drugić wysokość C, byłyby także 
z sóbą w proporcyi. A Że płerwszy 
z tych Równołęgłościanów miśłby. za 
krawędzie trzy liniie: A,a, a, drugi zaś 
_równałby się temu, któryby miał za 
„krawędzie trzy liniie: B,b,b: a to dlá 
tego, że są równe Proftokąty:. (B x b 
i AXE) trzeci z tych Równoległościa- 
nów miałby za krawędzie, trzy linije: 

" €,c, c, a czwśrty równałby się tćmu, 
któryby miał ża krawędzie, trzy liniie: 
D, d, d; więc te cztery Równoległościa« 
iny byłyby w proporcyi. 
á A ROZ- 
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ROŻDZYCŁM 4 


O Równoleglościanach nie prös 
stokątnych. SBE 


Í 


69. Gefin; Bryła zakończona 6 sciana- 

ini parzyfto równoległćmi, nazy= ` 
wá się Równoległościanóm: a zatem Ró- 
wnoległościany proftokątne , o których 
|w Rozdziele poprzedzaiącym mowa by- 
ła, są pewnym gatunkiem Równoległo= 
ścianów. , 

76. Twierdz: 1. W Równoległościa- 
nie, wszyftkić ściany są Równoległobo* 
kami; każdć zas dwie ściany przeci- 
wne, mogą przyltąć do siebie. 


Niech będzie Równoległościan: 
ABCDEFGH: wszyftkić iego ściany 
są Równoległobokami, a ściany przeci- 
wne n.p. ABCD, EFGH mogą do siebie: 
przyftać, A Gi 


Dowodz: Ponieważ płaszczyzny ró- 
wnoodległć ABCD, GHFE, są przeciętć 
. trzecią płaszczyzna,BGFEC ; więc ich spól- 
né przecięcia BC, FG z tą płaszczyzną 3 i 
są równoodlegie. Takoż pokazać. mo= 
żná, Że liniie HE, GF są równoodległe, 
i liniie: HG, EF równoodległć , a zatćm 
Że ściana HGFE ieft Równoległobokiem» 
- Podo- 


( 


y í A: á A a X A i 
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Podobnie i wszyfikie insze ściany są 
także Równoległobókami. 


t W szczególności zaś, linije: BA, GH, 
i liniie BC, GF, są od siebie równood- 
ległemi; więc równe są kąty ABC, AHGF.( 
A że tć liniie BA, GF, DBC i GH są 
równe; więc. Równoległ oboki, ABCD, 
HGEE, mogą przyftać do siebie. Toż 
mówić o każdey inszey AE ścian prze- 
RAN 


. Stąd też wyftawić sobie można 
a OSADA iakoby utworzył | 


się naftę puiącym sposobem : 


Niech będzie iakikolwiek Równole- 


' głobok, a od iednego z jego wićrzchoł- 


ków wyciągniymy liniią czyniącą z jego 
płaszczyzną, kąt iakikolwiek: wycią- 
gniymy potem i przez drugie wierzchoł- 
„ki, liniie rownoodległć od. pierwszcy, i 
„zróbmy wszyfikie sobie równemi. Niech” 
'na koniec ten Równoległobok posuwa 
się równoodlegle od pićrwszego $wego 
położenia, i niech wierzchołki iego mie 
schodzą nigdy z liniy równoodległych , 
mieyscć od Równoległoboku, tym spo- 
sobem przebyte , będzie Równoległo- 
„Ścianem. i 


. Twierdz: 2. Dwa Równoległo- 
RY mogą przyftać do. siebie, gdy i 
wizyftkie ich odpowiadaiące sobie ścia- 


W my 


l 


sę: 
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* my przystać do siebie moga, i gdy kąty k 


ich bryłowe także sobie odpowiadaiące , 
robią się z kątów równych należących 
"do tychże ścian. A 
Niech będą dwa Równoległościany: AF, 

“af, których wfzystkie ściany odpowiada+ 
iące sobie w jednyrh i w.drugim Równo- 
ległościańie, mogą przyftać do siebie ,, i 
„których kąty bryłowe także sobie odpo- 
„wiadaiącó n-p. A, l a, robią się z ró- 
wrych kątów tychże ścian; te dwa. Ró-. 


*. wnoległościańy przyltać do siebie mo- 


ga 


~ Dowodz: Ponieważ kąty bryłowe , 
A, ia, robią się z równych względem 
siebie kątów płaskich; więc przystać do 
siebie mogą. Przeniófiszy tedy Równo- 


' ległościdn af, tak aby kąt bryłowy a, 


przystał w rzeczy samey do kąta, bry- 
łowego A: ponieważ i kąty płafkić , 
z których się tebryłowć róbią, przyftaią 
iedne do drugich sobie równych, a lini- 
ie ab, ad, ah, są równć względem liniy 
AB, AD, AH; więc punkta: b, d, hi, przy- 
ftaną do punktów: B, D, H, i ściany tak- 
Że czyniącć dwa kąty bryłowć a, i A, 
przystaną iednć do drugich: a zatćm i 
punkta: c, g, e, przystaną do punktów 
odpowiadaiących sobie: C, G, E, a w szcze - 
gólności liniie: bc, bg, przystaną do li- 
niy: BC, BG. Więc i płafzczyzna prze- 
chodząci przez liniie: bc, bg, leżeć bę- 
i dzie 
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dzie na  płaszczyznie przechodzącćy 
przez limie BC, BG. Że zaś przypuścili. 
śmy , iż. ściana bcłg, przystać może do 
ściany BCFG; więc punkt f, PoE 
do punktu BSA 


Tymże sposobem okżzść możną, Że i 
` wszystkie insze ściany: „i kąty Równole- 
głościanu af, przeniesionego , przystaną 
do inszych ścian i kątów «ównoległo- 
Ścianu AF, a zatćni te dwa Równioległo- 
ściany. przystać do siebie mogą. 


13. Uwaga. Tymże cale sposobem do- 
' wodzi fię , że dwie iakićkolwiek Bryły, 
przystać mogą do siebie , gdy wfzystkić 
kąty 'ich bryłowe odpowiadaiącć sobie , 
przystać także do siebie mogą, i gdy' 
ściany iedncyj Bryły przyfiąć mogą do 
ściań odpowiadaiących w drugiey Bryle. 


13. Definicye. Uwáżaigc Równoległo- 
ścian LEDY zbudowany na iednćy ze ścią 
swoich, ta ściana nazywa się, pod- 
stawią lego; ; a proftopadła od punktu któ- 
regokolwiek ściany przeciwney, do tey 
spuszczoną, nazywa się wysokością tego 
Równoległościaniu. ; 


Gdy , ściany zbudowane na bókach 
 podftawy , są do niey proftopadłemi , ta- 
ki Równoległościan nazywa się profłym. 
(Parallelopipedum reftum) Równoległo- 
ściany roftokątnć , R gatunkiem Kå- 
wao- 
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wnoległościanów proftych, w których 
Poda nawet sama left proftokątćm. 


77. Twierdz: 3. Dwa Równoległo- 
ściany równe są w. bryłowatości (soliditas) 
gdy maią iednakową wysokość , i na teyże 
samey są zbudowane podftawie, i gdy dwie 
ich ściany , na iedney, plaszczyznie znaj= 
duiące się, ftolią na tymże samym -bor 
ku podfta wy. 


Niech będą dwa Równolefłościany:, 


> ACGE, i ACLI iednakićcy wysokości 


zbudowańć na teyże, saméy podftawie 
AG; i nieeń „dwie ich ścia dy, AG, AL, 
wspieraiącć się na tym2e samym boku 
AB podławy, znayduią się: na. teyże ; 
sąamcy płaszczyznie: te dwa Równole* 
głościany , są równe w bryłowatości. 


Dowodz: Dwie. Bryły: ADIEHM, 
BCKFGL , maiz takie wszyftkie ściany * 
odpowiadaiące. sobie, iż iedne: do dri- 
gich przyftać mogą: wszyftkić podobnie 
kąty ich bryłowe przyftać maogą do sie“ 
„bie. Jakoż Tróykąt HAM , może przy- 
ftać do Tróykąta GBL, a w szczególno- 
ści kąty HAM+GBL, są równe. Równo: 
š ległobok HADE przyftać może do Ró- 
wnoległoboku: GBCF sobie przeciwne- 
go, w, pićrwszym Równołegłościanie, a. 
w szczególności katy: HAD ,/ GBC, są 
równe: Równoległoboki także: MADI, 
LBCK przeciwnć sobie, w drugim Ró- 

wno- 
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wnoległościanie, mogą do siebie przy». 


ftać, a w szczególności kąty: MAD, 
LBC, są równe; więc kąty bryłowć A, 
B, i ściany tych katów mogą przyftać 
do siebie. Toż mowić i o wszyftkich 
inszych kątach btyłow) 1-0 wszyft- 


. ` EA r o. 
kich inszych, tych dwóch brył, ścianach. , 


Zaczem te dwie bryły przyfitać mogą 
do siebie, i są równe sobie jw. bryłowa- 
tości.. A że od całcy bryły ACLE odią- 
wszy pićrwszą:z brył wyżey _wyrażo- 
nych, ADIEHM, zoftaie się Równolegto- 
"ściaa ACLI , a odiąwsży: od teyże całćy 
bryły ACLE , drugą brylę BCKEGL,' zo: 
ftaie się Równoległościan ACGE; więc 
te dwa Równoległościany są równe, GE) 


16. Twierdz.4, Dwa Równoległościa- 
ny są równć w bryłowatości y gdy iedna- 
ką maią wysokość, i na teyże samcy są 
zbudowane podstawie, chociaż żádná 
'z jeh ściań ftoiących na bokach podftawy ; 

, nie będzie na tćyże samcy płaszczyznie. 


ACGE i ACLI, na teyżesamćy podftawie 
AC, z jednaką wysokością:'i niech żadna 
Gz. z jch 


Niech będą dwa. Równoległościany: 


2 


Leie 
" (©, To dowodzénié jest ogólnć , i roz- 
ciagá Się do iakiegożkolwiek pełożóniń linii 
MI; czyliby* punkt M przypadał na punkt 
G, czyliby się zniydowśł między G iH; czy- 
„li makoniec byłby na linii HG przedłażonóy, 


Táb. IU. 
Fig. 4. 


4 
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z jch dwóch ściśn wspićraiących, się na 
tymże samym boku podstaw , nie znay= ` 
duie się na teyże saméy płaszczyznie po- 
łożona ; te dwa Równoległościany są ró- 
wne, 


Dowodz: Przedłużmy liniie KĘ HE, 
tak daleko „aż się zniydą z sobą w pun- 
kcie O. Niech ieszcze i/liniia LM, 'prze-. 
dłużona, przecina HE, w N; a liniia GE 
także przedłużona niech przecina IK w P, 
i niech Q, będzie punktem przecięcią li- 
niy GF, LM, albo ich przedłużćń. 


Pociągniyrny liniie AN, DO, BQ, CP 


Bryła ACQO, będzie Równoległościa- 
nem , czego bardzo łatwo dowićśdź mos 
żná. 


Równoległościán ACQO, má tę samę 

co tamte dwa, podftawę AC. 

A 4 

Mä ścianę AO na płaszczyznie ściany 

AE, należącćy do Rownoległościanu , 

ACGE; więc. temu Równoległościanowi- 
będzie równy. 


Må zaś oprócz tego ścianę AQ na pła- 
szczyznie ściany AL , należącey do Ró- 
wnoległościanu ACLI; więc będzie ró- 
wny i temu drugiemu Równoległościa- 
nowi. 


Więc 


/ 


YI n È \ j 

-O Równoległościanach nie profiokąt: rox” 
Więc Równoległościdn ACQO, równy. 

iest tak Równoległościanówi ACGE, iako 

i Równoległościanowi ACLI; a zatóm i 

te dwa Równoległościany są też sobie 

równe. 


PA R Aeris 5. DZ Równoległościa- 
"ny są równe , gdy iednaką maią wyso- 
kość irównć podstawy, z jednym spól-, 
'nym bokiem, i gdy ich ściany na tymże 
samym boku spólnym wyftawionć, znay: 
duią Se na tcyże samey płaszczyznie, 


Niech będą dwa Równoległościany: Tab. III. 
ACGE, ICOQ jednakicy wysokości ; a Lig. 5. 
podftawy ich równe AC, IC, niech maig 
bok fpólny CD , na którym wystawionć 
są dwie ściany DF, DP na teyże samcy 
płaszczyznie znóyduiące się tć dwa Równo- 
ległościańny są równe. a 


Wykreśl: Przez punkta I, iL, popro- 
wadźmy na płaszczyznię AG, czyli AQ, 
lińiie JN, LM, równoodległe ód AH, albo - 
BG, i niech te równoodległe spotykaią 

w Ni M. liniią HO. Pociągniymy i liniie 
EN, FM. Bryła JCME będzie tćż Równo- 
ległościanem. 


Dowodz: Równoległościan: ICME, ma _ 
tęż sąmę podstawę JC, itę samę wyso- 
kość, co i Równoległościśn JCOQ, a za- 
tém sa sobie równe, 


Ten; 
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"Tenże Równoległościdń JCME „iRó- 
whoległościan ACGE, uwóżaiąc, „wnich 4,0 
| ścianę "spólną DF, iak podstawę , maig też 
iednaką wysokość, a zatem są (sobie ró- 
wne, Więc Równolćgłościdn JCME , Yó- 
wny ieft tak iednemu , iaki drugiemu Ró+ 
wnoległoscianowi: ACGE „i JCOQ, aza- 
tem ji te dwa Równoległościany są równe, 


Tåb. III. 18. Twierdz: 6. Dwa Równoległościa- 

Figi 5. my są równe, gdy maią iedhaką wy sokość, 
i gdy ich podftawy. że” bok ieden mor 
ny, są rowne, l 


Niech we dwóch Równoległościanach 
"iednakiey wysokości będą dwie podsta- 
wy: AC, i IC równe, i maiącć spólny 

bok CD; tedwa Równoległościany będą 
równe,  / A 


Way Kresi; Na podftawie IC, dż 
z tych “ Równoległościanów , który na- 
zwiemy piórwfzym , postáwmy trzeci 
Równolegtościán teyże saméy - wysoko- 
ści, tak , aby ściana iego ftoiąca na boku 
CD, znaydowała sięsną płafzczyznie ścią- 
ny drugiego Równoległościąnu > stoiącey 
na tymże boku; 


Ten trzeci Równoległościań, iako ma- 
iący z pierwszym spólną podstawę i wy- 
sokość , będzie mu równy. Tenże trzeci 
Rówiołegłościan, będzie równy, i dru» 
gicmu: bo maia rówńć podftiwy: IC, 

2 
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"AC, ze fpólnym bokiem CD ,i ściany ich 
ftoiące na boku CD, znaydnią fig na teya 
że samcy płaszczyznie. 
Więc ten trzeci Ro wro tián ró- 
wany iest tak pierwszemu iak Idrugićmu, 
a zatem i one sobie równe będą. © 5 


W szczególności. Równoległościdn ka- 
żdy równy ieft Równoległościanowi pro» 
ftokątnemu , który ma tę samę, co i 
tamten wysokość , podftawę rów ną pod-: 
ftawie iego, i, bok iedem spólny obu- 
dwóm podfiawóm. ` 

79: Skąd wynika, że cokolwiek się 
powiedziało ‘o Równoległościanach pro- 
ftokątnych; wszyftko tę 'do iakichkol- 
"wiek inszych można przyftósować ; kła- 
dąc zamiaft każdego z nieh. Równole- 
głościdn proftokątny ,  tcyże samey Yy 

,sokości,'i podftawy równey, a m: lącey 
bok 1edćn spólny z podftawami Równo- 
ległościanów nie proftokątnych. I tak. 


1. Dwa Równoległościany , maiącę 
rowńć podltawy i wysokości; są równe: 
bo Równoległościany proftokątne iedna- 
kicy wysokości , i maiącć z tamtemi Ró- 
wnoległościanami równe podftawy, a 
w nich spólny bok ieden , są równe. 


t 


. DwaRównołegłościany są też řó- 
AA których podftawy są w, ftósuaku 
odwrótnym, ich Wysokości. 


3, 


y 
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A z Dwa Równoległościany , których 
bryłowatości są równe , maią podftawy 
w ftósunku odwrotnym ich wysokości. 


4. Wszyftko to, co się powiedziało 
o zamienianiu ftósunku dwóch Równo- 
ległościanów proftokątnych , na ftósuneke 
dwóch liniy; i o mierze liczebney dwóch 
Równoległościanów proftokątnych, przy- 
ftósować można do miary Równoległo- 
ścianów nie proftokątnych ; kładąc za- 
miaft trzech boków , Równoległościanów - 
proftokątnych, bok iedćn podftawy: Ró- 
wnoległościanu nie proftokatnego, wy- 


_-sokość tey podftawy względem tego bo- 


ku, i wysokość Równoległościanu wzglę- 
sa tey podftawy. 
go. Przefłroga. Gdyby ścisłć i pra- 
wdziwe Jeometryczne dowodzenić wy- 
Żey położone przytrudném się zdawało 
Ucznióm do poięciá, -mimo wyftawio- 
nych im przed oczy figur, z drewna, 
lub papićru wyrobionych ; ; można im to 
będzie łatwiey do porcia, podadź w spo- 
sób naftępuiący. 5 
Niecháy dwa Równoległościany z ró- 
: wnemi podftawami, i wysokościami fto- 
ią na teyże samey płaszczyznie. Niech - 
inszą iakakolwiek płaszczyzna równo- 
odległa od pierwszey, przecina te dwa 
Równoległościany. Przecięcia ich będą 
równe, i podobné ich podftawóm , a 
zatem 
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zatem i sobie równe będą: i gdziekol- 
wiek té dwa Równoległościany prze- 
tniemy przez „płaszczyznę równoodległą 
* od ich podftaw : równe zawsze będą te 
przecięcia. Żadney więc nie masz przy- 
czyny, dla którcyby jeden z tych Ró- 
wnoległościanów nie miał bydź równym 
drugićmu. / 


Trzeba tu iednak oftrzedz zaraz 
Uczniów, iż tym sposobem , słabo: się 
w rzeczy samćy dowodzi równość dwóch 
` Równoległościąnów. Bo chociażby iak 
naywięcey było tych przecięć równood- 
legtych od podftaw Równoległościanów, 
toieft: chociażby iak náymnieyszá była 
odległość każdego z tych przecięcid, od 
drugiego naybliższego ; wszelako części 
Równoległościanów zawarte miedzy ta- 
kiemi dwoma przecięciami , są leszcze 
Równoległościanami, które tak się wzglę- 
dem siebie malą, iak się maią cate Ró- 
wnoległościany , których tamtć są czę- 
ściami, Aby więc wnieść można ró- 
wność Równoległóścianów , z równości 
ich części; trzebaby pićrwcy dowićsdź 
równości tych części. 


"Może się imainacyd nasza tak da- 
leke zapuścić, że przez nię wyftawimy 
sobie dwóch Równoległościanów prze- 
cięcia, tak blizkie iedne od drugich, iż 
części między nićmi zawarte będą się 

|gdawać nie różnić od podftaw tychże 


Ró: 
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Równoległościanów ; lecz prawdziwe ro- 
zumowanić uczynić tu różnicę potrafi i 
powinno, Wiemy albowiem, że małość 
lub wielkość 1akiey rzeczy, mie teft 
w sobie małością lub *wielkością , ale 
się albo za małość bierze’ wżźgledćm in- 


szćy rzeczy większej , klbo-za wiel- * 


kość, wz zględóm inszey mnieyszcy ; i 
nie można nigdy bryły choćby też náy- 
cienszey za  iedno brać z powierz» 
chniami, Które ią kończą. Prawda, to 
eft, że jeżeli większą będzie liczba prze- 
eięciów,.dwóch Równoległości anów przez 
płaszczyzny równoodległe od ich pod- 
ftaw ; tedy też mnieyszą będzie różnica 
małych dwóch ich części zawartych mię- 
dzy dwiema naybliższemi płaszczyzna: 
mi, czyli przecięciami: ale znowu, ie- 
żeli iakakolwiek ieft choćby też nay- 
mniejsza, ta różnicą ; tedy wielokroć 
pow tórzonń może uczynić różnicę: wiel- 
ką, w dwóch Równoległościanach , któ- 
rych równości chcemy Rad , z ró. 
wności ich cząftek , czyli z małych Ró- 
wnoległośćianów s ż któr deh się fd Adaią. 


Ta sama trudność dö rozwiązaniź 
zoftaie, gdyby kto równości dwóch Ró- 
wnolęgłościanów maiących iednaką pod“, 
ftawę i wysokość, a z których iedćn 
byłby n. p. profty, a drugi nie chciał 
ję dizel z podnoszenia się w. górę ich 
podftaw w równey zawsze od pierwsze. 
go położenia odległości ; ponieważ pier. 


wey- 


ma rE A ag Em G* uł e ka a T p 
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d wćyby dowieśdź trzeba; że mieysca od: 


 podftaw przebyte, nie podług tey dro- 
gi brane bydź powinny, którą w sa- 
mey rzeczy punkt każdy „tych podftów 
przebył; (bo do iednakićy wysokośći 
poftępnige , więcey mieysca | przeydzie 
(punkt n.p. fkráyny Równoległościanu 
ukośnegą,, niż tego, który” ieft profity) 
ale to mieysce od podftdw Równoległo- 
ściamów przebyte, powinna się wy- 
mierzać wzdłuż linii, proftopadłćy do 
teyże podftawy, ponieważ ta‘ tylko 
liniiá mierzy odległość; w którey pod- 
ftawa podnoszeniem się swoićm oddaliła 
się „od pierwszego swego położćniś, 


_ Nafteępuiącć porównywanie może ia. 
kożkolwiek służyć do ułatwienia tych 
- wątpliwości , lubo ich nie znosi wcale. 


' Gdy dwa Równoległoboki zrobione ` 
na teyże samcy podftawie, i z równą 
wysokością, przetńiemy liniią równood- 
ległą od. podi obadwa, przecięcia 
równe będą podiłewie. Wszyftkie też 
insze takowe przecięcia tych dwóch Ró- 
wnoległoboków , byłyby równe; i tyle- 
by ich było w jednym, co i w drugim 
Równoległoboku. Toż mówić i o dwóch 
Tróykątach, których przecięcia równo- 

odległe od podftawy spólney, byłyby 

“także równe. Dla czegoż więc te dwa 

całe Równoległoboki, lub Tróykąty nie. 
mia- 
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miałyby sobie bydź równe? Ponieważ 
tedy tym sposobem dochodzimy wzgłę- 
dem powierzchni płafkich , tey samcy 
prawdy, którey doszliśmy ścistem pićr- 
wey dowodzeniem; iuż ten sam fkutek, 


powinien nas wątpliwości pozbawić, któ- 


rąbyśmy mieć mogli w używaniu tego 
sposobu. Možná zatćm przyftósować go 
ido brył dla teyże przyczyny. 

Obiaśni się to iaśnie i potćm , gdy 
mówić będziemy o sposobie wyczerpa- 


nia (de methodo exhauftionis.) po 


gr. Twierdzenie. 7. W jakimkolwiek; 
Równoległościanie, przez krawędź któ- 
rakolwiek , i przez'przekątną iedncy ze 
ścian iego przeciągnawszy płaszczyznę ; 
przecięcie Równoległościanu przez tę pła- 
szczyznę, będzie Równoległobokićm, i 


podzieli Równoległościdn na dwie czę- 


Sci,- które przyftać do siebie mogą. 


Niech będzie Równoległościdn: ACGE; 
przez krawędź AH, i przez przekątną HE 
niech przechodzi płaszczyzna; liniie AH, 
CF są równoodległć, a płaszczyzna, któ- 
rá przechodzi przez AH, HF, przechodzi 
też i przez CF. Że zaś liniie: AH, CE 
są równe, i równoodległć ; więc Czwo-. 


rokąt ACFH, iefy oraz i Równoległobo-- 


kićm. 


Dwie Bryły: ABCFGH, FEHACD, 
mogą przyftać do siebie, Só 


$ 
A 


N a E R N E 
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1. Wszyftkie ich ściany, są równć 
jedne względćm drugich, bo ściany ich 
Roumolegioboczne (Parallelogrammice) są 
ścianami przeciwnemi w Równoległo- 
ścianie; ściany zaś ich Tróykątne iak n.p. 
ABC, HEF, maią równć boki iednć 
względem drugich. j 


2. Wszyftkiéich kąty bryłowe mnogą 
 przyftać iednć do drugich; n.p. kąt bry- 
łowy w A/ iedney Bryły, robi się ze © 
trzech kątów płafkich: CAB, BAH, HAC, 
które równe są'względćm kątów EFH, 
| EFC, HFC, z których się robi kąt bry- 
łowy w F, drugićy bryły. 

Więc té dwie bryły mogą przyftać 
"do siebie, a w szczególności są sobie 
równe. | (| 
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32. f wierazgnie przybrane. Niech będą 
+ dwie proftokreślne. Figury równe 
i podobne, wykreślone na dwóch ró- 
wnoodległych płaszczyznach: niech ie- 
-szcze i boki ich równe , będą równood- 
ległć iednę względem drugich ; Czworoką- 
ty, których bokami przeciwnemi, będą 
boki równć tych\ Figur, są Równoległo= 
bokami, E, 


A 
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- Dowodz: We wszyfikich takowych 
Czworokątac ch, boki dwa przeciwne s3 
równe, i równóodległe : a zatem i inszć 
boki są też równe i  równoodległć, 


83. Defin: Niech. będzie bryła iaka 
zakończona dwiema Figurańnf proftokre- 
ślndmi; równemi, podobnemi i równo: 
odległćmi 2 maiącemi wszyfikić boki , 
iedne wzgledem drugieh równoodległć , 
i tylą Równolegtobokami maiącemi za 
boki, boki przeciwne tamtych dwóch 
Figur, ile każda z tych Figur má boków, 
ta bryła nazywa się Gramiastosłupem, 
QPrisma), I tak Równoległościany , o któ- 
«rych <w poprzedzaiących Rozdziałach 
mówiliśmy, $4 pewnemi ARENA 
gatunkami. Jedna z tych Figur ró ównych. 
i równoodległych ,, nA której wystawia- 
my sobie, iakoby zbudowany Graniasto- 
słup nażywa się iego podstawą ,a pr ofto- 
padła fpuszczora na tę podstawę, z pun- 
ktu jakiegokolwiek ściany przeciwnej 
nazywa się iuysokością tego Graniafto=" 
flapa. Gr aniastoflup albo ielt profły, albo 
ukośny; prosty, gdy Ściany iego stoią do 
piony względem podftawy ; ukośny, gdy 
też ściany są do podftawy nachylone. 


Różne także nazwifka przybierą Gra- - 
niaftoflup , podług rozmaitey liczby bo-. 
ków podftawy swoićy* albo podług wie- 
losci) ścian pobocznych. Nazywa się 
tróykąqim YM czuorokątnym , pięciokątn ym, 

sześcia- 


O Graniastostupach. rrr 


«ześciokqimym , gdy podstawa| iego iest 
Tróykątem Czworokątem ,, Pięciokątem, 
Sześciokątem tit ae e y ; 


84. -PTwierdz: 1. Przeciąwszy gdzie- 

kolwiek. Graniaftofiup płafzczyzna ró: 
P i y 
wuoodległą od iego Podftawy., przecięcie 
to będzie Figurą równą i podobną pod- 
„fławie, 4 RR. ; 
> (5 

Dowodz: Przecięcić iednćy /xtórey- 
kolwiek. ściany poboczney , przez ię pła- 
fzezyznę , równoodlegiym będzie vod te- 
go boku podfiawy, na którym ta ściana 
ftoi; tte dwie liniie będą bokami prze- 
ciwnemi Równoległoboku, który zadwa 
inszć boki má części dwóch infzych bo- 
ków tćyże ściany , zawarte! między pod- 
fiawą i płafzczyzną przecinaiącą; więc te 
dwie liniie będą równe. 


Przecięcid więc przez tę płafzczyznę 
dwóch ścian przyległych , będą równood- 
ległe względem boków = sobie- przeci- 
wanych, należących do podftawy , a zatem 

-i kąt, który te fpólnć przecięcia zrobią, 
~ równy będzie kątowi zawartemu między 
temi bokami podftawy. i 


Będzie tedy mieć przecięcie Grania- 
fioflupa przez tę płafzczyzne , wfzyftkie 
fwoie boki i  wsżystkie kąty równe 
względem boków. i kątów podstawy 
Graniaftoflupa , i dlá tego przecięcie to- 
przyftać może do poditawy. 85: 

i Í 


y 
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g5. Można sobie wyftawić Graniafto- 
fup , iakoby zrobiony przez posuwanie | 
fię w górę lego podftawy „ w fposób na- 
fiępuiący: 


Niech będzie Figura iaka proftokre- 
ślnń, odrysowana na | płafzczyznie. Od: 
wierzchołku kąta któregokolwiek tey Fi- 
( gury, wyciągniymy liniią profią czy- 
niącą iakikolwiek kąt z tą płaszczyzną, 
Niech się potem wznosi do góry ta Bi- 
gura, w równey, zawize od siebie odle- 
głości, a tén wierzchołek niech nigdy 
nie schodzi z: linii od niego wyprowa- 
dzonćy ; Bryła która się takim ruchem 
utworzy , będzie Graniaftofupem. 


g6. Twidrdz. 2. Graniastoflup tróy- 
kąatny , ieft połową Równoległościanu tćy- 
Że famćy co on wysokości, któryby za, 
podftawę miáł Rownoległobok z dwoma 
bokami, i kątem zawartym, równaiącé- < 
mi się dwóm bokóm podftawy tego Gra- | 
niaftofłupa , i kątowi między nićmi zawar- l 
temu. 


Niech będzie Graniaftoftup tróykątny - 
ABCDEF, którego podftawą ieft Tróy- 
kąt ABC. Dokończmy Równoległoboku. 
ABCG, którego dwoma bokami są AB, 
BC; na tym Równoległoboku dokończmy 
Równoległościanu ACEH, któryby miák 
fpólnć dwie ściany AE, i BD z Grania- 
ftofiupem tróykątaym. 

7 Dwa 


T 


- 


$ 


31 


G Graniajtostupach, >} 1:3 
|. Dwa Graniaftofiupy Tróykątne: 
ABCDEE, DHFAGC, mogą do siebie przy- 
fiać , bo są dwiema częściami oddzielone- 
mi przez płafzczyznę przekątną AĆDF; 
a zatem ieden z nich > Ap. Graniaftofiu 
ABCDEF, ieft połową Równoległościa- 
nu ACEH. ą SERW i 


87. Wniosek. Cokolwiek fie powie- 

į działoo Równoległościanach względem ich 

wielkości; wfzyitko to przystósować mo- 

ná do Graniaftofiupów iróykątnych , 

które tych Równoległościanów Są poto- 
"wami. 


„A, Dwa Graniaftofiupy tróykątne, ró- 


wnćy wysokości i podftawy, równaią się 
i w bryłowatości. 


2o Dwa Graniaftoftupy tróykątne, któ- 


-rych podstawy Są równe, maią fię_ do fie- 


bie, iak ich wysokości. 


3. Dwa Graniastofiupy tróykątne iese 
dnakiey wysokości >» Maią fie do fiebie iak : 


„ich podstawy. 


4. Dwa Graniaftoflupty tróykątne , 


* których podftawy są w ftósunku Oodwro- 
'tnym ich wysokości , równają się sobie 
w bryłowatości, 


5. Dwa Graniaftoftupy tróykątne ró: ` 


wne w bryłowątości,maią podftawy w ftó- 
< sunku odwrótnym ich wysokości. 
Ele. 6, 


ł 
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6. Go fię powiedziało o porowny- 
wanin dwóch Równoległościanów,, to 
twierdzić można t 0 porównywaniu 
dwóch Graniaftofiupów tróykątnych. Trze- 
ba podobnie dla znalezienia ich bryłowa* 
tości przez rachunek , rozmnożyć liczbę, 
znaczącą wielkość podftawy Graniafto- 
fiupa tróykątmego, przez liczbę znaczą: 
cą wielkość iego „wysokości. 


| - 4, Maiąc wiadomą podftawę Grania- 
ftollupa tróykątnegó, i kąty dwóch 
ścianiego , które z kątem podftawy czy- 
nią ieden kąt bryłowy ; można wyzna: 
czyć  Graniaftostup tróykątny , i iego 
wysokość , a zatem i bryłowatość tymże 
samym fposobem, iak się czyniło wzglę: 
demi Równoległościanów. 


g. Graniaftofłupy tróykątne , maiącć 
fpólny kąt ieden pryłowy , 54 do siebie 
jak Rówpnoległościany proftokątne , ma- 
iące te samé trzy krawędzie; w rachun- 
ku zaś tak są do siebie, iak liczby trzy 
ciągło iedna przez drugą rozmnożofić ; 
wyrażające wielkość. tych trzech kra: 
wędzi. y 
o, 88. Twierdz: 3. Graniaftofłup nie 
tróykątny może bydź: rozłożony na Gra- 
niaftofłupy tróykątne teyże co on Wy- 
sokości ; za podltawy zaś mające: Tróy- 
kąty, na które rozdzielona ieft iego 
podfiawa przez tyle przekątnych cią- 

gnio- 


O Graniafoftupach. * Liz 
gnionych od iędnego: tey podftawy 
wierzchołka |do innych, ile ich popro- 
wadzić możiy, 

j 


Niech będzie ABCDE, podftawa np. 
pięciokątna Graniaftoffupa ABCDE edcba. 
Od ty wierzchołka np. A poprowiadź- 
my przekątne: AD AGC,- te rozdzielą 
Podftawę na trzy Tróykąty: AED, ADC, 
ACB. Na ścianie przeciwney podftawie, 
od punktu a, odpowiadającego punkto- 
wi A, poprowadźmy przekątne: ad, ac. 

Liniie Aa, Dd, są obiedwie równood. 

ległć od linii Ee, i oney równć ; więc i 
względem siebie będą równoodległemi i 
tównómi; a przeto Czworokąt ADda , 
iet Równoległobokiemń, a zatem Bryłą 
ADE eda, ieft Graniaftofupém tróyką- 

taym. ` Tymże fposobem okazniesię , że ` 
i Bryły: ACD dca; ACB bca, są Graniafto- 
fupami tróykątnómi. 
5 A i 

89.- Twierdz: 4. Dwa iakićkolwie 
Graniaftosłupy 
tak się do Siebie maia , jak ich 
Jakoż _Graniaftofiupy ADE eda, ADC 
cda, ACB bca, it, d. maia się do siebie iak 
ich pPodftawy; ADE, ACD, ABE; więc 

dedćn znich, n p. Graniaftoffup: ADE eda, 

„tak się má do fummy wfzyltkich, to- 

iet, * do Graniafiofiupa Pięciokątnego, 

/ iak podftawa tróykątna pićrwfzego , do 
- Hz fum- 


maiące równą wysokość, 


podftawy. 
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fummy. podftiw wfzyftkich ,  toieft do 
podftawy  Graniaftofiupa pięciokątnego. 


Podobnie też i każdy inny Graniafto- 
fup jednakićy wysokości , takby się miał . 
do Graniaftofiupa! tróykątnćgo : | ADE eda, 
iak podfawa, iego do podftawy' tróy- 
kątney ADE. M, ' 

Więc (złożywszy. ftósunki ) będzie 
frósunek iakiggokolwiek Graniaftofiupa do . 
 Graniaftofiupa - ABCDE / edcba, równy 
stósunkowi podftawy pićrwszego Grå- 
uiaftofiupa , do podftawy ABCDE ; ( atọ 
wtedy, gdy wysokości tych dwóch Grania- 
fiofiupów są równe.) i 


h W szczególności, zaś, gdy Równole- | 
głościań i Graniaftofiup jakikolwiek ró- 
wne mieć będą podltawy i=wysokości ; 
, bryłowatość iednego ; równa będzie bry- 
| 4łowatości drugiego. 


A zatćm cokolwiek się o Równoległo- 
tcianach powiedziało; możną to ii do 
Graniaftoftupow  iakieukolwiek przystó- 
sować , co do wielkości ich, ile te zawi- 
fiy od ich podftaw i wysokości. Można. 
przeto do iakichkolwiek  Graniaftofłu- 
pów przystósować wniofki, co do Grania- * 
ftofiupów _ tróykątnychi w fzczególno- 
ści , które po Twierdzeniu 2gim tego Roz- 
działu naftępuią. 


o Piramidach: albo Ofiroffupach. ru 
R QZDZIAŁ VI 


O Piramiðach albo Ostrostupach. 


so. 6DEfim: Niech: punkt iąki znaydu- 
ie się mad płaszczyzńą Figury 
iakicykolwiek proftokreślney ; przez ten 
punkt i przez wfzyftkie boki Figury, 
niechay przechodzą płaszczyzny ; zrobi 
się fiąd Bryła kończącą się z jedney ftro- 
(ny natey Figurże , az janych ftron, na 
tylu Tróykątach maiących spólny wićrz- 
chołek w owym punkcie , ilé ta. Figura 
má boków. Bryłata nazywa się, O/tro- 
Jłupem . (Pyramis.) powierzchnią Oftro- 
fupa można sobie wyftawić iakoby zro- : 
bioną ruchem nici przywiazaney iednym 
końcem do punktu znaydniącego się nad 
płafzczyzną Figury, a drugim końcem 
wyciągniońym obrścaiącey się około ob- 
wodu teyże Figury. Figura 'proftokre- 
ślna, którey boki służą za: podftawy 
Tróykątów kończących OfRrostup , nazy- 
wá się pońfławą oftrosłupa, te Tróyką- 
ty nazywaią się iego ścianami ; punkt 
Który ieft wierzchołkiem spólnym wszyft-. 
kich ścian Oftrosłupa , nazywa się Wierz- 
chołkiem iego.  Proftopadła spuszczoną 
od tego wierzchołka, na płaszczyznę 
podftawy, zowie się wysokością. Oftro- 
słupa. 
Oftrosłup różnć przybier4 nazwifka, 
podług wielości boków podftawy swo- 
i iey. 
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ley. Nazywa się tróykątnym , czworo- 
kątnym , pięciokątnym , sześciokątnym 
tited, gdy podftawa iegó ieft Tróyką- 
tem, Czworokątem , Pięciokątćm., Sze- 
ściokątem i t. d. 


Ten Oftrosłup nazywać będziemy pro- 

$ Siym, którego podftawą ieft Figura pro- 

fiokreślna mogąca się na kole opisać ; F 

gdy proftopadicy spuszczoney od wierz- 

chołka tego Oftrosłupa „ drugi koniec: 
przypada na śrzodek tego koła, 

W takim Oftrosłupie wysokość wszyft- 
kich ścian ieft iednakowś, i tych ścian 
płaszczyzny równie są nachylone do 
płaszczyzny podftawy. 


* W Oftrosłupie', którego podfitawą ieft 
Figura proftokreslna mogąca się wpisać 
w koło, a którego wysokość wychodzi 
od śrzodka tego koła, wszyftkie kra- 
wędzie ścian są równe, a zatem wszyft- 
kie te ściany są Tróykątami równora- 
miennćmi. Ale że śrzodek koła opisa- 
nego na podftawie, może czasćm za tę 
podftawę wychodzić, dla tego, tako- 
wćgo Ofirosłupa nie możną nazywać : 
proftym, 


Żeby iednak nazwifko to Oftrosłupa 
proftego (pospolicie do tych czas nie 
doftatecznie określone) ogólnieyszem u- 
czynić, przydamy p RBuicy warunek; 

Gdy 
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a Gdy w,Figurze profiokreslney znáy-' 
duie się taki punkt, przez który cią- 
| gùiené liniie, a po obudwóch. ftronach ` 
na obwodzie Figury zakończone , dzielą 
się w tym punkcie na dwie równe czę- 
p ści, ten punkt nazywa się śizodkiem 
Figury. 


I tak punkt przecięcia przekątnych 
w Rówńolegioboku, ie% tego Równole- 
głoboku 'śrzodkićm. Jeżeli tedy Figura 
proftokreślna maiąca taki śrzodek , słu- 
ży za podftawę. Oftrosłupowi, i ieżeli - 
profiopadła od wierzchołku iego sput- 
Szczona przypada na ten śrzódęk Figu- 
ry, taki Oftrosłtup nazwiemy także pro- 
ftym. 
Oftrosłup profty nazywa się J fore- 
mnym, gdy za podfiawę má Figurę pro- 
' tokreslną foremhną. 


91. Twierdz: 1. Przeciąwszy Oftro-: 
słup płaszczyzną równoodległą od pod- 
ftawy iego; przecięcić to będzie Figurą 
podobną do podftawy. 


Niech będzie Ofirosłup SABCDE, 
maiący wierzchołek w punkcie $, a któ: 
-rego „podltawą ieft Figura proftokreślna 
ABCDE. Niech ten Ofrosłup przecina 
płaszczyzna równoodległa od podftawy; 
przecięcić to abcde będzie podobne do 
 podftawy. 
5 Po- 
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Ponieważ płaszczyzna podltawy rów 
wnoodległa iet „od płaszczyzny przeci: | 
naiąccy ; będą też i przecięcia ściśn, ` 
` spólne z temi płaszczyznami , równood- 
ległe 1ednć względćm drugich ; więc 
wszyftkie boki przecięcia n.p. ab, be. 
równoodległe będą względem boków AB, 
BC podławy ; a zatem i wszyftkie ką- 
ty przecięcia, równe będą względem ką- 
tów poditawy., n.p. kat abc, równy bę- 
dzie kątowi ABC. Jeft tedy przecięcić 
równokąthe z podftawą. 


'Tróykąty SAB, sab są podobne; więc 
Sb; SB = ab: RY 


Tróykąty też, Sbc, SBC podobne 5 
więc: Sb: Po zaa BC; a zatem ab; 
ABBE; j 


Więc pszeclęcić i podftawa, maiz 
około kątów względćm siebie równych, 
boki proporcyonalnć , a zatem przecię- 
cie podobne ieft do podftawy. 


| 

W szcźególności zaś, przecięcie takie, 
i podftawą , maią się do siebie w ftósunku 
dwumnożnym boków ich , odpowiadaią-/ 
cych sobie ; albo są do siebie w ftósun= 
ku dwumnożnym liniy n.p. Sb, SB; albo - 
na koniec w. ftósunku dwumnożnym ich 
odległości od wierzchołka $, Oftrosłupa, 
maiącćy się wymierzać przez proftopa- 
dia spuszczoną od tego wierzchołka , da 

ich 


p 
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ich płąszczyzn ; tak dalece, Że przecią- 
wszy Oftrosłup płaszczyznami równoodle- 
głemi od podfiawy , a w takich od wierz 
chotka odległościach , aby te miały się 
do siebie , iak liczby. 1,2,3,4,5, it. d. 
powierzchnie tych przecięciów ' będą da 
siebie jak liczby 1,4, 9, 16, zj, it. d. 
(Chacz Jeometryi Części 1. Rozdz: IX.) 


Uwaga. Tego Podania częfte ieft w Fi- 
zyce używanić ; i dla tego trzeba ie iak 
nayjaśnicy ucznióm wyłożyć , 1-0, grun- 
"townem iego' zrozumieniu od nich bydź 
_ przeświadczonym. 


. Wniosek 1. Nich bida dwa Ofro: 
e z jednakową wysokością, i pod-* 
ftawami znaydulącemi się na teyże sa- 
méy płaszczyznie. Gdy: te. Oftrosłupy: 
przetniemy płaszczyznami równoodległe- 
' mi od ich podltaw , przecięcia odpowia- 
<daiąće sobie , tak się mieć do siebie bę- 

dą, iak podftawy tych Oftrosłupów ; a 
w szczególności, gdy tę podftawy równe 
beda, wszyftkić też przecięcić „jednego. 
Oftrosłupa będą równe przecięcióm od- 
powiadaiącym drugiego: 


93. Wniosek 2. Z tego co się powie- 
działo o tówności Graniaftostupów ma- 
iących iednaką  wysokosć i równe pod- 
ftawy, a' froiących na teyże samćy pła- 
szczyznie, iako też i o proporeyonalno- 

«ści tych Graniaftosłupów z/jch  podfta- 
j wami 
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wami, gdy te przy równych wysoko- 
(ściach, są nie równe; możnaby mnie- 
mać, że też i Ofttosłupy maiące równć 
(wysokości i podftawy, są równ”, i że 
gdy równe maią wysokości, będą do 
da ich podftawy 4 
__ Naftępuiące Twierdzenia zamićnią to 
mniemanić w pewność ,:gdy ich dowody 
przytoczymy. f 


94. Twierdzenie przybrane. -= Niech 
będzie Oftrosłup Tróykatny przecięty pła- 
szczyznami równoodległemi /od podfta- 
wy, i w jednakowey od siebie, odległo- 
ści zoftaiącemi. Na podftawie , i na ka- 
żdem: przecięciu wyftawmy ku Wierz- 
chołkowi  Orosłupa , . Graniaftosłupy, 
z których każdy miśłby wysokość równą 
odległości dwóch płaszczyzn naybliższych. 
Na tychże przecięciach, wyfławmy zno- 
wu inné Graniaftosłupy ku podftawie ,* 
z tą samą, co pierwsze, wysokością. 
Niech każdy z tych Graniaftosłupów m4 
iednę krawędź spolną z Oftrosłupem, i 
dwie ściany na tychże płaszczyznach co i 
dwie krawędzie Oftrosłupa. Różnica sum- 
my wszyftkich pierwszych Graniaftostu- 
pów (które nazwę opisanemi) od summy 
drugich (którć nazwę wpisanćmi) równa 
będzie pierwszemu Graniaftosłupowi opi- 
sanemu , który ieft wyfiawiony na pod- 
ftawie Ofwosłupa. 


E4 ` Niech 
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Niech będzie Oftrosłup Tróykątny Táb. IV. 
SABC, którego wićrzchołek S, a podfta- Fig. 4. 
wa ABC. CAN 

Podzielmy ten Ofrosłup” na części 

n.p. 5, płaszczyznami: równoodległemi 
od podftawy, i w jednakowey od siebie 
odległości zoftaiącemi. Niech-będą: A” 
B'C' A?B2C> A3B3C3 A4BAC4 przecięcia 
Oftrostupa, przez tć płaszczyzny. Na 
podftawie i na wszyfikich przecięciach 
Oftrostupa wyftaw my ku iego wićrzchoł=" 
'kowi Graniaftostupy , kończące się na 
przecięciu naybłiższym ; te będą opisa- 
nemi na Oftrosłupie , bo ich ściańy wy- 
ftępować będą Za ściany Oftrosłupa. Wy- 
„ftawmy znowu na tychże przecięciach ku 
podftawie , inne Graniaftosłupy teyże sa- 
ć mey co pierwsze wosokości; te będą wpi- 
sanemi w Oftrosłup , bo za ściany ich, 
` będą wychodzić ściany Oftrosłupa.  Ró- 
żnica między summą pierwszych i dru» 
gich Granialtosłupów , rówńać się bę+ 
dzie Graniaftostupowi opisańćmu , Wy- 
ftawionemu na podftawie Ofirosłupa. 


Wykreśl; Podzielmy liniie AB, “AC, 
nas równych części, w punktach : b! AB 
DI DERG 67, 63,6%. i Pociagniymty liniie ; 
b'e' , b202, b? cè, bac?, 


'Tróykąty: Ab?c', <Ab*c?; Ab3c3, 

Ab%c4, będą równe -wzgledćm Oftrostupa 
przecięciów ; A*B*C7, AŻ >B2C2, A3B3G3, 
ABACA, R- | 
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Różnica między Graniaftosłtupem o- 
pisanym /a ftoiącym na podftawie ABC, 
i między Graniafilsłapóm wpisanym a 
ftoiącym na podfławie A"BIC* równa się 
Graniaftosłupowi teyże samey co tamte 
wysokości, maiącemu za podftawę ; ró- 
Żnicę tamtych dwóch podftaw , toieft 
Czworokąt BCc:bz,. n ` 


; Podobnie i różnica między Granią-- 
fosłupem opisanym , a ftoiącym na prze- 
cięciu ATB'C7, i między Graniastostupem ' 
` wpisanymi a ftolącym na przecięciu A3% 
B+C> równa się Graniafiosłupowi , téy- 
Że samey co oné wysokošci, maiącemu 
za podftawę, różnicę tamtych h dwóch pod- 
ftaw , toieft Czworokąt brc'b?c?. | 


Także różnicę dwóch pár Graniafto- 
słupów naftępuiących , równe są Granią- 
ftostupóm , tćyże co oné wysokości ma- 
iącym za podftawy Czworokąty b2c?b3c3 
i b3c3b4c4, $ 


Oftatni zas Graniaftosłup opisany , 
równa się Graniaftosłupowi, teyże co on. 
wysokości maiącómu za podftawę moy 
kąt Ab4c4, 


Różnica tedy między summą wszyft- 
kich Graniaftosiupów opisanych, a summą 
wszyltkich Graniaftosłupów wpisanych, 
równa będzie summie wszyftkich Grania- - 
ftosłupów teyże co oné wysokości, któreby. 

ftaty 
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ftaty na Czworokatach BC c' b', b'c'c?b*, 
p2 c2 c3b3, b3 c3 c?b%, i na Tróykącie 
Ab4 c4, toiest: równa będzie Graniafto- 
fupowi tróykątnemu teyże co one wy-, 
sokości , amaiącćmu za podftawę Tróy- 
kąt ABC. Ta więc różnica równą się. 
w samey rzeczy pićrwszemu Graniaftoftu- 
powi opisanemu. dy, 

95. Wniosek, Pierwszy ten Graniafto- 
fiup opisany na Oftrofiupie SABC, które- 
go podfiawa ABC, nie odmienia się, bẹ- 
dzie tym mnieyszy „im mnieyszą damy 
mu wysokość , toieft : im liczba przecięć 
Oftrofupa będzie większa. Można zaś 
uczynić ten Graniafiofup mauieyszym od 
iakiegokolwiek Graniaftofiupa' naznaczo- 
nego, zamieniaiąc teh oftatni Graniafto- 
fłop na inny , któryby miał za podfta+ 
wę Tróykąt ABC i, dzieląc wysokość 
daną Oftrofiupa , na tyle części równych 
aby każdą z nich była mnieysza od Wy- 
sokości tego Graniaftofiupa tak przero- 
bionego. 


Mając więc dany Oftrofłup , można 
weń wpisać, i opisać na nim fposobćm wy- 
żey wyrażonym ; tyle Graniaftofiupów , 
aby. różnica dwóch fumm, mnieyszą była 
od iakicgokolwiek  Graniaftofiupa na- 
znaczonego , a tym bardziey , aby różnica 
Oftrofiupa od iedney z tych fumm mniey- 
szą była od iakiegokolwiek Graniaftoftu- 
pa naznaczonego. 

i i 96. 


1 
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i U N 
96. Twierdz. 2, Dwa Oftrofłupy tróye 

kątne maiącć równe wysokości i podha- 

wy,są równe, . i - - 


Gdyby te dwa Oftrofiupy nie były ró- 
wne „tedy dźymy, że ieden" z nich byłby 
większy od drugiego.  Niechby więc ta 

 mniemand ich różnica zamieniona była 
na Graniaftofiup. maiący: równą z temi 
Oftrofiupami podftawę. Podzielmy wy- 
sokość iednego ztych Oftrofiupa na tyle 
części równych, aby każda z nich mniey- 
sza była ód wysokości tego! Graniaftofiu- 
pa.  Wpiszmy w ten Ostrofiup i opiszmy 
na nim Graniastofłupy fposobem*wyrażo- 
uym w poprzedzaiącym / Twićrdzeniu 
przybranym. Toż uczyńmy ina drugim 
Ostrofiupie ; wszystkie Graniastoflupy 
wpisane, i opisane', natych dwóch Q- 
strofiapach ; będą równe iedne wzglę- 
dem drugich (87, 88) a zatem fumma 
Graniastofiupów wpisanych np. w jeden 
Ostrofiup będzie równa fummie Grania» 
stolfłupów wpisanych w drugi ' Ostrofiup, 
Że zaś zrobiliśmy różnicę dwóch fumm 
Graniastofiupów wpisanych i opisanych 
na pierwszym Ostrofłupie , mnieyszą od 
różnicy mniemaney' dwóch Ostrofłupów , 
więc tym bardzićy różnica tego Ostro- 
fapa od fummy wfzystkich: Graniasto- 
fiupów weń wpisanych , mnieysza będzie, 
od różnicy -mniemancy tych- dwóch O: 
stroflupów ; a zatćm i różnica pierwsze- 
go Ostrofłupa , od fummy Graniastoftupów ~ 
wpi- 
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wpisanych w drugi Ostrofiup , mnieyszą 
bedzie, niż różnica pierwszego Ostrofiu- 
pa od drugićgo. Summa tedy Graniasto- 
fłupów. wpisanych w ten drugi Ostroftup, 
byłaby większa od tego drugiego Ostro- 
fiupa, co bydź nić może; a przeto te dwa 
Ostrofiupy nić mogą sobie bydź nierównć. 


97. Twierdz: 3. Graniastoftup tróyką- 
tny , może. zawsze bydź rozłożony na 
trzy Ostrofiupy tróykątne równe, zZ któ- 
rych dwa mieć będą tę samę podstawę i 
wysokość, co i Graniastofiup. 3 


Niech będzie Graniastofiup tróykątny 
ABCEF , można go rozłożyć na trzy 
Ostroflupy tróykątne równe, Z których 
dwa, tę samę , co. on mieć będą podsta- 
wę i wysokość.. BERSO a 


“Przez bok AC, podstawy ABC, Gra- 
niastosłupa , i przez koniec E, krawędzi 
tego Graniastofiupa nie przechodzącej , 
przez punkta: A 1C, przeciągniymy pła- 
fzczyznę ACF; odetnie ona. od Grania* 
stofłupa , Ostrofłup tróykątny FABC, ma-s 
iący za wićrzchołek , punkt F, a za pod- 
stawę. fróykąt: ABC; a zatem, ten O- 

_stroflup , tę samę co i Graniastoftup "mieć 
będzie: podstawę i-wysokość; 


sę Podobnie t przez bok EF, ściany prze- 

ciwney podstawie, iprzeż punkt C, prze- 

ciągniymy płaszczyznę “ECF; odetnie 
ona 
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ona od 5 as Ostrofłup  tróy- 
ikątny: CEDF, maiący za wierzchołek , 
, punkt C, a za podstawę Tróykąt DER, 
równy Tróykątowi: ABC, a zatem i ten 
drugi Ostroflup sma tę samę także co i 
Graniastofiup , podstawę i wysokość. 


Więc dwa .Ostrofiupy: FABC, CDEF 
| równe maią, wysokosci, i podstawy ,aza- | 
tém są równe (96) Zostanie’ ieszcze po 
“tych dwóch przecięciach, Ostrofiup CFEA, 
"zakończony czterema Tróykątami ACE, 
ĄCE „ABB EGE, 


| 

Wystawmy sobie, ten ostatni Ostrofłup 
iako maiący za podstawę, Tróykat np. 
ACE, a za wierzchołek , punkt F, Ostro- 
fiup zaś CEDE , iakoby miśł za podstawę, 
pod = , CDE, a za 'wićrzchołek tenże 
punkt F. ;Przekatna CE, Równoległobo-, 
ku ACDE, dzieli go na dwa, Tróyką- 
ty, które przyftać do siebie mogą; 
więc té Awa iOfirosłupy maig: podftawy 
równe , ACE, DEC i na iedney płaszczy- 
znie znóyduiąćć się; a oprocz tego, ma- 
ią spólny wierzchołek w punkcie F, a 
zatem i wysokość równa; więc są ró- 
wot; wszyftkić tedy; trzy, Ofirostupy , 
na które Graniaftosłup był podzielony , 
są równe. 


Wzaiemmie Oftrostup Tróykątny, mo- 

Żna zawsze sobie wyftawić , iako trzecią 

część Graniaftosłupa maiącego tę samę 
co 


co i.Oftrosłup podftawę, i wysokość. 


„R Niech - będzie Oftrosłup tróykątny : 
ABCE; którego podftawa ABC, a wietż= 
„chołek F. X 


Na teyże podftawie ABC, wyftáw» 
my sobieiakoby zbudowany Graniaftoftup, 
ABCDEF, którego dwie ściany ABFE, 
BCDF znaydowałyby się na tych samych 
płaszczyznach , ma których znayduią się 
dwie ściany Oftrosłupa , i krawędź im 
spólna BF. Podług Twierdzenia poprze- 
dzaiącego , teń Graniaftosłup ieft trzy ras 
zy tak wielki , iak Oftrosłup; więc też 
i ten Oftrosłup ieft trzecią częścią tego 
Graniaftosłupa. A Że wszyftkie- Grania- 
- ftosłupy maiące równe podftawy i wyso- 
kości, są równe ; więc Oftrosłup tróy- 
katny jeft trzecią częścią Graniaftosłupa 
 iakiegokolwiek , maiącego taką samę iak 
-on podftawę i wysokość. 


98. Twierdz: 4. Oftrosłup iakikol- 
wiek ieft trzecią częścią Graniaftostupa 
maiącego tę 'samę co on podftawę, i 
wysokość. 


Dowodz: Jakażkolwiek będzie pod- 
ftawa Oftrosłupa,, poprowadźmy na nicy 
przekątnych tyle do wszyftkich kątów , 
ilé można. Przez te wszyftkie przeką- 
-tne , 1 przez wierzchołek Oftrosłupa niech 
przechodzą płaszczyzny ; Oftrosłup będzie 
T przez 


c= 
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przez te płaszczyzny podzielony na ty- : 
le Oftrostupów tróykątnych , na ilé Tróy-' 
kątów podfława była podzielona przez 
przekątne ; każdy z! tych Oftrosłupów 
tróykątnych , będzie trzecią częścią Gra- 
niaftosłupa maiącego taką samę iak on. 
podftawę ,i wysokość ; a zatćm summa. 
` wszyftkich tych Ofbrosłupów tróykątnych, 

` tolest cały iakikolwiek Oftrosłup z nich 
się składalący , równać się będzie trze- 
ciey części, summmy wszyftkich tych Gra- 
niaftosłupów , albo co na iedno wycho- ME 
dzi, równać się będzie trzeciey części 
Graniaftosłupa maiącego tę samę podfta- 
"wę i wysokość , co i Oftrosłup. 


99. Wnioski. Cokolwiek się o ftó- 
sunku Graniaftostupów powiedziało, toż 
mówić można 'i o ftósunku Oftrosłupów, 
które maiąc takie samé iak i té Grania- 

_ftosłupy, podftawy, i wysokości , są 
trzeciećmi względćm nich „częściami. 


1. Dwa Oftrosłupy iakićkolwiek' (pro- 
fte lab ukośne , foremne lub nie foremne) 
z równemi wysokościami , tak się do 
siebie GE, iak ich podftawy. 


'2. Dwa Oftrostupy z równemi. pod- 
ftawami, tak się do Siebie maią , iak ich 
wysokości. 


3. Dwa Oftrostupy są równe, gdy 
ich podftawy są w ftósunku odwróthym 
ich wysokości. i 4a 


j 0 Piramidach albo Ostrostupach. 13i 
0. 4, Dwa Oftrosłupy równe, maia pod- 
 ltawy w stósunku odwrótnym ich wy- 
sokości, i wyraz liczebny bryłowatości 
Oftrosłupa będzie znaleziony, gdy się 
weżmie trzecia część dwóch liczb roz- 
mnożonych, z których iedna znaczyłaby 
wielkość powierzchni podftawy -tega' 
Oftrosłupa, a druga, wielkość iego wy- 
sokości. A 


„100. Uwaga. Maiac dane w liczbach 

sześć krawędzi iakiego Oftrostupa/ tróy: . 

. kątnóego, można wyznaczyć bryłowa» 
tość tego Oftrosłupa. 


jakoż złożywszy Tróykat z trzech 
takowych krawędzi, i uważaiąc go iak 
podftawę Oftrosłupa; a na trzech bokach 
tey podltawy, zrobiwszy trzy Tróyką- 
ty, na teyże samćy , co i podiltawa pła- 


Szczyznie, dawszy każdemu z nich za 
boki, po dwie krawędzie z trzech pó- 
zoftałych; te Tróykąty będą ścianami 
Oftrosłupa. Kąt każdy bryłowy przy pod- 
ftawie , składać się bedzie, z kąta Tróy> 
Kata wziętego za podftawę, i z dwóch” 
kątów ścian dwóch przy podftawie. Po». 
nieważ zaś té kąty są wiadome, więc 
będzie można wyznaczyć pochyłość ścian 
do podftawy, a w szczególnosci, będzie 
można wyrachować ftósunek wysokości 
Oftrosłupa , do spólnego przecięcia tych 
dwóch ścian. A że to spólać przecięcić 
ief dané co do wielkości, więc doy= 
12 dziemy 
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dzićmy.i wysokości Oftrosłupa , a za- 
tem i iego bryłowatości, która zawisła 
od wysokości Oftrosłupa , i powierzchni. 
lego podftawy. ` 
101. Uwaga 2. Można tę bryłowatość 
wyznaczyć i bez Trygonometryi  iakosię 
"to pokaże w Algiebrze. 7 


102. Uwaga 3. Gdy Oftrofłup profty, 
jelt foremny, a zatem trzy ścian iego kra- 
wędzie sąrówne ; Kwadrat wysokości O- 
firoftupa, równa się. rożnicy kwadratu 
iedney krawędzi , od kwadratu promie- 
nia koła na podftawie opisanego. A prze- 
to ta wysókość może bydź bardzo ła- 
two w liczbach. wyznaczona, bez po- 
mocy Trygonometryi. Ten zas sposób 
postępowania przyftósować można do 
wszyftkich Oftroftupów foremnych , ia- 
*ażkolwiek byłaby liczba ich boków w 
podftawie, + A 


t 


Przykł: 1. Wyznaczyć brytowatość 
Bryły nazwancy Czworoscianćm ( Tetra- 
edrum. ) SA r 

Bok iedćn Troykąta równobocznego- 
wyznaczywszy przez liczbę. 2. kwadrat. 
wysokości tego. Tróykąta wyrazi. się - 
przez liczbę 3. Promień koła opisanego 
ieft ą.tóy wysokości, więc kwadrat tego ` 
promienia, iet 3, kwadratu wysokości 

* Tróy- 
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Tróykąta a zatem kwadrat tego promie: 


. ` I2 o 7 4 
(mia wyrażą się przez — Że zaś kwźdrat . 
A 9* i 


wysokosci tego Ofirofiupa iet 4— za 


9 

0. z4—4%6 . : a ; 

Azad więc sama wysokość będzie 
9: /'9 : 


a 2V 6. 


3% 

Powićrzchnią Tróykąta fłużącego za 
podftawę wyrazi się przez V 3, a zatem 
bryłowatość Oftrolłtupa . będzie wyrażo- 


na przez Ż/_*) tojeft bryłowatość Oftra- 


fiupa tak się má- do bryłowatości Sze- 
ścianu równego; co do.boków Oftroftupo- 


AA do 8, albo iak V'2 do 12; al- 


bo iak 2 do 1r2V 2, albo iak 1 do 6V z;albo 
nakoniec iak 1 do V72; który to ftósu- 
nek blizkiieft ftósunku 2 do 17, albo 33 
do 280, a bardzo mało różni się od ftósun- 
ku 68 do. 577. ; 


wi, iak 


Przykł: 2. Wyznaczyć bryłowatość 
Osmiościanu foremnego, 


„Można sobie Ośmiościdn wyfławić 
w myśli, iakoby złożony zdwóch Oftra- 
fiupów proftych kwadratowych, stykaią- 
gych się z sobąrównemi podstawami. 
5 3 ; Wyrás 


/ 
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Wyraziwszy bok iedćn Ośmiościanu 
tego, przez z, kwadrat promienia koła 
opisanego na podstawie iednćgo z tych 
dwóch Ostrofiupow , będzie "wyrażony 
przez. 2, a „kwadrat wysokości tego 
Ostrofiupa wyrazi się (przez różnicę mię: 
dzy kwadratem z 2, toieft 4, i 2, toiest 
będzie =4—2=2. Wysokość zaś tego 
QOstrofiupa wyrazi się przez V 2; więc, 
bryłowatość iednego tego  Ostrofiupa ` 
będzie oznaczona przez 4V 2. a zatem 
bryłowatość Ośmiościanu przez 8V z, 

; 3: 

jest tedy bryłowatość  Ośmiościanu fo- 
remnego do bryłowatości Sześcianu ro- 
wnego co do wielkości boków, iak 
-8V 2 do 8, albo iak V/2:3, który to stó- 


3 A 
sunek blizki iest stósunkowi 8 do 17, albo 
17 do 36, a bardzo mało różni się od stó- 
sunku 33 do 70. 


103. Uwaga 3. Ponieważ ściany 
Ostrofiupa są powierzchniamipłafkiemi i to 
iefzcze tróykątnemi , wyznaczenie iego 
powierzchni, żadney nie podlega trudno- 
ści. Gdy Ostrofłup iest prosty, pios 
wierzchnią iego ( oprocz podstawy ) rós ` 
wná będzie Tróykątowi , któryby miał za 
podftawę, obwód podstawy Ostrofiupa ; 
a wysokość równą wysokości. ściany 
któreykolwiek (ponieważ wfizystkie są 
równe.) Wyba- 


i j 
O Piramidach albo Ofiroffipach. 135. 
| Wyboczenie (Digrefsio) O SPOSOBIE 
WYCZERPANIA nazwanego po Łucinie 

‘Methodus exhaustionis ; maiące Jłużyć za 
mftęp do Rozdzidlów nafiępuiących. ". 


104. Sposób, którego się użyło dlá do- 
wiedzienia równości dwóch Ostrofiupów, 
których podstawy i wysokości są równe, 
na to wypada, aby okaząć, iż każdy z 
tych Ostroffupów zawarty iest między 
dwiema ilościami, których różnica mo- 

„że bydź mnieysza od iakieykolwiek ilo- 
"ści naznaczonćy ;, toiest; Że każdy « 
Ostrofiup iest zawarty między fummą 
Graniąstofitupów na nim opisanych, i sum- 
mą Graniastofiupów weń wpisanych ;, i 
że tych dwóch fumm różnica może bydź : 
„mnieyszą od iakieykolwiek ilości na- 
znaczoney ; a tym bardziey każdego z 
tych Ostrofłupa, różnica, od iedney z 
` tych fumm , może bydź mnieysza , niż ia- 
kakolwiek ilość naznaczona. Skąd mo- 
żna było Ostrofiupóm porównywanym 
do siebie przystósować to wfzystko, co- 
kolwiek się powiedziało o stósunku , ie- 
dney. z tych fumm, np. fummy Grania- 
stofiupów opisanych na iednym Ostroflu- 
pie, do drugiey z tych fumm , toiest do 
fummy Graniastofiupów w jednakiey 
liczbie, opisanych na drugim Ostrofiu- 
pie. Że zaś, gdy -Ostrofłupy . miały ró-' 
"wne podstawy i wysokosci, te dwie fam- 
my Graniastofłtupów były równe; „więc 
tćż i Oftrofiupy , których różnica od 

tych 
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tych dwóch fumm może bydź mnieyszó, 
niż iakdkolwiek ilość naznaczona ; będą- 


-rowne. 


105. Gdyby dwa Ostrofłupy miały tyl- 


ko wysokosci równe, a podstawy nieró- - 


„wne; możnaby” „tymże samym prawie 
fposobćm okazać , Że są dosiebie, iak ich 
podstawy ; a to stądby się wniółło:, że 


w tymże samym stósunku byłyby do Aene i 


fummy Graniastofiupów, opisanych na ka- 
żdym z tych Ostrofłupów ; i że „każdy CJ 
tych Ostrołupów może 'się różnić od. 
każdey z tych fumm, odpowiadaiących 
fobie, ilością mnieyszą , niżeli iest iaka- 
kolwiek ilość naznaczona. 


106. Ponieważ ten ŚRosób wnoszéniá, 
stósunku dwóch ilosci, które bezśrzednie 
z Tobą porównywać iest trudno , będzie `“ 


„bardzo (często używany: : w Rozdziałach 
następuiących, przeto nie zawadzi oká- 
- zać leszcze pewność iego na kilku przy- 
'kładach , aby iuż potem nietrzeba było 
za każdym razćm powtarzać całego cią- 
gu takowego działaniź , Hry zawsze iest - 


ARE 


Przykł: 1. Niechby dowiedziono by: 
ło, że dwa Równoległoboki maiącć ró- 
wne wysokości, są do siebie , iakich pod- 
stawy. Trzeba: jeszcze dowićśdź, Że 4 
dwa Tróykąty , który ch równe są wyso 
kości, maią się do siebie iak ich podsta* . 

AE wy. 
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wy. (W tém zaś stawiamy się mņiema- 
niu, iakoby nam nie wiadomo.było , że - 
Tróykąt iest połową: Równoległoboku , 
teyże co on podstawy i wysokości:). 


Niech będą dwa Tróykąty: ABC, abc. Táb. IV. / 
równey wysokości, a z nie równemi pod- fig- 6. 
stawami; trzeba dowieśdź że się tak maią: 
do siebie , iak ich podstawy ; a to stąd , że 
i Równoległoboki iednakicy. wysokości 
są do siebie, iak ich podstawy. i 

Podzielmy bok ieden np, AC, na pe- 
wną liczbę części równych. Przez WSZy- 
stkie punkta podziału poprowadźmy ró- 

 wnogdległć od podstawy ; a na każdcy z 
tych równoodległych wpilzmy i opiszmy 
Tróykątowi ABC, Równoległoboki , ma- 
iącć za fpólną wysokość równe oddale- 
nić dwóch naybliższych równoodiegtych. 


Różnica Rownoległoboków opisanych, 
od Równoległoboków wpisanych, równać 
się będzie naywiększemu z nich Równo= 

 degłobokowi. Tazas różnica może bydź 
mnieyszą zrobiona, niż iakikolwiek Ró- 
'wnoległobok naznaczony, odmieniwfzy , 
go ua inny Równoległobok , któryby tę 
samę ,co i Tróykąt miał podstawę, i kąt 
z nim przy podstawie fpólny, a potćm po-. 
dzieliwfzy drugi bok AC, Tróykąta na 
tyle częsci rownych , aby każda z nich 
mnieyfza była od drugiego boku, Równo- 
ległoboku naznaczonćgo, ż 

x Gdy- 


N 
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‘Gdyby to bydź mogło, aby dwa Tróy- 
kąty: ABC, abe, nie miały się do siebie , 


„dak ich podstawy ; ;_ tedy ieden z tych Tróy-t PM 


„kątow; np. ABC, byłby do uczynienia 
tego stósinku , nadto W: lub nadto 


mały. 


Niechby więć, ieżeli to bydź może, trze- 
ba powiększyć Tróykąt ABC, Równole- : 


głobokiem ABFE , aby się tak miał do 
Troykąfa abc, iak AB do ab. 


Podzielmy bok AC, na tyle części ró- 
wnych , aby każdá z nich mnieyfzá była 
od linii AE; wpilzmy potem i opifzmy 


Tróykątowi Równoległoboki, 'w fposób 


wyżey wyrażony. "Niech będzie náy- 
więkizy z nich Równoległobok AGHB. 
Różnica fummy Równoległoboków opi- 
sanych od fummy Równoległoboków 
wpilanych ;- ućżynionń iest mnieyfzą , 
niżeli Rów nolegtobók ABFE; tym bar- 
dzićy zaś różnica fummy Równoległo- 
boków opisanych „na Tróykącie ABC, od 
„tegoż Tróykąta , ABC „mnieysza . będzie , 

eli Ró wnoległobok. ABFE; a zatem 

mina wfzy stkich Równoległoboków opi- 
danych, mnieyfza, iest od Równoległoboku 
ABFE, wraz wziętego z Troykątem 
ABC. ' 


Podzielmy i bok ac, Tróykata abc, na ` 
tyleż części równych, na ile ich był po- 
dzielony bok AC; opifzmy na tym, Tróy- 
-kacie Równoległoboki , tak iak wyżcy. 

Ro- 


ri 
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Róweoległoboki opisahe, na tych dwóch 


A Tróykątach, a odpowiadaiące sobie, tak 


się mieć będą do siezie, iak podstawy 
AB, ab, tychże Tróykątów ; więc też i| 


Z: mta wfzystkich Równoległoboków 


~ opisanych na Tróykącie ABC, tak się 
mieć, będzie do $summy Równoległobo- 
ków opisanych na Tróykącie abc, iak 
podftawa AB, pićrwszego Tróykąta, do 
podftawy ab, drugićgo ; toleft: przez 
przypuszczćnić , iak summa; z Tróyka: 
td ABC, i z Równoległoboku ABFE, do 
Tróykąta ADC A ZE zrobiliśmy pierwszy 
poprzednik, mnieyszym od drugiego, więc 
też i pierwszy naftępnik bydźby powi- 
"nien, mnieyszy od drugiego ; toieft sum- 
ma wszyfikich Równoległoboków opisa- f 


` nych na Tróykącie abc, powianáby bydź 


mnieysza od Tróykąta abc, co iednak 
bydź nié może; a zatem ftósunek pod- 
ftaw /tych dwóch Tróykątów , tenże sam 
ieft / co i samych GA AW 


” Podobnym sposobćm możnaby oká- ' 
zać , że i drugi Tróykąt abc, nie ‘powi 
nien bydź powiększony , aby miał tćn 
sam do Tróykąta ABC, ftósunek, co i 
ich podftawy. 


Przykł: 2. Niech Tróykąty ABC, abc, 
wyfitawuią dwóch Oftrostupów przecię- - 
cią przechodzące przez wierzchołki C, c, 
i przez profitopadie, spuszczone od tych 
pezet do. poditaw Oftrostupów. 

Niech 
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Niech. te obadwa Oftrosłupy , beda ie- | 
dnakiey wysokości, Trzeba dowieśdź że: j 
bryiowatości tych Ofrosługów , tak się | | 
maiz do siebie, fak ich podftawy, a to, | 
z własności Graniaftostupów iednakowcy 
wysokości, które także w takim iak ich 
podftawy ftósunku są do. siebie, czego 

się iuż wyżey dowiodło, ; 


Qkźże się, w podobny sposób, że 
opisawszy i, wpisiwszy iednómu z tych 
Oftrostipowi , Graniaftosłupy”, równey 
wszyftkie wysokości ; różnica wpisanych 
od opisanych, równać się będzie nóy-. | 
większemu Graniaftosłupowi opisanemu, 

3 że można w to, potrafić, aby ta różni- 
ca mnieyszą była niż iakikolwiek Gra- 
niaftosłup naznaczony; a tym bardziey | 
różnica Oftrosłupa od każdćy z tych summ | A 
mnieyszá będzie , niżeli tén Graniaftosłup. 


Wpisawszy i cpisáwszy drugiém 
Oftrostupowi , tyle co i pierwszemu Gra- 
niaftostupów ; summa tych wszyftkich 
Graniaftosłupów opisanych na pierwszym 

 Oftrosłupie , tak się mieć będzie do sum- 
my opisanych na drugim; iak podftawa 
pierwszego Oftrosłupa; do podftawy dru- 
gićgo. Także i summy Graniaftostupów 
wpisanych, w tym samym fiósunku bę: 
dą , co i podftawy dwóch Oftrosłupów, 


Gdyby to albowiem bydź, mogło, : 
aby ftósunek dwóch tych 'Oftrosłupów ;. 
i nie- ` 
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nierówny był ftósunkowi ich podftaw, 
tedy ieden z tych Oftrostupów, byłby” 
np. nadto mały: na tén ftósunek. Przy- 
dayriy mu więc tę ilość , którą powię- 
kszony ,. zachowa tén ftósunek, i za» 
mićńmy też ilość na Graniaftosłup ró- 
wneyć z fim podftawy.' Temu Oftrosłu- 
powi wpiszmy'i opiszmy Graniaftosłupy 
iednakiey wysokości, tak iecdńak małćy, 
aby różnica summ Graniaftosłupów wpi- 
sanych od opisanych, mnieysza była od 
różnicy naznaczoncy ; będzie tym bar: ~ 
dzicy różnica summy Graniaftosłupów 
opisanych na tym Ostrosłapie , od tegoż 
Oftrosłupa mnieysza, niżeli różnica na- 
znaczona; a zatem summa tych Grania-, 
ftostupow mnieyszą będzie niżeli summa | 
z Oftrosłupa i z różnicy naznaczoney. 


Na drugim Oftrosłupie opiszmy tyz 


leż, co i na pierwszym oai ÓW. - 
2 ZY 


‘Summa wszyftkich Graniaftosłupów 
opisanych na piecwszym Ofirosłupie , tak 
się mieć będzie do summy Graaiaftostu- 
pów opisanych na drugim Oftrosłupie , 
jak podftawa pitrwszego Oftrosłupa , do 
podfiawy drugiego; toieft: iak summa 
z pierwszego Oftrosłupa „lz różnicy ie- 

a 80 mniemancy , do drugiegó Oftrosłupa. 

A że się pokazało, iż pićrwszy po- 

s przednik mnieyszy ieft od drugiego, więc 
i RAWY naftępnik powinienby bydé 
maniey- 


142 JEOMETRYI (C. II. RÓZDZIAŁ VI. 


/ 


mnieyszy od drugiego , co iednak. bydź 
nić może. lt 
Więg ftósunek dwóch tych Oftrostu- 
pów,nie różni się od ftósuńku ich podftów.. 


| j 

107. Uwaga. Użylismy iuż tego Spo» 
sobu, mówiąc o kwadrowaniu koła, 
w Części I. Dowiódłszy albowiem, iż 


obwody dwóch Wielokątów foremnych, | 


z jednaką liczbą boków , wpisanych, lub 
opisanych, dwóm kołom , tak się do 
siebie maią , iak tych kół promićnie ; po- 
kaziwszy oraz , iż różnica obwodu ko- 


ła, 'od obwodu Wielokąta wpisanego , | 


lub opisanego , mnieyszą bydź anoże od 
iakieykolwiek ilości naznaczońćy, wy: 
wiedliśmy stąd proporcyonalność okrę- 
gów kół, do ich promieni. Dowiedli- 


śmy także równości koła z Tróykątćm | 


maiącym za wysokość promień iego, 4 
( za podftawę, okrag; a to z podobnćy 
własności Wielokątów na kole opisanych, 


W którymkolwiek z tych przykła- 
dów, n.p. w oftatnim okrąg koła ieft 


granicą między obwodami Wielokątów 


wpisanych i opisanych , do którey każdy 
z nich , tym bardzićy się zbliża, im wię 
cey boków mu damy, tak dalece, że 


przyisdź można do tego, iż ich obwody 


różnić się od siebie. będą mnieyszą ilo- 

ścią, niż iakókolwiek ilość naznaczona, 

a tym mnicy ieszcże różnić się będą ich 
_obwo- 


į 


AN FAN F: 


z 


Í 
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obwódy od okręgu koła. Toż samo mó- 
wić można i o ich powierzchniach. Ob- 
wody Wielokątów podobnych na dwóch , 
kołach opisanych, zawsze tę maią włą- 
sność, iż. są proporcyonalnćmi tychże 
kół promienióm. Łącząc te Z sobą wła- 
sności, wypadło z nich, Że i granice 
„między Wielokątćm i kołem , tęż, samę 
własność maią; lubo choćby go na wię- 
cey coraz cząftek podzielić (byleby ich 
liczba była fkończona) nie przyidziemy 
nigdy do tego , abyśmy cale zgubili tę 
różnicę, którą zachodzi między Wielo- 
kątćm, i kołem; toieft: abysmy Wielo- 
kąt cale na koło ićmu rowne zamienili. 


Ten sposób poftępowania , nazywa 
się sposobem wyczerpania (Methodus ex- 
hauftionis) używanym bardzo częfto u 
dawnych, którym się to , i sprawiedli- 
"wie nie zdawało, aby. liniie krzywć 
mważać iak złożone z liczby bardzo 
wielkiey , maleńkich liniy proftych; po- 
wierzchnie zaś krzywe, aby uwśżać iak 
zbior bardzo wielu powierzchni płafkich, 
małości nadzwyczayney ; bryły tąkżę 
(krzywe, aby uwáżać iak Wielostiany 
(Polyedra) bardzo wielką liczbę ścian 

1 maiącć, 3 - 
Po tych, które się tu dały obiaśnie- 
niach , obeydzie się) w nafiępuiących po- 
daniach, bez powtarzania za każdym ra- 
zém całćgo ciągu tego fposobu Wycztr- 
; pania, 
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panid. Dosyć będzie okazać , że po - - 
„wierzchnie krzywe i bryły niemi zakoń- 
czone, o których mamy mówić, zawar: 
te zawsze są między powierzchniami lub 
bryłami, o których iuż mówiliśmy , a 
które mogą się różnić od siebie mniey= 
szą ilością, niż iakakolwiek ilość poda- 
na. „Gdy zaś przyidzie mówić o ścia- 
nach brył, i o ich warstach (laminee) i 
t.d. tedy rozumiem, że przez poprze: 
dzaiące obszerne obiaśnienia , dosyć się i 
wytłumaczyło , iak dalecy bydź powin- 
ca od uwáżąniá powierzchni krzy- 
wych 5 iakoby złożonych z płaszczyzn, 
iod/uwdżania brył, iakoby złożonych 
z powierzchni GB iednych nad dru- 
giećmi. 


RÓZDZIÁŁ VI. 
O Walcach. 


180. Nee będą dwa koła równć na- 
kreślone na dwóch płaszczyznach 
równoodległych. Przez liniią łączącą ich 
śrzodki, niech przechodzi iakakolwiek 
inna płaszczyzna. Niech będą złączone 
inną liniią końce dwóch, promićni znady- 
=  duiących się po iedney ftronie linii łą, 

czącey śrzodki, i służących, za spólne za 
przecięcia tey płaszczyzny z płaszczyzna: 
mi dwóch kół; niechay ta liniid końce 
dwóch promieni łącząca obraca się ró- 

7 woym 


$ 
O Falach. „wa 
wnym wszyftkich iey punktów ruchem, 
około óktęgów tych dwóch kół. Powierze 
chniń krzywa obrotem tym linii nazną- 
czona, nazywa się Powierzchnią wajlco - 
wą. Bryła zakończona tćmi dwoma ko: 
tami, i tą powierzchnią zowie się, Wal- 
cem * (Cylinder:) Łiniia proftą łącząca 
śrzodki tych dwóch kół, nazyw4 sią Osią 
tego Walca. (Axis) Dwa koła na któ- 
rych się Walec kończy , nazywaią. się ig- 
go podfławami. Proftopadła spuszczoną 
od punktu któregokolwiek , iedney z tych 
podftáw do: płaszczyzny podftawy dru- 
_gicy, nazywa się wysokością Walca. Gdy 
Os Walca , albo liniia łączącą. śrzodki: 
dwóch podftaw iego , proftopadłą ieft do 
płaszczyzn podftaw , Walec zowie się 
profiym, gdy zaś. ta oś ieft pochyłą do 
tychże płaszczyzn; wtedy Walec zowie 


się ukosnym. : 


109. Wniosek. Liniiá robiąca obro» 
tem swoim powierzchnią walcówą , fró- 
wanoodległą ieft w początkowem swoiem 
położeniu , od osi walca (bo ta liniiń z 
osią, czyńi dwa boki przeciwne w Czwo- 
rokącie tym, Którego dwoma innćmi bò- 
kami, są dwa promicnie kół równe i 
równoodległe). Że zaś ta liniiń zawsze 
ieft ód pierwszego swego położenia ró» 

„wnoodległą, więc zawsze będzie równo- 
odległą od osi. Wzaićmnie , gdy przez 
punkt którykolwiek powierzchni walco- 
wey pociągnićmy łiniią , równoodlegtą 
SDE R od 
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od osi, ta liniiá zmićsza się z liniią ; 
którń obrotóćm swoim kreśli powierz-- 
chnią Walca, a przez tenże punkt prze- 7 
chodzi, i całą ta linija znaydować się “⁄ 
będzie na powierzchni walcowcy. Linia ) 
równoodległa od osi, a przechodząca 
przez punkt którykolwiek powierzchni || 
walcowey, nazywa się bokiem Walca; -if 
wszyftkić zatem boki Walca są równe, Í 
„anw szczególności równaią się. OSi./ 

rro: Twięrdz: t.- Przeciąwszy Walec 
płafzczyzną równoodległą od podstawy, 
przecięcie to będzie kołem. 

Niech będzie CA ac, połową, przecię- 
pcia Wałea , od płafzczyzny przechodzącey 
przez oś jego. ,Cc, i niech BD będzie 
fpólnem przecięciem tey płalzczyzny, i 
drugicy równoodległey od podstawy. 


Przecięcie Walca przez tę drugą pła- 
fzczyznę , będzie kołem. 


„Dowodz; Bok Aa, Walcaiest od osi 
Ce równoódległym; przecięcia także 
BD, CA płafzczyzny przechodzącćy przez í 
oś, i dwóch * płafzezyzn równoodle- > 
-głych, są, równoódległemi ; więc Czwo- 
rokąt; ACBD, iest Równoległobokićm , 
a zatem bok, BD, równa się bokowi AC. 
DĄ 
Tymże fposobćm okazać można rór 4 
wność -włzystkich liniy prowadzonychod 4 
~ e s pun- 


+ 


ają ) 
"0 Wallach. LŚ 
punktu B, do każdego punktu. przścię- 
«ia powierzchni Walcowey, przez pła- 
 Hzczyznę równoedległą od podstawy; a 
zatem to przecięcić iest kołem, którego 
śrzodkiem, punkt B; i wizystkie takie 
przecięcia są fobie równe , a w fzczegól- 
ńości, równe są podstawie. 
irr: Wniosek. Stąd wynika inny fpo- 
sób, którym wystawić sobie można rodze* 
mię się ( generatio ) iakiekolwiek Walca , 
toiest przez ruch koła taki, którymby 
się to koło w równey zawize'ód pierwsze: 
go Iwego położenia odległości posuwa- 
o, aieden z punktów iego nie schodził 
nigdy z linii prostćy dandy co do iey poż 
, łożenia. e 
| | W fztzególności zaś Walec prosty, 
można uważać iakóby zrobiony obrotćm 
Równoległoboku prostokątnego, okolo 
iednego z boków iego. 


1r2. Twierdz: 2. Powićtzclnia krzy. 

wa Walca- prostego, równą ię Pro- 

stokątowi, któryby miał za podstawę , o- 

(kras podstawy Walca, a za wylokość , 
bok Walca. | 


Dowodz: Wpifzmy w podstawę Wal: 
ca; 1 opifzmy nanićydwa Wielokąty fo-- 
rémnť , z równa liczbą boków ,i na tych 
Wielokątach, iak na podstawach, uważdy- 
my iakoby zrobione Graniastofitupy “pro~ 

Ka stę, 
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"ste, teyże co i Walec wysokości; po- 
wićrzchnie pobocznych ścian tych dwóch 


Graniastofłupów równe będą względem. . 
„ Prostokątów maiących wysokość Wialcaz *' 


podstawy zaś równe obwodóm tych Wie- 
łokątów ; a zatóm te dwie powierzchńie 
pobocznych ścian Graniastoftupów, tak fie , 
mieć do fiebie będą, iak obwody tychże 
Wielokątów: Tym mqiey/ więc różnić się 
od fiebie będą te dwie powierzchnie , im 
mnicy brakować będzie obwodóm tychWie- 
lokztów do równości , toiest, im większą 
liczba będzie, ich boków ; i różnica tych 
powierzchni mieyfca bydź może , niż ia- 
kakolwiek ilość naznaczona; a/tym bar, 
dzićy' powierzchnia krzywa Walca może 
fię mnićy iefzcze różnić od iedney z tam- 
tych powićrzchni ;, więc ( podług tego 
co fię powiedziało o fposobie wyczćrpa- 
miś, i w Rozdziale XIII. Części I.) po- 
wićrzchnia krzywa Walca prostego , tó- 
wná fię Prostokątowi malącemu wyso- 
kość tego Walca, a podstawę równą o- 
kręgowi podstawy iego. | É : 


113. Wniofki 1. Powierzchnie krzywć 
Walców prostych , iedńakicy wysokości, 
tak fię do fiebie maig, iak promićnie ich 
podstaw. i 

2. Powierzchnie krzywe Walców pro- 
stych maiących równe podstawy, są do 
fiebie , iakich wyfokości, S 


0: Walcach.s-0 A s 


x 8 

3. Powierzchnia cała Walca prostego, 
+ównń fie Prostokątowi maiącemu za pod- 
stawę okrąg podstawy Walca., a za Wy- 
fokość fummię z wysokości Walca , 1 
z promienia podstawy iego , ( ponieważx, 
fumma z powierzchni dwóch podstaw, 
Walca , równa iest Prostokątowi maiącć- 
mu za podstawę okrąg,a za wysokość, 
promień iednćy z tych ‘podstaw ). Jest 
żatćm powierzchnią cała Walca prostego 
proporcyonalna Prostokątowi , „któryby 
miał za boki , promien podstawy Walca, 
i fummę z tegoż promićnia z wysokości 
walca ; ( gdyż stósunek okręgu do promie- 
nia, iest iednostaynym. ) aw 


114. Uwaga. Można okazać, iż wy- 
znaczćnić powićrzchni krzywey. Walca 
ukośnego , zawifło od wyznaczćnia ob- 
wodu przecięcia Walca tego, przez. pła- 
fzczyznę prostopadłą Ho iego: ofi; ale że 
wyznaczćnić tego obwodu, więkfzey 
niż początkowey jeometryi wiadomo- 
ści wyciąga , przeto nić może bydź przez 
„nię wyznaczonś i powićrzchniń krzywa 
walca ukośnego, 


iry. Twierdz; 3. Dwa Walce równe 
są w. bryłowatości, których tak podfta- 
wy iako i wysokości, są równe. 


Dówodz: wpisawszy ; i opisawizy 
podftawóm tych dwóch Walców , Wielo- 
katy ferćmne , oiednakowey liczbie bo- 

Mów, 
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ków. azr obiwszy na tych Wielokątach , 

Graniastofiupy równej Z walcami wy- 
fokości, mające ściany. równoodlegte 
względćm ofi tych Wałców; rożnica 
'Graniaftofiupa opisanego na iednym z 
` tych Walców , od Graniastofłupa w tćnże 
Walec typisanćgo , równać się będzie 
Graniastofiupowi maiącemu tę samę / co 
tamte dwa wysokość , a podstawę równą 
różnicy dwoch ich Paaa "A że ró- 
Żnicą tych: dwóch, poditaw, manieyszń 
„bydź może , niż Aakakolwiek iłość nazna-- 
czoną ; więc też i różnicę dwóch Gra- 
niaftofłupów ,, wpisanego ir opisanego , 
można uczynić mnieyszą od iakicykol- 
„wiek ilości nąznaczoney , a têm bardzicy 
różnicą iednego z tych Graniastofiupa , 
od Walica może bydź mnićyszą uczynio- 
ná, niż iakakolwiek ilość naznaczona. 


Że zaś dwa Graniaftoftupy których 
podftawy, są podobné n. p. opisane na tych 
dwóch Walcach są równć , więc też i te 
dwa Walce są równe , ( podług tego co - 
się powiedziało o fposobie wyczerpania. 
w Rozdz: XII. Części 1. ) 


ri6. Twierdzenie 4. Walce z równóć- 
mi podfza wami , mają się do siebie, iak ich 
wysokości. R 


117. Twierd:-g. Walce zrówną WYŚG: 
kością maią się dosiębie , iak ich podsta- 
Wy 7 


Dos 


w 0 Wakatch. 


Dowodzenie tych dwóch, Twierdzeń 
to samo iest prawie, co i dowodzenić 
Twierdzenia 3; położywszy ftósunki nie- 
równości podftaw , lub wysokości , na” 
mieysce  ftósunków ich równości. ( Kart. 
123 i nafitępuiących. i 


118. Wniofki. Cokolwiek się powiedzia- 
ło O porownywaniu _Graniaftofiupów ma- 
iacych podftawy rożńego gatunku , wfzy- 
Rko to przyftósować można do poro- 
wnywania Walców. z Graniaftofiupami. 
Walec równy na przykład jest iakić- 
mukolwiek  Graniaftofiupowi malącemu 
równą znim podftawę i wysokość, Wa- 
lec tak fię ma do Graniaftofiapa teyże 
co .6n wysokości, iak podftawa tego wal- 
ca, do podftawy Graniaftofłupa, a zatem 
Walec tak się má do Graniaftofiupa teyże 
"eo i on wysokości , a którego podftawa 
iegx Wielokątćm opisanym na podftawie 
Walca, iak podftawa Walca, do podftawy 
Graniaftofiupa, toieft , iak obwód podfta- 
wy Walca, do obwodu podfiawy Gra- 
niaftoftupa; n.p. Walec, którego wysokość 
równa się srzednicy podftawy iego., tak 
się má do Sześcianu tey śrzednicy, lak o- 
krag koła, doteyże śrzednicy wziętćy 4 
razy. é 


Gdy Walecrówny ieft Graniaftofiupo- 
wi w bryłowatości, wysokość ich bę- 
dzie, w ftósunku odwrotnym podftów , i 
znowu , ieżeli wysokości są W ftósunku 

ody ro- 
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odwrotnym podftaw, tedy. Walec równa 
fię Graniaftofiupowi, 


Stósunek dwóch Walców, może podo- 
bie , iak i ftósunek Graniaftofłupów, wy- 
łożonym bydź w lińiiach fposobem nafte- 
puiącym: Wyrażmy w liniiach  ftósunek 
ich podltaw ; znalazłszy trzecią propor- 
cyonalng dó promienia *Walca pierwsze- 
gt, i do promienia Walca drugićgo. Da 
wysokości Walca pitrwszego „do wyso- 
kości drugićgo, i do tey trzecićy pro- 
porcyonalney , fzukdymy :czwśrtćy pro- 
Rorcyonalaćy ; ftósunek promienia Wal- 
ca pierwszego „do tey czwartćy propor- 
cyonalney, równy będzie. ftósunkowi 
hryłowatości pićrwfzego Walca , do bry- 
łowatości drugiego. 


Przykład liczebny. Niech będzie proa 


mień podftawy drugiego Walca, trzy ra- 
zy tak wielki iak promień podftawy pier- 
` wszégo; wysokość zaś drugiego Walca A 
niech będzie cztery razy tak wielka, iak 
wysokość pierwszego. Trzecią propor- 
cyònalná do promienia Walca pierwize- 
go i do promienia Walca drugiego , be- 
„dzie o razy tak wielka, iak promień 
pićrwfzego Walca; a ponieważ wyso- 
kość drugiego Walca/ 4 razy ieft tak 
wielka iak, wysokość pierwfzćgo „będzie 
więc czwarta proporcyonalną do wyso- 
kości pierwfzégo Walca, do wyfokości 
drugiego, i da tcy trzecićy proporeyonal- 
ney, 


'© Walcach. ryż 
ney , cztery - razy tak wielka, iak_ ta 
aż proporcyonalnć, toieft : 36 razy 

tak wielka iak pietwszy promień, a za- 
tem drugi Walec zawiera w. sobie pier- 

wfzy, razy 36. "Jakoż gdyby podftawa 
„drugiego Walća zawieraia w fobie: razy 
9 podftawę pierwizćgo , a wyfokość ich 
była równa, tedy drugi Walec byłby 9 
razy tak wielki iak pićrwfzy ; a żenadto 
wysokość drugiego Walca zawićr4 w. 
fobie razy 4, wysokość pierwszego , bę: 
dzie więci z tey miary drugi Walec 4 
razy tak wielki ; dak pierwszy, a z obu- 
dwóch razem tych miar będzie 36 razy 
tak wielki, iak pierwszy., 


Co się zaś tycze miary liczebney ia- 
kiego Walca, ta będzie” znaleziona, WY 
raziwszy naprzód w liczbach , powierz= 
chnią iego podftawy „(podług A co się 
powiedziało o powierzchni koła,) a po- 
tem rozmnożywszy tę liczbę przez inną, 
eznaczaiącą wysokość Walca. 


1r5. Uwdga. Wyznaczenie dokładne 
tak powićrzchni krzywćy Walca profie- 
go, iako też i całey iego powierzchni ; ; 
toieft: dokładne porównywanie tey: po- 
wierzchri.z powierzchnią figury płafkiey 
'proftokreślney , np. zkwadratem, zawifło 
od fkwadrowania koła; a zatem od Wy- 
proftowania iego okręgu. Toż mówić 
SAECO bryłowatości „Walca „| czyli o dokła* 
dńym porownywąniu tey bryłowatości 
z bryłowatością n.p.Sześcianu. Wy- 
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Wjzuaczćnie wielkości kawałków 
Wałca , maiących za łac © wycinki, 
lub odcinki koła, zawisło jak kže Od wy» 
znaczenia Walcą ; ponieważ té kawatki 
itak się maig. do "Walea całego ,» którego 
są cześcidmi , iak -ich podftawy: do koła 
flużącego za podftawę temu Walcowi. Cg) 


ROZD ZTAŁ VIII, 


Q Ostrokr eg gach, 


120. Gf)rfin: Niech będzie koło nakresto- 
Ç ne na iakicy płaszczyznie i niech 

~ od paktu nad tą płafzczyzną zndydnią- . 
 eęgo:' się, wyciągnioną liniia Jub nitka , 
obrścź się olkóło okregu tego koła. Poi 
wierzchniź krzywą obrotem tym linii Tub, 
nitki naznaczona nazywa się powierz- 
chnią ©ftrokręgu; Bryła zakończona przez 
tę powierzchnią i kolo, około którego 
nitka się qbrącała, mazwiemy Ofirokrę- 
gitm (Conus), koło, na którem * Oftro-- 
krąg . 


—m mt LNM M LL LLL m o 


(g) Lubo niektórć części powićrzchni 
;Walcowéy samé przez wyznaczyć mo- 
Zna; nié można iednak wyznaczyć ich stó- 
sunku do całóy powićrzchni Walca. Toż mó». 
wić» ciach Walca, których bryłowa- 
tości moga bydź wyznaczonć. Ale ta rzecz 

r éy ie A, niż u eczną , dlź - 
tego też dosyć iest © tém mamićnić. 


0. Ofirokresäch. e TE 


krąg. ftoi, nazwiemy podfławą  iego ; 
wierzchołkiem zas, punkt ten, od któ- 
régo nitka była wyciągniona. Einiiá od 
tego wierzchółku. do śrzodka podławy 
 ptowadzona, nazywa się Osią Oftroktę- * 
gu , a profiąpadła fpufzczona od. więrz- 
chołku do płaszczyzny podftawy : nazży= 
wå się wysokością. Gdy oś jeft profto- 
padia: do  płafzczyzny podftawy Gftrop ; 
zie ż Pfrokrąg nazywa sie profiym z 
gdy zaś ta oś nie iet do płafzczy zny 
podłławy profiopadłą , Oftrokrąg nazy: 
wa się ukośnym. : 


121. Wniosek. Poprowadziwszy lf- 
nia od wierzchołku Oftrokregu , do któ- 
s regokolwiek punktu Okręgu poditawy ię- 
go, ta liniia zmiefza się wtedy z nitką 
rodzącą obrotem fwoim, powierzchnią 
Oftrokręgu , gdy ta nitka przechodzić bę: 
dzie przez tćn punkt okręgu podftawy ; 
a zatem ta liniia cała będzie na powićrź- 
chni krzywey tego Oftrokręgu. 


j Liniia poprowadzona od wierzchoł- 

ku Oftrokręgu na powierzelini iego krzy- 
wey, aż do okręgu podftawy, na (zywa 
się bokiem Ofirokręgu. 


122. Twierdz: x. Gdy płafzczyzna 
przechodząca przez. wierzchołek „Qftro- 
kręgu iakićgożko!wiek przecina go, prze- 
cięcie to , ieft zawsze Tróykątęm, 


Do- 
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= /Dowodz: Liniie poprowadzone na 

, tey płafzczyznie od wierzchołku Oftro- 
kręgu, do dwóch puñktów okregu, w 
których go ta płalzczyzna przecina , bę- u 

“da bokami Ofirokręgu , i fpólnćmi pò- | 
wierzchni iego krzywcy , z tą płafzczy- 
zną przecięciami ; a zatem przecięcić 

( Oftrokręgu przez tę płafzczyznę „, będzie 
Tróykątćm maiącym za podftawę , spól- 
me przecięcie tey płafzczyzny, z płafzczy- 
zną podftawy Oftrokręgu, a za boki, 
dwie liniie poprowadzone od wierzchoł- 
ku, do punktów przecięcia okręgu , od 
płafzczyzny przechodzącey przez wićrz- 
chołek. IEN 


, 


123. Twidrdz: 2. Gdy Ofirokrąg 
przecięty ieft przez płafzczyznę rowno- 
odległą od iego .podftawy , przecięcie, to, 
ieft kołem, 


Niech Tróykat. ASB wyráżá iakić- 
kolwiek przecięcie Oftrokręgu od płafz- | 
czyzny przechodzącey przez lego o$, SC 
niech liniiá DFE wyraża fpólnć przecię- 
cie tey płafzczyzny i inney równoodle- 
głey od podftawy., 


- Tróykąty SCB, SFE, fą podobne; wiec 
$C: CB = SF: FE. A Że płafzczyzna prze- 
cinaiacá  Oftrokrag równoodlegle od . 
podftawy , przechodzi przez punkt nieru- 
chomy F, a przeto trzy pierwsze wyrazy 
tey proporcyi są ftałć WAŻ A bę- 

X -dzie 


0 Ofrokręgach. (AWA 


| dzie promień podftawy przez którą, a 
razem i przez OŚ przechodzi płaszczyznay 
więc też i czwarty wyraz ieft ftatym. 
Poprówadziwfzy tedy. liniie od punktu 
| F, do okręgu przecięcia te liniie równe 
| zawsze będą, a zatem to przecięcić ieft 
kołćm , którego punkt F, ieft śrzodkiera. 


124. Wniofki.. Te kół powierzchnie 
tak się do siębie maią, idk kwadraty ich 
-promićni, albo iak kwadraty odległości 
ich od wierzchoika. (To podanie ieft 
wielce przydatne w Fizyce.) 


Gdy Oftrokrąg iet proftym; wtedy 
wszyftkie płafzczyzny , równoodległe od 
„pódftawy, f3 do Osi proftopadłemi; a 
tąd, można uważać Oftrokrag profty , 
iakoby zrobiony obrotem Tróykąta pro- 
fiokątnego , około iednego z ramion ką- 


ta iego proftego. To/ramieć będzie Osią , 


Oftrokręgu , drugič, naznaczy powićrz; 
chnią podftawy, przeciwproftokątna zaś, 


naznaczy PONOC? krzywą Oftro- | 


kręgu. 


+ 


1ży. Tuwierdz: przybrane 1. Gdy lias 


"niid. poprowadzona na płaszczyznie pod- 
ftawy Ofirokręgu, dotyka się tey pod- 
ftawy ; płaszczyzna przez tę liniią i 
przez bok Oftrokręgu do punktu dotknię- 
cia, ciągniony , przechodzącą , wfizyftkić 
‘inne punkta fwoić mieć będzie za-Oftro- 
'ktęgićm , toleft : nia fpólnego z Oftrokrę- 
3 giem 
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'gićm nie będzie miała , oprócz Kole, 
A który przechodzi, À 


Niech będzie SCAS przecięte Oftros! 
3 GR od płafzoż yzny przechodzącey przez 

SC, i przez podftawy promień CA. 
Sen AT, będzie ftyczną z tą podftawa, 
(w końcu A, promienia CA; Płafzczyzna 
przechodzącą przez limie: SA, AT, Be- 
dzie mieć za. Oftrokręgiem, wizyftkie 
punkta fwole, któse-nie fą w linii SA. 


"Dowodz: Niech płafzczyzna iakakol= 
wiek równoodlegia od podftawy, Oftto- 
krąg przecina; niech ca; będzie ipólaem - 
przecięciem, tey płaszczyzny, i drugicy 
przez oś - przechodzącey ; niech iefżcze 
at będzie przecięciem teyże płafzczyzny, 
i drugićy przechodzącey przez liniie: SA, 
AT. Liniierca, at, będa równoodległemi 
wzgledem liniy: CA, AT; a zatem kąt 
cat, “bedzie równy kątowi CAT. A że kąt 
CAT ieft proftym, więc proftym także 
będzie i kąt cht; a zatem, oprócz pun- 
kitu a, linii at, każdy iany_punkt, tcyże 
ligii, będzie'w więkfzey od śrżodką c, 
ódlegtości , niżeli promień ca, toieft: ni- 
żeli odległość „punktu . na powierzchni 
Oftrokręgu, i oraz na płafzczyznie cat, 
zażydniącego się, od punktu Osi, do 
teyże płafaczyzny należącego. Każdy te: 


dy inny punkt tey linii aż, oprócz ppg: 4 


ktu 2 ieft za okręg iem. 


Q. Ofirókręgach. 
126. Defin: O tey płaszczyznie mó- 
wi się, iż się dotyk Ofirokregu, która 


iednę tylko liniią ma fpólną z powierz- 
chnią krzywą Ofrokręgu. 


127. Wniofek. Opisśwfzy Wielokąt na 
podftawie Ofiroktęsu , a przez wićr zeho- 
tek tego Oftrokręgu, i przez boki Wielokąta 
przeciągnawszy płaszczyzny; ponieważ 


te boki Wieloliąta opifanego , służyć <bę-- 


dą za podftawy ścian Oftrogranu ; wierzę 
chołek za iego, będzie ten sam; co i 
wierzchołek Oftrokręgu ; więc ściany. te, 
go Oftrogranu dotykać się będą powićra- 
chhi , Oftrokt tęgu. Ofirogra n ten nazywa 


się opifanym na Oftrokręgu : : inny zaś, | 
któryby fpolny z OS me miał wierz-` 


chołek „A Za podftawę Wielokąt wpiłany 
Oftrokręgu , nazywałby się 


128. Twieydz: prz ybrane 2. Maiąc 


dany Oftro okrąg profity, można weń wpi- 


fać, i opi ifać a nim dwa Oftrograny 
foremne, którychhy ftófunek powierz* 
chni ścićńnych bardzicy się zbliżał do 
sftofunku równości, niż iakikolwiek nazna- 
czony ftólunek nierówności. 
$ 

Powittzchnie ścienne tych dwóch 

Oftrogranów, równaią się tróykatóm, ma- 


iącym za podfławy, obwody podftów ` 


OR a wyfok zości zaś, równe 


wy! SRR iedney ze ścian kazdego 


Offro- 


/ 
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Óftrogranu ; a zatćm tak się do siebie 
maią te Oftrograny, iak te dwa Tróyką- 
ty. Aże podltawy tych dwóch Tróyka- L1 
tów, tak się maią do siebie, iak pro- 

„ ftopadłe fpufzczone ód śrzodku , do dwóch | 
którychkolwiek boków podftáw Oftro- . |] 
granu; więge té powierzchnie ścienńć , tak 
się też do siebie, mieć będą, iak Tróy- 
kąty równcy z ścianami Oftrogranów wy 
fokości, a maiące za podftawy, te profto- 
padłe; albo iak Proftokąty, teyże zdwić- 
ma temi Tróykątami podftawy i wy-. 
sokości. Że zaśl ftófunek takich dwóch 
Proftokątów , może bydź bardzicy przy- 
bliżonym do ftósunku równości , niż ia- 
kikolwiek damy. ftósunek nierówności; _ 
to Się tak dowodzi. 

/ 7 4 ) 
, Niech będzie SCA, przecięcie Oftro- 
kręgu proftćgo, od płafzczyzny przecho- © 
dzącey przez oś tego Oftrokręgu i'przez ' 
wysokości SA, SB, dwoch ściąn Oftrogra- 
nów, foremnych, i maiących za podftawy, 

Wielokąty z równą liczbą boków ; ieden 

z tych Oftrogranów niech będzie opifa- 

nym na Oftrokręgu, a'drugi weh wpi | 

fanym. GE 


Powierzchnia ścićnna Oftrogranu opi- 
fanego proporcyonalna ieft z Proftokątćm 
CA przez! SA, a 'powićrzchnia ścienną 

`” Ofirogranu wpildhego, proporcyonalna 

ieft Proftokątowi CB, przez SB. Po- 

prowadźmy BD równoodległą od SA. 
Po- 


= 


Dz En EEE EE ZOE 


o Ofirokregach. boo 


Powierzchnia ścienna Oftrogranu, maią: 
cego za podftawę , podftawę Oftrogranu 
wpilanego , a za wyfokość lińiią CD., 
takby się miała do powierzchni scien- . 
 ney , Ostrogranu opifańego , iak Prosto» 
kąt: CBxBD do Prostokąta CAXAS; to- 
iest (dld podobieństwa Tróykątów SAC, 
DBC) iak kwadrat z CB, do kwadratu 
z CA; albo iak powierzchnie podstaw ,- 
dwóch Ostrogrnów. A że się dowio- 
dło w Rozdziele o kwadrowaniu koła 
w Części I. że té dwie powierzchnie bar- 
dzićy mogą bydź zbliżonemi do .stósun- 
ku równości, niż iakikolwiek dany stó. 
sunek nierówności; więc też i stósunek 
powićrzchni ściennych, tych dwóch Ostro- 
granów , bliżfzy może bydź stófunku ró- 
wności, niż iakikolwiek -dany stófunek 
nierowności. Że zaś powierzchnia śęien= 
na Ostrogranu, którćgo SCA est prze! 
cięciem, mnićy się różni od Ostrogranu, 
„Którego przecięciem iest: SCB, niżeli od 
I- Ostrogranu, którego przecięciem iest: 
DCB; więc tém bardzićy stófunek po- 
wierzchni ściennych dwóch Ostrogranów, 
iednego wpifanego , drugiego opifanego 
na Ostrokręgu prostym danym mnity się. 
różnić może od stófunku równości, nić 
żeli od tegoż stósunku różni się iakikol- 
wiek dany stósunek nierówności. ` 


' RZY. 
i> 129. Twierdz: 3. Powierzchnia krzy. 
| wa Ostrokręgn prostego , równá się Tróy- 
kątowi malącćmu za podstawę obwód 
TAF 1 pod- 


4 
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podstawy Ostrokręgu, a za wyfokość bok 
Ostrokręgu. | 


i 
Dowodz: Powierzchnia krzywa Ostro" 
kręgu prostęgo, jest granicą między po* 
wierzchniami_ ściennemi Ostrogranów pro- 
stych weń wpisanych i na nim opisa- 
nych. A.że stósunek takich dwóch por 
wierzchni Ostrogranów , może bydź to 
stósunku równości bardziey przybliżo- 
nym, niżeli jakikolwiek dany ftósunek nie- 

/ równości ; więc tém bardzicy ftósunek po* 
wićrzchni - Ofirókręgu proftego , do po- 
wierzchni iednego —Z tych Oftrogranów , 
n.p. opisanego mnicy się różnić może 
od ftósunku równości , niżeli się od tegoż 
ftósunku rožni iakikolwiek dany ftósu* 
nek nierówności. Że zaś powierzchnią 
ścienna Oftrogranu. opisanego » równa się 
Tróykątowi maiącćmu za Wysokość , 
bok Oftrokręgu, a za podftawę obwód 
podftawy , tego Oftrekranń; więc (podług 
tego co Się powiedziało © sposobie wy- 
czerpania, a w szczególności w Rozdziele 
o/kwadrowaniu koła, że powierzchnią Ą 
koła, równa się Tróykątowi maiącemu! A 
za podftawę obwód koła, a za wysokość, | 
promień iego ): Powierzchnia krzywź 
Oftrokręgu proftego, ieft też równa Tróy- 
kątowi , któryby miał za podftawę obs 
wód podftawy Oftrokręgu ; a za wyso” 
kość bok iego. - j 


i 


o Oftrokręgacho* PEAGA 


|, 139. Wniosek. Powierzchni. krzy- 
wa Oftrokręgu proftego, równą sie wy- 
cinkowi koła , któreby miało za promień, 
bok O©ftrokręsu, a ktorego łuk równy- 
by był w długości okręgowi podftawy 
„Oftirokręgu; a to dia tego, że powicrz- 
chnia tego 'wycinku, równa się także . 
Tróykątowi , mającemu za wysokośc bok 
Oftrokręgu , a za podfławę. łuk tego wy- 
cinku, albo okrąg podftawy Oftrokregu. 


131. Dla znalezienia ważności kąto- 
wiey., tego wycinku, nafiępuiąca «czyni 
się proporcyń: Jak się má bok Oftroktę- 
gu, do pramienia podftawy iego, tak się 
ma 360% do ważności kątowey „ którey 
fzukamy. 


Jakoż, gdyby bok Oftrokręgu, był 
dwa, trzy, i t. d. razy większy od promie- 
nia podftawy; tedy okrąg cały maiący za 
promień bok Ofirokręgu, byłby dwa, trzy 
1 t.d. razy więkfzy od okręgu podftawy: á 
zatem i łuk pierwfzego koła, któryby się 
równałokręgowi podftawy , byłby poło: 
"wą, trzecią częścią i t. d. okregu, do 
którego należy. 


132. Defin: Niech będzie. Oftrokrag 
przecięty -płafzczyzną równoodległą | od. 
podftawy ićego ; Bryła zakończona z je- 
„dney ftrony , podftawą Ofirokręgua z dru- 
giey tem przecięciem , nazywa się Ofłro« 
kręgiem ściętym ( Conus truncatus, ) 

gt Lz 133. 
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t33. Twierdz: 4. Powierzchnia krzy. 
wa Oftrokręgu proftego ściętego, równa . 
fię Proftokątowi maiącemu za wysokość, 
bok tego Ofirokręgu ściętćgo , a zopode, |. 
fławę liniią równą takiemu okręgowi, i 
którego. promieniem byłaby połowa 
fimmy promieni do dwóch podftaw O: 
firokręgu tegoż ściętego należących to: 
ieft: śrzednia arytmetyczna między dwo* _ 
ma temi promieniami, w 


Tab; V. Niech Tróykąt SCA, wyráżá połowę” 
Fig:5. przecięcia Oftrokręgu profićgo , od pta 
fzczyzny przechodzącey przez 'o$ iego. 
Niech tenże / Oftrokrąg, będzie iefzcze 
przecięty płaszczyzną równoodległą od 
` Podftawy , a  fpólnćem tey płafzczy+ | 
zny z pierwszą przecięciem y niech bę- 
dzie: ca. Przecięcie: CAac, oznaczy 
przecięcie. Oftrokręgu ściętćgo. - Pocią-- 
gniymy liniią AB, proftopadłą do boku 
SA, i równą, okręgowi koła, którćgo 
promićnićm ieft; CA. Tróykąt SAB, bę- 
dzie równy powierzchni krzywćy Oftro- 
kręgu całego: poprowadźmy iefzcze li- 
niig ab, równoodległą od AB, i fpoty= 
kaiącą w punkcie b, liniią SB. Ta diniią 
ab, będzie tćż równa. okręgowi koła, 
którego , promićniem iest: ca, a Tróykąt 
Sab, równać się będzie powierzchni krzy- 
wey Oftrokręgu Sac; będzie zatćm Czwo- f 
rokat ABba, równy powićrzchni krzy” 


wey Oftrokręgu ściętego ca CA. H 
Po* 
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Podzięlmy teraz liniią Aa, na dwie - 
części równe w punkcie: E, i popro- 
wadźmy EF, równoodległą od AB. 


Ta liniia EF, będzie równa okręgowi 
koła, którego promień równałby się linii: 
ED, toteft śrzedniey Arytmetyczney mie- 
dzy promieniami CA , ica, dwóch pod- 
ftaw Oftrokręgu ściętego; a przeto po- 
wierzchnia Czworokąta. ABba , równa 
się Proftokątowi. AHGa, maiącemu za 
wysokość , bok Aa, OQftrokregu ściętć- 
go, a za podstawę liniią EF równą okrę- 
 gowi śrzednie arytmetycznie proporcyo- 
nalnćmu, między okręgami dwóch pod- 
ftaw tegoż Oftrokręgu. 


134. Uwdga 1. (Wyrażenie naftępuią- 
ce powierzchni krzywey  Oftrokregu 
.proftego , czyli to całego , czyli-tćż E i 


tego, pofiuży nam, gdy mówić będzić: 
‘my o powierzchni: kuli (Sphsera). 


‘Od śrzodkuE, linii Aa, wyciągniymy 
liniią EI proftopadłą do Aa, fpotykaią- 
cą oś SC, w punkcie I. Poprowadźmy „i 
drugą liniią aL, równoodległą od SC, 
a proftopadłą do AC. sk, 


Summa kątów IED, DEa , równa się 
kątowi proftemu ; tak iako i fumma ką- 
tów: Aal, DEa; więc tedwie fummy są 
fobie równe ; a zatem kąt IED , równa 
się kątowi AaL. Są tedy podobne, dwa 

r Tróy- 
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Tróykaty profłokątnć: IED, AaL, a zas 
tem bokiich będą proporcyonalné; więc, 
JE: ED=Aa: al, -(albo,Cc) a ftad K 
okfegi, maiacéza promienie, liniie: IE, 


(ED, są też do siebie, iak liniie: Aa, Cc; aza: | 


tem proftokąt z linii Cc, przez okrąg, któ- 
rćgo liniia IE, byłaby promićniem , ró- 
wnałby fię Proftokątowi z linii Aa, 
przez okrąg , któryby midł za promićń, 
linija ED. A że ten drugi Proftokąt ró- 

< wny ieft powićrzcbni krzywy: |Oftrokrę- 
gi ściętego ; więc też i pierwfzy byłby ró- 
wny teyże Oftrokręgu ściętego powierz- 
chni. Jefttedy powierzchnia krzyw4 Oftro- 
kręgu ściętego, równa Proftokatowi maig- 
cómu wysokość równą/wysokości Ofiro- .- 
kręgu ściętego , a podftawę równą okręgo- , 
wi takiego koła, którego promieniem 
byłaby proftopadła , od śrzodku boku 0- 
firokręgu ściętego wyciągniona , aż do 
iego osi, która to proftopadła ieft czwár- 
tą Jeometrycznie proporcyonalną, do 
wysokóści Oftrokręgu ściętego , do iego 
boku, i do śrzednićy arytmetyczney fnię- 
dzy dwoma promićniami ; co wizyfiko 
łatwo przyftósować można i, do Ofirokrę- 
gu całego. 


139. Uwaga z. Wyznaczenić więc 
dokładne powićrzchni Ofirokręgu proftego 
lub ićy części zawartey między płafzczy- 
znami równoległómi od iego podftawy, 
zawifloa od wyproftowania okręgu koła. 


0 1 


( ł 
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Co się tycze Gftrokregu ukośnego, ie- 
*zcze ciężey ieft wyzhaczyć 'powierz- 
chnią iego krzywą, niżeli Walca uko- 
śnego.; to zaś pochodzi z nierowności 
iego boków, a zatćm z. nierówności 
ścian Oftrogranów , z podftawami fo- 
temnemi, opisanych lub opisać się mogą- 
cych na tym Oftroxręgu. , / 


136. Twierdź: przybranć Bryłowato: 
„Sci dwóch „Oftrogranów z podftawami 
foremnemi , iednego wpisanego w „Oftro- 
krąg, a drugiego na nim opisanego, ró- 
Żnica może bydź mnieyfza, niż iakakol- 
wiek iłość naznaczona ; toieft ftósunek 
ich bryłowatości, może bardzicy bydź: 
przybliżonym do ftósugku równości, Riż 
iakikolwiek dany ftósunek nierówności. 

a>. 2 


| Dowodz: Różnica tych dwóch Oftro- 
 granów, równą się Oftrogranowi teyże 
ieo one wyfokości; a którego 'podftawa 
byłaby równ4 różnicy ich podftaw. A że ` 
fófunek tych podftiw, może bydź bars 
dzićy przybliżonym do ftófunku rówąo- 
ści, niż dany iakikolwiek inny ftófunek 
niecówności, więc też i ftólunek tych 
dwóch Oftrogranów, może się zbliżyć 
do ftófunku równości bardzićy niż inny 
dany jakikolwiek ftófunek nierówności. 
Zamieniwszy różnicę dwóch Oftrogra- 
nów , na trzeci Ofirogran tćyże co onć 
wylokości, możnś będzie wpifać i opi- 


` fac podltawie Ofirokręgu dwa Wielokąty, 


z xra- 
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2 równą (liczbą boków , takie, których: > 
by różnica mnieyfza była od podftawy 
tego trzeciego Oftrogranu , a tem bar- 
dzicy iedćn z Oftrogranów wyftawionych 
na tych Wielokątach , równćy z z Oftrokrę- 
giem wyfokości, mnićy się różnić bes 
dzie od Ofrokregu, niż iakąkolwiek ilo" 
ścią. naznaczoną. 


137. Twierdz: -g. Bryłowatość ia. 
kiegekolwiek Oftrokręgu , ieft trzecią 
częścią bryłowatości Walca równey z Qu 
firokręgiećm podftawy 1 wyfokości. 


Dowodż: Oftrograny i Graniaftofłupy 
zedmotmienne (ejusdem nominis) wpifanć, 
lub opifane, pićrwfze na Oftrokręgu, a 
drugie na Walcu ,siednakićy. z nimi wy- 
fokości, fá trzecią częścią pierwfze wzglę- 
dem drugich. A że té Oftrograny i 'Gra- 
niaftoftupy mogą się różnić pierwfze od 
Oftrokręgn, drugie od Walca, na którym 
fą n.p. opifane , mniey niż iakąkolwiek 
daną ilością; więc (podług tego, co się 
powiedziało a a wyczórpaniś ) 
Ofirokrąg ieft też trzecią częścią Walca. 


138: Wnioftk. Cokolwiek mówiliśmy 
o porównywaniu Walców, zawisłym od 
ich wyfokości, i podftów , można to 
wfzyftko i do Oftrokręgów przyftófować, 
które trzecią ich fą częścią ; podobnie 
iakośmy ito co się mówiło © porowny- 
waniu Graniaftosłupów , do Oftrogranów 
przyftófowali, J tak. 

ła 
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1. Oftrokregi , których podftawy fą 

równe, maią się do siebie, tak ich wyfo- 
kości. i a I. 

zę Oftrokręgi , których wyfokości fą 

równe, maią się do siebie, iak ich pod- 
ftawy. A 


3, Oftrokręgi , których bryłowatości. 
fą równe, maią- podftawy w ftófunku. 
odwrotnym ich wyfokości. k 


4. Oftrokręgi, których podftawy ma- 
ią się do siebie, w ftófunku odwrotnym 
ich wyfokości, fą równe. * 

s. Stófunek dwóch Oftrokręgów w 
liniiach wyrażony , tak się znayduie : za- 
mienia się ftófunek podftawy iednego, 
do podftawy drugiego nd ftófunek linii do 
linii; -znadyduiąc trzecią proporcyonalną 
do promienia podstawy pićrwfzego Ostro- 
kręgu, i do promienia podstawy drugie“ 
go. Zamićnia się także stósunek wyfo- 
kości pierwfzego Ostrokręgi , do wyfo- 
| kości drugiego, na stófunek trzecicy pro- 

 porcyonalney znalezioncy , do czwártéy. 
Stófunek promićnia podstawy. pierwfze- 
„go Ostroktęgu, do tćy czwórtey pro- 
 porcyonalney , równy będzie stófunkowi 

pierwfzego Ostrokręgn , do drugiego. 


6. Wyrażenić liczebne bryłowatości 


' Qstrokręgu znaydnićmy , mnożąc liczbę 
` j $ ozùa- 
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oznaczającą wielkość: powiórzchni * pode i. 
stawy iego, przez liczbę  oznaczaiącą 
. "wielkość wyfokoścj ja potem tey liczby 

| rozmnożoney biorąc część, CA 


Vryznaczónić tedy dokładne. brył: 
watości Ostrokregu , zawisło od wyzna- „| 
czenia dokładnego, ięgo podstawy, a. 
zatem od wyprostowania okręgu koła. 


Bryłowatość Ostrokręgu, rówhA się 
bryłowatości iakiegokolwiek Ostrogranu,,. 
równey z Ostrokręgiem wyfokości i pod- 
stawy. 


139, Twierdz: 6. Bryłowatość Ostro- 
kregu prostego , równa się bryłowatości 
Ostrokręgu inaego , którego powierzchnia 
podstawy byłaby równa, powierzchni 
całey „Ostrokręgu prostego , a wyłlokość, 
równa promieniowi koła wpifańego wi 
*Tróykąt równoramienny wyrażaiący prze- 
cięcie Ostrokręgu prostego, od płalzczy- 
zny przez oś iego przechodżącey. 


_ Niech będzie ASB, przecięcie Ostro- 
kręgu prostego , od płąfzczyzny przez oš 
iego przechodzącej. 


Niech będzie SC prostopadła. do AB, 
wysokością , czyli osią tego Ostrokręgu. 
Podzielmy ieden z kątów. przy podsta- 
wie AB, n.p. kąt A, na dwie równe 


części, przez liniią AD, i prowadźmy ią 
aż 


« 
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aż do punktu D, prostopadłćy SC; od te- 
'goż punktu D, niech idzie prostopadłć | 
DE do SA. Liniie równe DC, DE, będą 
(promieniami , koła wpiflanego w Tróy- 
kąt przechodzący przez. oś Ofirokręgu. 

i Powierzchnia podftawy. Oftrokręgu, 

tak się má do iego powićrzchni krzy- 
wey, iak, AC, do AS; a ,zatćm powićrz- ' 
chnia podftawy , tak się mieć będzie do 
całćy powierzchni Oftrokręgu, iak AC 
do AC+AS, albo iak AC? do AC (AC-- 
AS); więc powierzchnia cała Oftrokręgu 
równa się kołu maiącćmu za promień 
śrzednią jeoraetryczną między promié- 
niem AC podftawy Oftrokręgu, i sum- — 
mą z tego promienia i z boku Ofrokrę- 
gu. A Że liniia AD, dzieli kąt CAS na 
dwie równe części; więc:AS: AC==SDz-, , 
CD; i AS +#AC: AC= SD + CBD; CD; a °) 


na koniec (AS+AC) AC: AC3 = SC: CD. 


i 


; z 
Wiec Oftrokrąg maiący za promićń 
podstawy, śrzednią Jeometryczną między 
AC, i AC+AS, a za wyfokość liniią CD, 
miałby podstawę fwoię, do- podstawy 
Ostrokręgu podanćgo, w stófuńku od- 
wrotnym wyfokości; a zatem te dwa 
Ostrokręgi byłyby równe. ‘Że zaś pod- 
stawa pierwfzego Ostrokręgu iest równa 
całey powićrzchni Ostrokręgu /podanćgo; 
więc bryłowatość Ostrokregu prostego , 
równa się bryłowatości Ostrokregu inné- 
go maiącego podstawę równą całcy pro- 
fte- 


i 
r 
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stego Ostrokręgu powierzchni, a wyfo- 
kość równą promieniowi koła wpisané- 
go w Tróykąt , który iest przecięciem 
tego Ostrokręgu od płafzczyzny: przecho- 


_dzącey przez oś iego. 


Rozdzia. 
O Kuli E 


A 


"140. Gefin: Niechby Półkole obrścało się 


około fwoiey śrzednicy, Okrąg . 


kę JRE AE ) 
iego przebiegnie , tym fwoim obrotem 


powierzchnią krzywą, którą nazwiemy 
Powierzchnią kulifłą (fuperficies fpheerica); 
fame, zaś półkole obiegnie mieyfce tą 
powierzchnią krzywą zakończone , które | 
się nazywa Kulą (Sphæra albo Globus). * 


Pod czas tego obrotu , każdy punkt 
„okręgu półkola, w jednakowey zawfze 
byłby -od iego śrzodka odległości; a za- 
tem i każdy punkt powierzchni kulistey, 
w jednakowćy też bedzie odległości od 
tego śrzodka. 


Kula więc jest bryłą zakończoną 
przez” powićrzchnią krzywą ,  którey ` 
wfzystkie punkta iednakowo fa odległe ` 
od pewnego punktu w micy będącego , 
nazwanego śrzodkiem, 


Od. 


KN O Kali. : BADYZY 
"Odległość śrzodka od punktu któ- 
regokolwiek powierzchni kuli, nazywś 
się promieniem. Liniia każda przecho- 
dząca przez, śrzodek kuli, a.po obu- 
dwóch stronach kończąca się na ićy po- 
wierzchni, ńazywa się śrzednicą, 1 dwa 
razy ieft większą od promienia. Ta zaś 
śrzednica „ około którey. obracaiąc się 
półkole „zrobiło kulę, nazywś się Osią 
kuli. " - 


-Gdybyśmy przecięli kulę płaszczy- 
zną przechodzącą. przez ićy śrzodek , 
wfzyftkie punkta przecięcia powierzchni 
kuliftey , przez. tę płafzczyznę, byłyby 
iednakowo odległę-od śrzodka kuli, któ- 
ry na tćmże ieft przecięciu. 


*'Więc takie przecięcie ieft kołem ma- 
iącem za promień, promićń kuli, 


Przecięcić kuli od płafzczyzny , któ- 

ra przez iey śrzodek przechodzi, nazy- 
wa się wielkiem, kotem kulin - ę 
4 i dy 
Dwa takić koła -przecinąią si}, fe- 


dno z drugićm na dwie części równe, 
r „ w wig. 


Jakoż fpolne ich przecięcić przecho: 

dzi, przez śrzodek kuli, a zatćm'/i 

przez śrzodek tak iednego , iaf i dru- 

. giego koła; więc left śrzednicą obudwóch. 

A że śrzednica przecina koło. na dwie 

„równe części; więc i dwa koła wielkie 
: : À kuli 
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kuli przecinaią się na dwie części równe. 


„| Gdyby kula przecięta była płafzczy: 
zną nie przechodzącą przez iey śrzodek, 
ale proftopadłą do osi ićy obrotu, prze- | 
cięcie to kuli byłoby kołem od spólnego 
przecięcia tey płafzczyzny z płafzczyzną 
półkola, nakreslonćm , pod czas obrotu 
tegoż półkola tworzącego kulę. 


Że zaś można fobie wyftawić w my- 
šli kulę daną , iakoby utworzoną przez 
obrot któregokolwiek półkola wielkie- 
go, około iego śrzednicy, i kula z tego 
obrotu: powftała, iednakowey zawfze 
ieft wielkości; więc gdziekolwiek prze- 
tniemy kulę płafzczyzna, wszędzie prze: 
cięcić iey , będzie kołem: ponieważ mo- 
(/ŻnA wziąźć za oś kuli, tę ićy śrzednicę,. 
którą do tey płafzczyzny ieft profto: 
padłą, > 


i Przecięcić kuli od płalzczyzny nie 
przechodzącey przez iey śrzodek, nazy- 


wá, się matem“ kołem, 


Gdy przez koniec promienia kuli, prze- 
chodzi płaszczyzna proftopadła do tego 
promienia, wszyftkie infze punkta tey 
płafzczyzny będą za kulą. i 


Jakoż odległość któregokolwiek infze: 
go punktu tćy- płafzczyzny , od śrzodka 
kuli, ieft przeciw proftokątną Tróykąta 

pro: 


O Kult. 175, 


|| proftokątnego , który mad promień , za. 
jedno ramie kątaproftego, a za drugič, od-* 
lesłość tego punktu , od końca. promie-; 
mia. Wszyfikie tedy, insze punkta tey 
płafzczyzny są od srzodka odległe więk- 
szą ilością , niżeli ieft promień a zatem 
są za kulą. i ŚW 
Opłaszczyżnie , nie maiącey ani mieć 
mogącey więcóy nad ieden punkt fpólny 
z kulą mówi się, iż się kuli dotyka. Ta 
zaś płafzczyzna powinna bydź proftopa- 
dłą do promienia, poprowadzonego do- 
punktu dotknięcia. 


Przez punkt dotknięcia pociągnąwizy 
na tey płafzczyznie iakąkolwiek liniią pro- 
fią ; ta będzie proftopadłą do tego promie- 
nia, który do punktu dotknięcia byłby po- 
prowadzony; a zatem liniia ta, będzie 
ftyczną ztóćm kołem , któreby było prze- 

cięciem kuli od płafzczyżny przecho- 
dzącey -przez tę liniią, i przez ten pro- 
mień. 


Jakośmy się zatrudniali wyżey około 
Walców ,i Oftrokregów. proftych, tak te- 
ráz zatrudniać się będziemy około po- 
wierzchni i bryłowatości kuli, i ićy czę< 
ści różnych. 


141. Twitrdz: przybrane. Niech be- 
dzie łuk koła , przez którego punkt śrzedni 
poprowadziliśmy ftyczną, aż, do iey zey- 

i z sciá 
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ścia się z obudwóch ftrón, z promieniami 
przez kolce tego łuku „Przeciągnionćmi, 
Tak iednę, iak i drugą połowę tego tu- 
ku, podzielmy na dwie części równe i 
przez punkta podziału, poprowadźmy 

znowu dwie ftycznće aż do ich | A 
się z promieniami Eo I AiR 
końce tych połów. 

*. | Część promienia przeciągnionego, zas 
watta między okręgiem , 1 pićrwszą ftycz= 
ną, więcey niż dwa razy większą ieft.od 

, części zawartey między okręgićm, i ie- 
dną z drugich dwóch ftycznych. 


„ Nićch będzie ADB, łuk koła, przez - 
` którego punkt śrzedni D, RAE! 
‘ieft ftyczna fpotykaiąca w punktach E, i e 
i promićnie CB,CĄ przedłużone. Przez sizes 
dnie punkta E -i f, łuków: BD, AD, po- 
prowádźmy ftyczne: GH, Gh, 'któtć (poz 
tykaią w punktach: G, H, h, promienie 
przechodzące, przez końce łuków: 
BD, AÐ: SL pd 


ż Trzeba dowieśdź iż liniid BÉ, więccy 
niż dwa razy ieft większą od linii BH. 


Niech liniiś CF, fpotyk4 w punkcie L, 
liniig Ee; Tróykąty: CDL, CFG , mogą 
przystać do siebie ; więc linije: DĠ, albo 
BH, i FL, są równe. 


Poe 
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Poprowadźmy cieńciwę BD, którą li- 
niiń CL fpotyka sy punkcie I, i BM. ró: 
wnoodległą od CL. 


Tróykąty 'proftokątne: BDM, JDL, są 
do siebie podobne: á że BD dwa razy ieft 
więkfza.od DI; więc też BM, dwa razy 
"większą będzie od JE; a zatem 6) 7, wig- 
=- cćy niż dwa razy większa ieft od FIL albo 
(BH. Że zaś w Tróykącie EBM, kat M, ieft 
 roztwarty, a Przeto liniia BE, większa od 
linii BM; więc tem bardziey  linija BE, 
więcey niż dwa razy większa ieft od li- 
nii BH, R 
A aI 
142. Wniosek 1. Niech będzie promień 
AN proltopadty da promienia CA: 
punktów: E, H, B, fpuśćmy profi 
EO, HP, BQ do promienia CN; ftósunejz 
liniy: EB, HB, równy bedzie 
kowi liniy. OQ, P 
| dwa razy i 


. 143. Wniosek z. Gdy daley 
dziemy łuk AB 

"32, it. d. i.przez punkt 
tów , pociegniemy. ftyczne 


dzielić bę. 
; ha części równe ; 4-84 16; 

a śrzednie podzid- 
€, aż do ich 
zeyścią się z promieniami przechodzzce- 
mi przez kóńce każdego ty fzczegćlno- 
$ci podziału: gdy nadto, od puńktu , 
„w którym oftatniś ftyczná fpotyka pro- 
mien przedłużony CE, fpuścimy proftopa. 

M 


dłą . 
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dia EO, na promień CN; różnica między od- 
*ległością spodku O; tóy proftopadłey, od . 
drzedka ©, i odległością od tegoż śrzodź 
ka C, fpodku Q, proftopadłey BQ, 
z końca B, łuku AB fpuszczonćy , ta mó- 
WIĘ: roznica zmnieysza SIĘ więcej mz 
połową za każdym następuiącym podziá: 
łóm, a zątćm może się naoftatek stać | 
moieyfzą 0d iakićykolwiek ilości nazna- 
czoney. ż 


144: Twierdz: w. Niech będzie łuk 
koła, nie większy od czwartey części okre- 
gu iego,i niech tćnłuk obraca -się około 
promienia proftopadłego do: drugiego 
promienia ,,który przechodzi przez iedeń 
koniec tego łuku. Z drugiego iego koń- 
ca fpusćmy /proftopadłą na pierwfzy | 
promień toiest. na oś obrotu łuku. 


Część powierzchni, kuli utworzoną, 
itym około”ofi obrotem łuku , równa się 
Proftokątowi, maiącemu za podftawę li- 
piią równą całemu okręgowi, którego 
ten łuk ieft częścią ; a za wysokość, liniią 
równą odległości śrzodka , od fpodku pro- 
ftopadłey fpufzczonćey na oś obrotu: po- 
wierzchnia zaś ćała kuli, cztéry razy ieft 
większa , niżeli powićrzchnia wielkiego 
koła, teyżę kuli, » ; 


~ Niech: będziełuk ADB; niech promicń 
CN, będzie proftopadłym do promienia 
CA, przechodzącego przez ieden, koniec 
tego łuku. j Popro- 
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Poprowadźmy BQ, proftopadłą do CN. 


" Niech koła czwarta część ABN, obraca 
"się około promienia CN, 'iak około osi 
. swoiey, Powietzchniś Krzywś, obrotćm 
łuku AB naznaczona , równa się Profto- 
kątowi, któryby midł ża wysokość, liniią 
CQ,'a za podftawę , lfniią równą „okrę- 
'gowi, którego CA ieft promienićm,| 


Dowodz: Niech ftyczna Ee, pńzechó- ` 
dzi przez śrzedhi punkt D, łuku AB, i 
/ miech fpotyká w punktach E, i e, promie- 
nie przechodzące przez dwa końce tego 
łuku. 


4 Dzielmy dalcy łuk AB, na części ró- 
Woe: 4,78, 16, 32; itd. a 6d punktu , 
w którym oftatniź styczna fbotyka pro- 
mień CB, pizy każdym naftępuigcym 
podziele, fpufzczaymy proftopadłą na 
promień:CN. Różnica między odległo- 
ścią srzodka, od fpodku tey proftopądicy, 
a liniią CQ, zmnieyfzać się będzie wie- 
cey niż połową za każdym nafiępnym 
podziałem ; więc różnica tą, może stę 
naofłatek ftac mnieyfzą , niż iakakolwiel 

| ilość naznaczona, 


Podczas obrotu łukn AB, około linii 

CN, każda styczna kreśli powierzchnią 

krzywą Ostrokręgu „ściętego ' równaiącą 

się Prostokątowi maiącemu za podstawę, 

= Uniig równą okręgowi, którego pra- 

mieniem , iest CN, a za wysokość . odle- 
Mż głość 
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głość dwóch prostopadłych fpufzczo» 
nych na os, od końcow tey styczacyz 
a zatem fumma powierzchni. krzywych, / 
zrobionych od wfzystkich tych stycz 
nych równą się Prostokątowi , maiące= 
mu tę famę podstawę a wysokość ró- 
wna fummie wiżystkich tych wysokości: 
toiest , równą odległości śrzodka, od ipod: 
ku prostopadłey fpufzczoney na os Z pun- 
ktu tego, gdzie ostatnia styczna fpo- 
tyka promień €B. Może tedy różnica 
fummy powieyzchni krzywych Ostrokrę- 
gu zrobionych obrotćm wfzystkich stycz= 
nych , mnieyfzą bydź od Prostokąta z taką, 
jak się wyżćy powiedziało podstawą a 
z wysokością CQ, niżeli iakókolwiek ilość 
naznaczona. Summa zaś. tych wszyst- 
kich powićrzchni krzywych , większa 
iest zawsze od powierzchni utwotzoncy 
obrotćm łuku AB; więc. C podług tego, 
co się powiedziało w Części 1. 6 sposobie 
wyczerpania, I w Rozdziele o kwadrowa- 
niu koła ) powierzchnia krzywa utworzo- 
na obrotem łuku AB, równa się Prostoką- 
łowi, maiącemu za podstawę, akrąg, któ» | 
rego psomien:ćm jest CA , a za wysokość, 
odlegiość CQ, śrzodka C, od fpodku Q, 
prostopadłej fpuszczoncy na oś z końca B, 
tego łuku. (E) Mó- 


ZE a o LZ A 


(h) Nie dosyć tu „będzie rzucić okióśm na 
-to, co się powiedziało o sposobie wyczórpani 
i o kwadrowaniu koła, ale trzeba „ aby Nan- 
czyciel w fzczególności czynił z Uczniarmi té 
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Mówiąc'w fźczególnością powierzchnia 

` Polkuli ( Hiemispherium ) utworzoney o- 

i brotem czwartey ( części kota, ABN , rô- 

w na się Prostakątowi maiącemu za pod- 

stawę okrąg , którego , CA iest promie- 
niem ,aża wy sokość , promień CN. 


A zatem powierzchnia krzywa, utwo- 
rzona obrotem łuku BN,, równa się Pro- 
stokątowi maiącemu wysokość NQ, a 
podftawę równą okreęgowi wielkiego ko- 
ła kuli. i 

Powierzchnia także całey kuli, ro- 
"wna się prostokątowi maiącemu zą wy- 
sokość śrzednice kuli, aza podstawę , MACH 
krąg wielkiego iey koła, a „że powierz= 
chnid wielkiego, koła równa się Prosto- 
- kątowi maiącemu za wysokość połowę 
peann, albo czwartą część śrzednicy, 
a okrąg tego koła, za podstawę. 


j Więc powierzchnia kuli cztery razy 

iest tak wielka, iak powierzchnia wielkiego 
i iey koła, a równa kołu którego promień 

równalby się o teyże kuli. 


145. Jdzie zatem, Że Aowakrzchata ku- 
t, tak sięma do powierzchni kwadratu 


"iey śrzednicy 5 iak powierzchnia koła ia- 
1 kie- 


wszystkić przystósowabiś , którć', tu i niżey 
iefzcze czynić będzie możnś. | 


RZA 


poc rój 
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t i f 
kiegokolwiek, cztery razy wzięta, do 


' kwadratu śrzednicy tegoż koła: A że po- 


wierzchnia koła, deft do powierzchni 
kwadratu śrzednicy iego , iak okrąg ko- 
łą do iey śrzednicy cztery razy wziętey , 
iako się w Rozdziele XIII. Części I. do- 
wiodło); więc powierzchniź kuli tak się 
ma do powierzchni kwadratu iey śrze- 
dnicy; iak cztery razy okrąg koła, do 
śrzędnicy. iego cztery też razy- wziętey, 
toieft: iak okrąg koła, do swoiey śrze- 
dnicy. Więc wyznaczenie dokładne po- 
wierzchni kuli, zawisło od fkwadrowa- 
nid koła, i od wyproftowaniś okręgu 


ićg0, 


/ 146. Powierzchnia cała kuli, tak się 
má do powierzchni nakreśloney obrotem 
łuku NB, iak się m4 śrzednica kuli, do 
linii NQ, albo iak kwadrat tey śrzedni- 
cy, do Proftokąta z linii NQ, i ze śrze- 
dnicy ; albo na koniec, iak kwadrat śrze- 
dnicy, do kwadratu linii NB, «a zatem, 
iak koło, któreby miało za promień tę 
śrzednicę, do i koła, któreby miało za 
promień liniią NB. A że powierzchniź 
kuli równą się powierzchni pierwfzego 
koła; więc powierzchnia nakreślonń o- 
brotem łuku NB, równa się powierzchni 
drugiego koła. 


Niech będzie. NBFA, półkole two- 
rzące obrotem fwoim kulę; niech będzie; 


NEDA Profiokąt, którego podftawą ieft 
size- 


som M 18 


śrzednica tego półkola, a wyfokością 
promićn iego., Podczas obrotù półkola, 
ten Proftokąt utworzy -Walec profty, któ- 
„rego powierzchnia krzywa zrobiona przez 
obrot linii ED, równać się; będzie Pro- 
 ftokątowi maiącemu za wyfokość śrze- 
dnicę DE, albo AN, a za podftawę o- 
- krąg podftawy tego Walea; a Zatem ta 
powierzchnią krzywa; tówna się po- 
wierzchni kuli. i 


147. Podobnie się okaże, iż popro- 
wadziwfzy liniią QBP, profitopadłą do 
osi, powićrzchnia krzywa należąca, do 
Walca, a zrobiona przez obrot linii EP, 
równą ieft powierzchni należącey do ku- 
li, a zrobioney przez obrot łuku NB. 


148. Walec utworzony obrotem Pro- 
ftokąta ADEN, miałby wyfokość równą 
śrzednicy podftawy fwoiey; dotykałby 
się w punktach: A, i N, kuli utworzo- 

+ ney obrotem półkola AFBN; dożykałby 
się iey także w okręgu; którego pro- 
mieniem byłby promień CE kuli. 


O takim Walcu mówi się, iż ieħ na . 
kuli opifanym. Nazywś się on także 1 
Walcem Archimedefa, od nazwifka tego 
Matematyka, który pierwfzy znalázł ró- 
wność powierzchni kuli z powierzchnią 
, į krzywą tego Walca, iako też i ftófunek 
< ich bryłowatości. 


142; 
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149. Powierzchnia iedney z dwóch 
podftaw tego Walca, równa się Profto: 
katowi z okręgu tey podltawy, i Z po: 
‘Towy. ićy promienia: a zatem powierza 
chnia obudwóch razem tych podltaw 
równa się Proftokątowi z okręgu iedncy 
podltawy, i z jćy promienia. A że po- 
Wierzchuia krzywa Walca, równą ieft 
Proltokątowi z okręgu podłtawy iego , 
dze śrzednicy teyże podftawy, albo Z pro- 
mięnia dwa razy wziętego ; więc po- 
wierzchnia cała Walca , równą ieft Pro- 
ftokątowi z okręgu iego poditawy, i zpro- 
mienia trzy razy wziętego : a zatem po- 
wićrzchnia krzywa tego  Walca ' ieft $ ( 
powierzchni iego całćy, a przeto i po- 
wierzchnia kuli ieft też 3 powićrzchni cas 
łey. Walca na nicy opifanego; 


150. Uwdga. To, co się dotąd po- ' 
wiedziało , trzeba przyftósować do. nie- 
których przykładów liczebnych podos. 
bnych nafiępuigcemu, 


, Przykł; Jakáż ieft wielkość powierz- 
chhi Zićmi w milach kwadratowych Nie- 
mieckich ; rachuiąc na fiopień, mil 152 


Niech będą dwa koła wielkie Zićmi, - 

iedno proftopądłć do drugiego. Podziel- 

„my okrąg iednego z tych kół, n.p. co 

dziesięć, al o co pięć fiopoiów , i przez 

punkta podziału niech przechodzą piafz+ 
CZy» 
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czyzny równoodległć od koła drugiego. 
Trzeba znależć wielkość powierzchni za- 


wartych między dwoma naybliżfzemi od 
siebie AR ami. 


|. W fzczególńości zaś , ieżeli Ucznio- 
wie maig wiadomość początkową Jeo- 
grafii, mogą wyrachować dwie powićrz- 
chnie zawarte między kołami, z których 
iedno odlegte ieft od Rownika (aequator), 


Na 239% 5, a drogie od Bieg oru (polus) 
także 1a'z23? =: 

Niech tesa CE promieniem iedne- 
go koła wielkiego: niech NBF, wyrażą 
czwartą.część drugiego koła do niego pro- 
ftopadłćgo : niech BQ, bq, będą przecię- 
ciami tego koła proftopadłćgo i dwóch 
płalzczyza równoodległych od koła 
pierwfzego. 


Powierzchniń krzywa półkuli, tak 
się má do powierzchni części zawartey 
między płalzczyznami CF i BQ, iak się 
ma óromień kuli, do linii CQ, którź ieft 
wftawą łuku BF. Podobnie i powierz- 
chnia krzywa półkuli, t tak się má do 
powierzchni części zawarty między pta- 
fzczyznami : CE, i bq; iak wftawa całá, 
czyli promień do wftawy łuku bF, toieft 
do linii Cq. Można więc wyrschować 
te części powierzchni półkuli, a zatem 

"ich różnicę , toieft: część powierzchni 
 zawartey fmiędzy płafzczyznami: BQ, i bg. 


` EST: 
* 


, 
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(ag. Twierdz: 2. Bryłowatość kuli 
równa się 3 bryłowatości Walca na tey 
kuli opilanego. 


Táb. PI. Niech bedzie ACBMA czwártá część 

Fig. 3. koła, tworząca Półkulę obrotćm fwoim 
około promienia CB. Niech będzie 
CABD kwadrat opifany na tćy czwar- 
tey części koła. Ten kwadrat obracaiąc 
się około CB, utworzony Walec opilany 
„na półkuli, który będzie połową Walca | 
opifanego na całey kuli. Trzeba do- | | 
wieśdź , iż Półkula utworzona obrotem 
czwartey części koła AMBC równa się 3 
Walca utworzonego obrotem kwadratu 
ACBD. 


Poprowadźmy przekątną CD; Tróy- 
kąt BCD utworzony Oftrokrąg, którego 
podftawa wykreślona bedzie promieniem 
BD, a za wyfokość tego Oftrokręgu be- 
dzie BC; toielt będzie ten Oftrokrąg ró- 
wney z Walcem podftawy, i wyfokości. 


Od dwóch którychkolwiek punktów 
n.p. P, i p Osi CB wyciągniymy profto- 
padłe do niey liniie : PQ, pg; te prze- 
tną okrag w M, i m, a linią CD w L, 
i l; nakreślmy nadto , liniie : MN, mm, . 
LO, lo, równoodległć od osi. Kwadrat 
promienia CM, równa się (ammie kwa- 
dratów z PM, i CP: a że liniia PQ ró- 
wná ieft promieniowi, (tak iako BD, 

CA 


OrKulio. | "187 
CA i CB fą równe) i CP równa PLS 


więc kwadrat z PQ, równą się fummie 
kwadratów | Z PM, iiz PE. 


Że zaś Walce utworzone obrotem 

' Proftokatów Pq, PN, PO, maiących . dk 
kie wyfokości, fą do siebie, iak ich pod- 
fawy, albo iak kwadraty promieniów 
tychże podftaw; więc pierwfzy z tych 
Walców będzie równy fummie dwóch ia- 
fzych. Podobnym fpofobem okazać mo- 
Żna, że Walec Pq równa się fumimie ” 
Walców utworzonych obrotem Proltok a 
tów Pm, i PI. 


. "fakowe dowodzenie má mieyfce cho- 
ciaż nie od punktów P, i p, ale od któ- 
rychkolwiek iafzych będą wywiedzionć 
proftopadie do òsi CB; a zatem podzie- 
liwfzy oś , na iakąkolwiek. liczbę części 
równych, a od każdego punktu podzia- 
' łu wyciągnąwizy proftopadłć przecinaią- 
ce tak okrąg, iako i liniią CD; fnmma 
wizyftkich Walców: fkładaiących Walec 
ADB, równać się będzie fummie wfzyft- 
kich Walców wpifanych w Półkulę, wraz 
z fummą wfzyítkich Walców opifanych 
na Oftrokręgu , albo fummie wizyitkich ' 
Walców opifanych na Półkuli , wraz 
z fumma wfzyftkich Walców w Oftro- 
krag wpifanych. A że fumma wfzyft- 
kich Walców wpifa inych lub opifanych 
na Półkuli, może się mnieyfzą ilością rò- 
źnic od tćyże Półkuli , niż iakakolwiek: 
ilość 
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ilość naznaczona ; ($. 94. i naft: $. 106,) 
a wtedy i fumma wfzyftkich Walców . 
wpifanych , lub opiłanych , Oftrokręgowi, 
różnić się też od tego Oftrokręgu będzie 
mnieyfzą ilością, niż ieft ta ilość daná. 


Więc (podług tego, co się powie- 
działo w Części I. o fpofabie wyczerpa- 
nia,) Walec utworzony obrotem kwa- 
deatu CABD, równą się fummie z Pół- 
kuli utworzoney obrotem czwartey czę- 
ści koła, i z Oftrokregu utworzonego 
obrotem Tróykąta BCD. 


A Że Oftrokrag utworzony obrotem 
Tróykąta BC, ieft 3 Walca; więc Półkula 
utworzoną obrotem czwartey części ko- 
ła AMBC, ieft 3 Walca. 


A zatem kula, któraby utworzyła fię 
obrotem Półkola , byłaby też $ Walca o- 
pifanćgo na tćy kuli, a utworzonego 
obrotem Proftokąta |opifanćego na Półko- 


lu tworzącem kulę. 


152. Wniofek 1. Stófunek bryłowa- 
tości kuli do bryłowatości Walca opifa- 
négo, tén fám ieft, co i ftófunek po- 
wierzchni kuli, do powierzchni całęy 
Walca opifanego; (149). l 


153. Pniofek 2. Bryłowatość kuli, ró- 
wná się bryłowatości Oftrokręgu, któ- 
ryby 
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ryby miał za pódftawę , koło równe po- 
wierzchni kuli, a za wyfokość promień 
teyże: kuli. jakoż ten Oftrokrag maiąc, 
podftawę cztery razy więkfzą od podfta- 

wy Walca na kuli opifanćgo , byłby czte- 
ry razy więkfzy od Oftrokręgu infzego 
równey z nim wyfokości , a maiącćgo 
podftawę równą z Walcem,. A Że ten 
drugi Oftrokrąg , gdyby miał połowę tyl- 
ko wyfokości Walca, byłby połową O- 
 fwokrgu mającego równą z Walcem 

wysokość i podstawę: a zatćm byłby po- 
łową tego Ostrokręgu , który iest; Wal- , 
ca ; Więc Ostrokrąg maiący równą z Wal- 
cem podstawe , a wysokość równą pros 
mićniowi kuli, iest $ tego Walca; a za- 
tem Ostrokrąg maiący za wysokość- pro- 
mićń kuli, a podstawę cztery razy wię- - 
kszą od podstawy Walca, byłby 5 albo 
2 Włalca. Że zaś i kula iest $ tegoż Wal- 
ca ; więc kula „równa się tému Ostro- 
kręgowi. 


Możná to samo ieszcze i w ten fposób 
" „okazać. AA 


Niech będzie iakikolwiek Wielościdm 

C Polyedrum ) którego wszystkie ściany 

dotyleaią się kuli; uważaiąc każdą z tych 

ścian iak podstawę Ostrogranu- maiącego 

swóy wierzchołek we śrzodkuWielościamu; 

bryłowatość tego Wielościąnu , równać 
À : się 


I 
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się hedzie bryłowatości iednego takiego 
(Ostrogranu , któryby midł za wysokość 
promień kuli, a za podstawę fummę podi 
staw , Qstrogranów, na które podzielon 

był ten Wielościdn ; tolest powierzchnią 
calą tego Wielościanu. 


To podanić zawsze iest prawdziwe, 
1akażkolwiek będzie liczba. ściśn tego 
Wielościanu ; wiec (podług tego, co fig 
mówiło o fposobie wyczćrpania , można- 
by łatwo dowieśdź, że też i do kuli 
w fzczególności pzystóśowanć to poda- 
nie , iest prawdziwem » A zatem że kulą, 
równą się Ostrokregowi , któryby midł 
za wysokość „iey promień, a za podstawę, 
eałą jey powierzchnią. 


154. Wniofek3. Wycinek-kuli utwo- 
trzony obrotem wycinka kołowego BCM, 
równy iest Ostrokręgowi maiącćmu za 
wysókość, promień tey kuli, a za. 
podstawę , koło, równe powierzchni ku- 
listey , utworzonty obrotem łuku BM; to- 
iest koło, którego promieniem byłaby 
cicńciwa BM; a zatem bryłowatość tego 
wycinka , takfię má do bryłowatości ku- 
li, iak powićrzchniź tego wycinka kuli, 
czyli część powierzchni kulistey do: po-. 
wierzchni całey kuli ; albo jak wysokość 
BP, Ido śrzednicy kuli, 


Ass: Wniosćk 4: Taż bryłowatość * 
wycinka kuli, utworzonego obrotem 
WYCIR- 


się 
ZE 
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wycinka koła BCM, iest > Walca utwo- 
'rzonegó obrotem. Prostekąta BPQD. Ja- 
koż powierzchnia tego wycinka kuli tak 
się má do powierzchni kuli,i+k BP, do śrze- 
< dnicy kali albo iak Walec utworzony obro- 
tem Prostokąta. BPQD do Walca opisane- 
go na kuli. A że kula iest 3 Walca na 
niey opisanego ; więc i wycinek kuli, u-' 
tworzony obrotem wycinka koła BCM, 


‘igst też 3 Walca utworzonego obrotem 


Prostokąta BPQD. 


156. Wniosek g. Podobnie, i część 
kuli utworzona obrotem wycinka ACM 
jest > Walca utworzonego obrotem Pro- 

'stokąta CAQP. A że część kuli ( którą to , 
> częśc nazwać można :klocem kulistym 
( Trhncus, fpheericus ) utworzona obrotem 
* części kołowey ACPM , iest fummą z wy- 
cinka kulistego utworzonego obrotem 
wycinka kołowego ACM, i z Ostrokręgu 
utworzonego- obrotem .Tróykąta CPM; 
więc bryłowatość tego kloca kulistego , 
równi się fummie z $ Walca tćyże z nim 
wysokości , któryby miał za podstawę , 
Koło wielkie kuli , i zj Walca iedrakicy 
także wysokości, a którego podstawa 
byłaby równa drugiemu kołu klóc ten kon- 
'czącemu ; a zatem  bryłowatoścć tego 
kloca tak się ma do bryłowatości Wakca 
utworzonego obrotem. Prostokąta CAQP, 


iak 3 CA? + 3; MP* do CA?. 


157, 
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157. Wniostk.6. Aby znaleźć odcinek 
kuli utworzoney obrotem odcinka koło- 
wego BMP; uważdymy sobie ten odci- 
nek kulisty., iak różnicę miedzy Półkulą 


utworzoną obrotem czwartey - części , 


kołowey ABC „a klócćm kulistym utwo« 
rzóonym przez obrot odcinka » CAMP: 
albo też iak rożnicę: wycinka kulistego 
utworzonego obrotem wycinka BDM; 
od Ostrokregu, utworzonego obrotem 
Tróykąta CPM: albo na koniec, iak ró. 
żnicę Walca ttworzonego obrotem Pro- 
stokąta BPQD, od Ostrokręgu ściętego , 
utworzonego _ obrotem Czworokątą 
EDLP. 


ROZDZIAŁ X 
O brylach - podobnych. 


%8.] yje Bryły samemi tylko pła- 
fzczystemi powierzchniami zą- 
kończone, i których wfzystkie kąty bry- 
łowć odpowiadaiącć fobie mogą przystać 
do siebie, a ściany ich także odpowiada- 
iącć są' podobńe ;; te, mówię dwie 
Bryły nie różnią się chyba famą tylko 
wielkością, iiedna wzarem iest drugicy, 
Tak np. dwa Szęściany, z ktć rych ieden 
má bok długi na pół stopy, a drugi na cal 
iedćn , różnią się samą tylko wielkością. 
Takie Bryły nazywaią się podobnemi, 


Przy: 


]- PRS SPEZ OT RY PERU LRC E a LO 


e. H N 


HK E 


O Brytach podobnych.  t93 : 
Przykliady. Dwa Równoległościany. 
prostokątne są podobné , gdy ich podsta- 
| wy i ściany są podobné iedne względem 
IP" drugich. í 


Dwa Graniastofłupy prosté, są podobne, 
gdy.podobne'są ich podstawy , i gdy wy- 
sokość ich proporcyonalna iednemu z bo- 
ków, tychże podstaw. 


| Dwa Ostrograny , maiące kąt bryło- 
waty fpólny w wierzchołku podobne będą, . 
„gdy podstawy ich są równoodległć. ` 


179. Uwaga. | Gdy dwie Figury pro- 
stokreślnć, są podobné; wziąawizy punkt 
iakikolwiek w jednćy ztych figur, i po- 
prowadziwfzy od tego punktu liniie do 
wfzystkich wierzchołków tey figury; mo- 
Żna będzie znaleźć i w drugićy figurze 
| punkt podobnie pierwszemu położony ; 
od którego ciągnąc liniie do każdego tćy 
| figury wicrzchołka, podzielimy ią na 
|-Tróykąty podobne względćm Tróyką- 
| tów , na które podzielona była pierwszą 
figura. Podobnie też: SA 


150. Twierdz: 1. Wziąwszy w Bryle 
zakończoney powierzchniami płafzczystć» 
mi, punkt iakikolwiek za wierzchołek 
tylu Ostrogranów., ile ta Bryła má ścian, 
biorąc też ściany za podstawy; można 
‘znależć i w drugićcy Bryle podobney, 
punkt. podobnie pierwfzemu położony, 

któ- 


Y 
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który wziąwizy także za wierzchołek , 


tyluż coi w pićrwfzey Bryle Ostrogra- i 


-nów wfzyftkić te Ostrograny będą po- 
dobne względem Oftrogranów pierwszey 
Bryły. 


Przykład, Weżmy śrzodek Sześcia- 
nu za wićrzchołek fześciu Ostrogranów, 
maiących za podstawy, Ściany tego Sze- 
ścianu; gdy w jnszym iakimkolwiek Sze- 
ścianie, weźmiemy także śrzodek za 
wierzchołek fześciu - Ostrogranów maią- 
cych za podstawy , ściany tego drugiego 
Sześcianu ; te drugić Ostrograny , będą 
podobne względćm pierwszych. 


Toż mówić i o infzych Bryłach fore- 
mnych. 


Na tem podaniu zasadza się cała Nauka 
o Bryłach podobnych; należy więc nad 
wyłufzczeniem icy nieco zabawić się. 


Wybrawfzy iakikolwiek punkt w Bry- 
leza wierzchołek Ostrogranów inaiących 
ściany tey Bryły, za podstawy ,i naté O- 
ftrograny , Bryłę podzieliwszy , fpuśćmy 
od tego punktu prostopadłą do iedney 

-zścidn tey Bryły; a na ścianie odpowiadaią- 
cey w drugićy Bryle, weźmy punkt podo- 
bnie na tey ścianie położony, iak i fpodekt 
proftopadłćy fpuszczonćy na ścianę pićt- 


wfzey Bryły; od tego punktu, na ścianie - 


drugićy Bryły położonego; wyprowadźmy 
pro- 


za i S A a r NR 
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prostopadłą do tey ściany, tak wysoką aby: 
stósunek iey do pierwizey pfoftopadłey 
równał się stósunkowi dwóch krawedzi ods 
powiadaiących sobie w obudwóch Bryłach. 
Wierzch tey drugićy prostopadłey weźmy. 
"za wierzchołek wfzystkich Ostrogranów , 
| na którć, tę drugą Bryłę dzielić mamy. 
| Ostrograny tey drugicy bryły, będą po- 
dobne względem Ostrogranów, na kt6- 
re podzielona pićrwfza Bryłą. 


Dowodz: Odległości dwóch. punktów 
ffużących zą wierzchołki Ostrogranów , 
od wierzchołków ' odpowiadaiących .. so- 
bie w ścianach , do których prostopadłe są 
ciągnione , tć mówię odległości, są prze- 
ciw prostokątnemi Tróykątów prostoką- 
tnych podobnych , maiących za boki tć 
| prostopadłe, i odległości ich fpodków od 
wierzchołków kątów ścian tychże. Więc 
| wfzyfikie ściany tych sdwóch Ostrogra= 
nów, odpowiadaiące sobie boki, maią pro- 
porcyonalne, toiest maią ié w stósunku 
| dwóch krawędzi odpowiadaiących sobie 
w dwóch Bryłach: a zatem wfzystkić tę 
ściany, są podobne ,i wfzystkić ich kąty 
są równe iedne względem drugich , a 
przeto i kąty bryłowe którć fię z nich 
| fkładaiją, mogą przystać do siebie; są więc 
f te dwa Ostrograńy podobné- Pochyłości 
| też ścidn Ostrogranów do płafzczyzn pod- 

ftiw są równe iednć względem drugich: ą 
| że także równe są pochyłości, tych podstaw 
Nz do 
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do płafzczyzn ścian tych odpowiada 
iących sobie w Bryłach, które ściany 
fpólną krawędź maią z podstawami tych 
Ostrogranów ; więc i ściany odpowiadaią- 
ce fobie w tych dwóch Oftrogranach , bę» 


dą podobnie nachylone do ścian tych od- | 


powiadaiących fobie w dwóch bryłach, a 
które maia fpólną krawędź z pierwfzemi 
dwiema ścianami: toiest, z podftawami 
dwóch tych Qstrogranów. 


. Na ścianach dwóch, odpowiadaiących 
fobie w tych dwóch pićrwfzych Ostró- 
granach , fpuśćmy od ich wierzchołków 
aroftopadłć do podstaw tychże dwóch 
ścian: a od fpodków tych prostopadłych 


poprowadźmy: na ścianach. odpowiadaią- 4 


cych fobie w dwóch Bryłach, infzć dwie | 


prostopadłe do tychże dwóch podstaw , 


ścian Ostrogranów. Oprócz tego, na | 


płafzczyznach przechodzących przez dwie 
w obudwóch bryłach ciągnionć prosto- 
padłe , fpusćmy do drugich dwóch prosto- 


padłych znayduiących się na płafzczyznach 1 


ścian odpowiadaiących sobie , w Bryłach, | 


od tychże co i pierwfzé wierzchołków , 
trzecie dwie prostopadłe ( Obacz Rozdź: I. 
$.9.na karcie 20, i następ: Tabl:l. Fig. 3. ) 
te ostatnić prostopadłe, będą prostopa- 


dłemi do płafzczyzn dwóch tych ścian | 
odpowiadaiących fobie, na których. cią- 1 


gnionć były dwie drugić proftopadłe ; 

Tróykąty 'zawatte trzema  témi pro- 

ftopadiemi, tak w jedncy „iak i w dru- 
gicy 


| 
| 
Í 
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giey bryle, będą równokątuć) a za- 
tem i podobne. A że pierwize dwie 
proftopadłe ciągnione na płafzczyznach 
ścian, dwóch pierwfzych Oftrogranów , 


| maią się do siebie, iak krawędzie od- 


powiadaiącć fobie w dwóch. bryłąch ; 
więc też i odległości wierzchołków, 
tych dwóch Oftrogranów vd drugich 
dwóch ścian także fobie odpowiadaią- 
cych, w tych bryłach , będą w tymże 
famym ftófunku: i odległości fpodków 
ich, od dwóch krawędzi należących do' 
tych ścian; a odpowiadaiących fobie 5 
w tymże tćż ftófunku bedą. 


Spodki profiopadłych fpufzczonych 
na dwóch ścianach, odpowiadaiących fo- 
bie w pierwszych 'dwóch Ofżrogranach ,' 
były podobnie położone na dwóch bryt 
krawędziach odpowiadaiących fobie: a 
zatem odległości tych fpodków od kóń- 
ców odpowiadających fobie, tych kra- 
wędzi, fą do siebie w tymże famym 
ftófunku ; a zatem odległości fpodków 
liniy próftopadtych fpufzczonych do płafz- 
czyzn drugich dwóch ścian brył, od koń- 

ców tychże dwóch krawędzi , będą w tym 
| samym ftófunku. Więc na tych dwóch 
ścianach , fpodki proftopadłych podobnie 
| fą położone, Że zaś i wielkości tych 
| proftopadłych fą proporcyonalne krawę- 
dzióm tych dwóch brył; więc wierzchoł- 
ki pićrwfżych dwóch Oftrogranów , fą 


też 
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też podobnie położone względćm dwóch 
ścian drugich , odpowiadających. fobie 
w Bryłach: a zatem i drugić dwa Oftro: 
grany będą do siebie podobne. 


Toż mówić io infzych Oftrogranach 
odpowiadaiących fobie,- z których się té 
dwie bryły fkładaią. (i) 


rór. Twierdz: ż. Powierzchnie brył 
podobnych, zakończonych famemi tylko 
płafzczyftemi powierzchniami, maią się 
do siebie , iak kwadraty boków ich od+ 
powiadaiących sobie, czyli fą {w ftófune 
ku dwumnożnym tychże boków. 


Dowodz: Wfzyftikie ściany dwóch 
brył podobnych, po dwie brane fa fo- 
bie podobne. J tak brane, w jednako: 
wym do siebie fą ftófunku, toieft w ftó- 
funku dwumnożnym, dwóch krawedzi 
odpowiadaiących fobie; więc h fumma 
wizyłtkich ścian kończących iednę bry: 

łę; 


G) To Twiérdzénié, iest bardzićy dłu- 
gić niż trudnć, i łatwo poiąć ić możnś, ma- 
jąc Figirę przed óczynia z drewna, lub z pa- 
pióru zrobioną. Jużby tóż nawet po tak 
wielu jeometrycznych ćwiczćniach powinni 
wprawieni bydź Uczniowie, aby w myśli sa: 
méy umieli sobię wystawić Figure pomag 
jaca do zrozumienia Twićrdzónia podanćg 
á zdatnieysza do obiaśnieniń jego, niżby byz 
ła. Figura odrysowana w perspektywie; i 
przed oczy im stawionó: 


EN WAZA 


EA W A 


= 
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tę, będzie do fummy wfzyftkich. ścian 


7 kończących A bryłę, w tymże | fą: 
mym ftólunku. , i 


162. Twierd: 3. SA AGA dwóch 
brył podobnych, lą do siebie w ftófunku 
fzesciennym dwóch ich krawędzi ódpo- 
wiadaiących fobie , czyli, fą w ftófunku: 
tróymnożnym tychże dwóch krawędzi, 


. Widzieliśmy iyż, że fófunek ie- 
o. fześcianu do <drugićgo , ten sam 
ieft , co i ftófunek boku piećrwfzego fze- 
ściana, do czwartey linii ciągto propor- 
cyonalncy ; która się znadyduie , fzuka- 
iąc naprzód trzeciey ciągio proporcyo-- 
nalncy do boku fześcianu pierwfzćgo , i` 
do boku fześcianu drugiego, a potem 
do tychże dwóch boków, i do trzecićy 
proporcyonalney znalezionćy ,- fzukaiąc 
czwartey. 


Gdyby tedy bok drugićgo fześcianu 
był dwa razy n.p. więkfzy od boku fze- 
ścianu pierwfzego; ta czwártá ciągło 
proporcyonalna , byłaby ośm razy wię- 
.kfza od- boku fześcianu pierwfzego , a 
zatem i fześcian drugi byłby ośm razy 
więkfzy od fześcianu pićrwfzćgo. 


À 2. Niech będą dwa Równoległościa- 
| ny proftokątne podobné. 


Gdy 
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Gdy krawędź iedna, iednego z tych 
Równoległoscianów , ieft n.p. dwa razy 
więkfza, od krawędzi iedney drugiego 
Równoległościanu; wfzyftkie też infze 
krawędzie pierwfzego Rownoległościa- 
mu, będą dwa razy więkize od krawę- 
dzi drugiego. Powićrzchnia więc pod- 
ftawy pierwizego Równoległościanu, bę- 
dzie cztery razy więkfzaą, niż powierz- 
chnią podfiawy drugiego. A Że też i 
wyfokość pićrwfzego, dwa razy ieft wię- 
klzą od wyfokości drugićgo; więc bry- 
łowatość pierwfzego, ieft ośm razy wię- 
kfzá od bryłowatości drugiego. To ro- 
zumowanie przyftólować można do 
wfzyftkich: infzych liczebnych : przykła- 
dów podobnych przytoczonemu. 


W ogólności zaś mówiąc: niech be- 
dą trzy krawędzie: A,B,C, iednego Ró- 
wnoległościanu proftokątnego ; "a zaś: 
d,b,c, krawędzie drugiego Równoległo- 
ścianu, pierwfzemu podobnego ; będą te 
trzy ftófunki równe; A: a = B: D= C: c. 
Liniióm A, i a, znaydźmy dwie liniie L; 
i M, ciągło proporcyonalne ; tak, aby 
było A:a=a:L=T:M. 


, Będzie pićrwfzy Równoległościdn do 
drugiego , iak. A do M. 


Jakoż uważaiąc liniie A i a,B,i b, 
iak boki podftaw , tych dwóch Równo- 
ległościanów , zamieńmy Proftokąt z li- 


BALI 

gie SRA 

Ó Bryłach podobnych.  26r 
nii a, ib, na infzy , któryby miał za bok 
ieden, linia B; a za bok drugi, tę lif 
miią, która: wypadnie z proporcyi B: b 
= a; x. Że żaś fiofunek linii B do b, 
wzięty ieft za równy ftófunkowi linii A 
do a; więc też będzie A: a=a: x; a za- 
tem ta czwártá proporcyonalna, którey 
fzukamy , będzie w fąmcy rzeczy trzecią 
proporcyonalhą dò A, i a. 'Nazwiymy 
tę trzecią proporcyońalną; L. Będzie pod- 
ftawa drugiego Równoległościanu, ró- 
''wna 'Proftokątowi ż B przez L; i ten' 
drugi Równoległościan , będzie równy 
Równoległościanowi, któryby miał trzy 
liniie B, c, L, ża krawędzie: a zatem 
ftófunek iego do pierwfzego _Równole-? 
głościanu, będzie tén sám , co i ftófunek 
Proftokąta z liniy c, i L, do Proftokąta 
z liniy/A, 1 ©. © , 


'Zamieńmy Proftokąt z liniy ;ciL, 

na infzy, któryby miał za bok ieden li- 
_ niia C, a za bok drugi liniią, którą wy- 
padnie z proporcyi Cc = L: x. Że zaś 
ftófunek linii . € do c, wzięty ieft za ró- 
wny ftófunkowi A do a, a ftófunek A 
do a, zrobiliśmy równy , ftófunkowi 
a, do I; więc też będzie a: L == 
L :x; a zatem ta czwartą proporcy-, 
onalną, którey fzukamy, będzie w famey 
rzeczy trzecią proporcyonalną do a i L. 
Nazwiymy tę trzecią proporcyonalną: M; 
' Proftokaty: © x, Mic x L, będą równć. 
Bże się dowiodło, iż pićrwfzy Równo- 

: . Je- 


202 JEOMETRYI C. 11. ROZDZIAŁ X. 


ległościan iefi do drugiego w ftófunku 
Profitokąta Ax C -do Proftokąta c x L; 
więc też ten picrwizy Równoległościan 
będzie do drugiego w ftófunku  Proftoką- 
ta A x G do Proftokąta C x M, toieft 
w ftófunku A do M. 


j Że zaś ieft A: a= a: L =L: M; więc 
ftófunek pierwfzéego Równoległościanu do 
drugiego , równa się ftófunkowi linii pier- 
wizey do czwórtey, ciągło proporcyo- 
nalney; która to pićrwfza linii służącą 
za pierwfzy wyraz proporcyi, powinná 
bydź krawędziećm iednćgo z tych .Ró- 
wnoległościanów , drugim zaś teyże pro- 
porcyi wyrazćm , ma bydź krawędź dru- 
giego Równoległościanu, pićrwfzemu od- 
powiadaiący; tak iak ieft n.p. krawędź 
AS ANG. 


Ale że też i dwa fześciany maiącć 
krawędzie A, i a, w tymże famym by- 
tyby ftófunku; więc dwa Równoległo- 
ściany podobne , maią się do siebie w ftó- 
funku fześcićnnym ich krawędzi. 


163. Twierdz: przybrane. Wyfoko- 
ści Graniaftosłtupów podobnych, lub Oż 
ftrogranów podobnych, tak się maią do 
siebie, iak ich krawędzie odpowiadaiącć 
fobie. 


-Dowodz: Dwóch ścian, odpowia: 


'/daiących » fobie w dwóch - Graniaftos 
A słu- 


| 
| 


i 
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` słupach podobnych, pochyłości do pod- 
ftaw fą równe; tychże ścidn: wyfokości , 
‘tak się maią do siebie, iak boki, służą: 
cé im za podftawy. Wyfokości tych Gra-. 
niaftostupów , równe fa- proftopadłym 
fpufzczonym na ich podfiawy od pun- 
któw którychkolwiek na podftawach 
' przeciwnych; n. p. od punktów na bo- 
kach odpowiadaiących - fobie w tychże 
podftawach; a zatem té wyfokości Gra- 
niaftostugów , będą służyć za: iedno ra- 
mie kąta proftego, w dwóch Tróykątach 
podobnych, które za przeciwprofłokątne, 
maig wyfokości dwóch ścian odpowia- 
daiących fobie. Będą zatem te wyfoko* 
ści dwóch Graniaftostupów , tak się mieć 
do siebie, iak wyfokości dwóch ich ścian 
odpowiadaiących fobie, toieft : iak, kra- 
wędzie dwóch, tychże Graniaftoftupów , 
odpowiadaiącć fobie. To famo rozumo= 
wanie przyltófować można i do Ofiro- 
grańów. q ; 


3. Niech będą dwa iakiekolwiek Gra- 
niaftofitupy podobne, i té także fą do 
siebie w ftófunku fześciennym , ich kra- 
wędzi odpowiadaiących 1obie. 


Rozumowanić Arytmetyczne , którć- 
by mogłc służyć za wftęp do ogólnego 
"dowodzenia, to famo ieft, co i poprze- 
dzaiącć, 


Wyfta- 
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Wyftawniąc fobie podftawy tych 
dwóch Graniaftosłupów , zamićnionć na 
dwa kwadraty równe im eo do bowićrz- 
chni; ponieważ powierzchnie tych dwóch 
podftaw, maią się' do siebie, iak kwadraty 
boków ich, odpowiadaiących fobie; więc 
też i powierzchnie kwadratów równych 
tym podftawóm , mieć się do siebie bę- 
dą, iak kwadraty boków  odpowiadaią- 
cych sobie, w tychże podftawach: a za- 
tem i ftósunek boków, tych dwóch kwa? 
dratów , równy będzie ftósunkowi bo- 
ków odpowiadaiących fobie w podfta- 
wach , dwóch Graniastoffupów. A że 
ten oftatni ftósunek, równa się ftósunko- 
wi wysokości dwóch Graniaftofiupów ; 
więc Równoległościany maiące za pod- 
ftawy, kwadraty , równe podfiawóm Gra- 
niaftofiupów ,i wysokości równe wyso- 
kościóm Graniaftoflupów , byłyby do 
siebie podobné; a zatem te dwa Równo- 
ległościany, takby fie do fiebie miały , 
iak Sześciany ich krawędzi, albo iak 
Sześciany krawędzi odpowiadaiących so- 
bie w Graniaftoftupach. Że ztś te Ró- 
wnoległościany , byłyby równe wzglę- 
dém Graniaftofłupów ; więc też i dwa 
Graniaftofiupy podobne , maią fię do sie- 
bie , iak Sześciany krawędzi ich , odpo- 
wiadaiących fobie. 


4. Niech będą dwa iakićkolwiek O- 
firograny podobné, ftófunek ich równś 
się ftósunkowi Sześcianów krawędziich, 
edpowiadaiących sobie. Dwa 
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/ "Dwa Gfianiaftofiupy. n. p- pronte , 
których podftawy i wysokości byłyby 
równe względćm poditawy i wysoko- 
ści, tych Oftrogranów ,tće mówię, Gra- 
niaftofiupy miałyby. „wysokości propor- 
cyonalnć bokóm podftaw fwoich; były- 
by więc podobne: a zatem takby się do 
fiebie miały , iak Sześciany ich krawędzi. . 
A że byłyby trzy razy większe względem 
tych dwóch Oftrogranów ; więc i tć O+ 
 firograny są do siebie w ftósunku Sze- 
ściennym ich krawędzi.. 


ju > Wfzyfikie. Bryły podobne , zakoń- 
czonć powićrzchniami płafkićmi, maią 
fię do fiebie jak Sześciany, ich krawę- 
dzi odpowiadaiące fobie. 


+ 
) 


Dwie Bryły podobné, można rozło- 
Żyć na takić Oftrograny , z których kaž- 
dy w fzczególności „należący do iednćy 
Bryły , podobny będzie drugićmu należą- 
cemu do drugićy Bryły. Te Oftrograny ie- 
ne względćm drugich poiedynczo bra- 
né, mieć się do fiebie będą w ftósunku. 
fześciennym ich krawędzi, odpowiadaią- 
cych fobie; więc i fumma wfzyftkich O- 
ftrogranów , z: których się fkłada iedna 
Bryła, będzie do fummy wfzyftkich ©- 
ftrogranów , z których się fkładź dru- 
gá Bryła, w tymże famym ftósunku , to- 
ieft w ftósunku fześciennym , ich krawę- 
, dzi, odpowiadających fobie. 


164. 
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tó4. Defin: Walce proftć podobne do 
siebie są te, których stósunek wysokości, ró» 
wna się ftósunkowi promieni, ich podftaw; 
przecięcia zatem tych Walców przez osi 
przechodzące , są podobne, a stąd podo- 
bne są i Prostokaty tworzące obrotem 
swoim te Walce, z 


Co zaś do Walców : pochyłych, a do 
siebie podobnych: oprócz tego , że wyso- 
kości ich mieć się powinny do siebie, iak 
promienie ich podltaw , ` przecięcia też 
ich od płafzczyzny przechodzącey przez 
ich osi prostopadłe do podstawy, powin- 
ny bydź do siebie podobne; a zatem ie- 
dnakowó nachylonć do płafzczyzn pod- 
ftawy , toiest ich osi powinny się mieć do 
siebić , iak promienie ich podftaw: 


165. Twieydz: 4. Powierzchnie całe 
Walców proftych podobnych , maig się do 
fiebie , iak kwadraty ich Wymiarów (Di- 
mensio ) odpowiadalących sobie; toiest: 
iak kwadraty promieni ich podstaw, albo 
iak ich wysokości. “ IRENA, 


Powierzchnia całą każdego z tych Walców 
równa się Proftokątowi >z okręgu podfta- 
wy iego, i z fummy wysokości iego, ipro= 
mienia podftawy ; więc powierzchnie te, 
tak się mieć do siebie będą, iak Profto: 
kąty z promieni ich podftaw , i z summy 
tychże promieni i wysokości Walców, A że 
Promienie podstaw, są do siebie (dla podo- 

biefń- 
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mieńftwa Walców ) iak ich wysokości 5 
więc i fumma z tych promićni ieft do 

| fummy z tych wysokośći ; w tym ftósun- 
ku , w którym są te promienie. Profto-- 
katy więc, w których ftósunku maią się 
do fiebie powierzchnie té Walców, sąpo- 
dobne, a przeto tak się będą do siebie 
miały , iak kwadraty ich boków , odpo- 
wiadaiących sobie, . np. iak kwadraty 

- promieni ich podftaw. Będą więc do fe- 
bie i powierzchnie całe Walców w tymże 
famym stósunku; toiest, iak kwadraty 
promieni, ich podftaw. | 


Toż mówić i osamych powićrzchniach 
krzywych w Walcach ; wyłączaiąc z nich 
podstawy. j 


|| x66., Twierdz. y. Bryłowatości Wal-. 
ców podobnych , tak się maią do siebie, 
dak Sześciany ich wymiarów odpowia- 
daiących sobie; albo są do siebie w stó* 
funku tróymnożnym tychże wymiarów, 
np. w stósunku tróymnożńnym promieni, 
ich podstaw. ; : 


Dowodz: Opiszmy na podftawach, 
tych Walców , iakiekolwiek <Wielokaty 
foremne ; podobne: niech te Wielokąty 
będą podftawami Graniaftofłupów , tey- 
Że z Włalcami wysokości. Té Graniafto- 
flupy będą: podobné, a zatem będą się 
amiały do ida w stósunku  tróymno- 
Żnym, n. p. promieni ich podftaw. 
> Wal- 


4 
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Walce tak się do siebie maią, iak Gra- 
niastofłupy na nich opisane. Jakoż każdy 


Walec iest do Graniastoftupa ną nim opi- 


sanego, w stósunku podstawy tego Wal. 
ca do podftawy Graniastofłupa. A że po- 
dbne są dwa Wielokąty na podstawach 
Walców opisane ; więc tenże sam stósu- 
nek będzie każdego Walca do Grania- 
fiofiapa na nim opisanego: a zatem tak 
się mieć będzie ieden Walec, do Granja- 
stofłapa na nim opisanego , iak i Walec 
drugi do Graniastofłupa na nim także 
opisanego : tak więc pierwszy Walec be- 
dzie się' miał do drugiego, iak i pićr- 
wszy Graniastofiup. do drugiego. 


A że stósunek tych Graniastofłupów 
równą się stósunkowi tróymnożnemu 
promieni podstiw Walców, na których 
są te Graniastofiupy opisane ; więc i stó- 
sunek tych Wałców równać się także 
będzie, stósunkowi tróymnożnemu pro- 
mićni tychże podstaw. 


167. Można obiaśnić przykładami li- 
czebnemi to Twierdzenie: má zaś bydź 
naprzód przystósowanć do samych Wal- 
ców prostych, fkąd łatwo wnieść bes 
dzie możná, że i w ukośnych Walcach, 
ten sam stósunek má mieyfcć ; ponie- 
waż Walce ukośne, równey  podsta- 
wy i wysokości z Walcami prostemi, 
byłyby im równe, a zatem byłyby też 
do siebie w stósunku tróymnożnym pro- 
mieni podstaw swoich. 168. 


w eae © M a a 
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i168. Defin.. Ostrokręgi prostć nazy- 
waią się podobnemi „gdy tak się maiz do 
|| siebie ich wysokości , iak i promienie ich 
| podstaw. Przecięcia przechodzące przez 

oś tych Ostrokręgów są podobné: a zatem 
| podobné są Tróykzty , tworzącć obrotćm 
swoim te Ostrokręgi. Ah 


j) 


; Co zaś do, Oftrokręgów ukośnych: 
| tych nie tylko wysokości tak się mieć do 
| siebie pewinny , iak, promienie ich pod- 
| staw; ale nadto i osi ich w tymże samym 
do siebie są stósunku , a zatem iednakowo 
"bydź nachylone powinny do płafzczyzn 
podstaw. 
ig 


| 169. Twierdz: 6. Powierzchniecałé 0O- 

strokręgów prostych , są do siebie w stó- 
| sunku dwumnożnym promieni podstaw, 
| albo w stósunku dwumnożnym boków 


| tychże Ostrokręgów. 


Dowodzenie tego, może bydź podobné 
| do dowodzenia Twierdzenia 4. 


Może też bydź i w fposób następniący, 
| który także fiużyćcby mógł równie i do 
| Walców. , 

| W jednym którymkolwiek Ostrokrę- 
| gu prostym, powierzchnią krzywa, tak 
się má do powierzchni podstawy , iak 
bok Ostrokregu prostego, do promienia 
tey podstawy. Aże i w drugim Ostro- 
kręgu podobnym pierwfzemu, tenże sám 

` t j Q stó- 
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stósunek má mieyfcć ; więc powierzchnia | 


krzywa iednego Ostrokręgu., tak się má 
do powierzchni podstawy iego , iak po- 
wićrzchnia krzywą drugiego Ostrokręgu | 


podobnego , do powierzchni iego podsta- | 


wy więc i fumma z powierzehni krzy” | 
wëy i z powierzchni podstawy tedne-| 
go Ostrokręgu,  toiest cała iego  po-| 
wićrzchnia tak się má do powierzchni. 
podstawy iego, lak cała „powićrzchnia 
drugiego Ostrokręgu, do powierzchni. 
iego podstawy: a zatem cała powierzch- 
nia pierwlzego Ostrokręgu, tak się má 
do całćy powićrzchm drugiego ‚iak po- 
, wierzchnia podstawy pierwszego Ostro? | 
kręgu, do powierzchni podstawy drugić- 


ARZELTZ= TĄ 


go: albo iak kwadrat promienia pierwfzćy | 


podstawy , do kwadratu promienia drui 
giey: | 
Podobnie dowićśdź można , že i po». 


wićrzchnie krzywe Ostrokręgów prostych 
podobnych , są w stósunku  dwumnożnym 


promieni podstaw , lub boków «albo in- 


fzych wymiarów odpowiadaiących sobie, 


170. Twierdz; 7. Bryłowatości 'O- 


ftrogregów podobnych ,, maią się do sie- | 
bie, iak Sześciany ich wymiarów odpo- | 
wiadaiących sobie, toieft: iak Sześciany | 


promieni ich podftaw , albo iak Sześcią- 
ny ich boków , it. d. 


Twierz 


„0 Brytach podobnych;  21x 
|. Twigrdzynie to podobnie się dowodzi, 
| |iak'i poprzedzaiącć względem bryłowa- 

kosci Walców ; kładąc zamiślt Graniasto- 
fupów na Walcach opisanych , Oftrogra: 
ny opisanć na Oftrokręgach, 


b 


| 171. Uwdga. Wfzyftko to, cokolwiek 

| się powiedziało o ftósunku bryłowatości 

„| Równoległościanów , Graniaftosłupów ; 

„| Ofirogranów , i Oftrokręgów podobnych, 
na to wypada, że: AS SU 


N 


W ogólności mówiąc, té Bryły fą 


w ftófunku złożonym z ftófunku ich 
podftaw , i z ftósunku ich wyfokości. 


> że zaš, gdy te Bryły fa podobne , 
ftófunek ich podftaw , ie dwumnożnym 
fólnaku ich wyfokości ; więc ftófunek 
złożony z ftófunku ich podftaw , i zftó- 
funku ich wyfokości, fkłádá się Z ftó- 
funku dwumnożnego, i z ftófuoku:po- 
iedyńczego ich wyfokości : będzie tedy 
taki ftófunek tróymńożnym ftólunka ich 
wyfokości. A że fiófunek ich wyfoko= 
ści równa się ftófunkowi ich boków . 
którychkolwiek: odpowiadaiących fobie ; 

więc ftófunek tych Brył, gdy dó siebie 

| Ta podobne, ieit tćż fófunkiem tóy- 

„mnożnym boków ich którychkolwiek od- 
powiadaiących fobie. z 


i 


4 


$ 

172, Twidrdz: 8. Powierzchnie kul, 
"dą do siebie w ftófunku dwumnożnym 
z 02 ich 
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ich promieni, albo iak kwadraty ich pros | 


mieni. Bryłowatości zaś kul, fą do sie- | 


bie w ftófunku tróymnożnym ieh pro- 


mieni, albo iak fześciany tychże pro- | 


mieni. 


Dowodz: Powierzchnie kul, fa cztć- | 
ry razy większe, niżeli powierzchnie 
ich kół wielkich: a zatem, tak się do 
siebie maia, iak powičrzchnie tychże | 
kół, toieft: iak kwadraty ich promieni, 


Bryłowatości kul, fą 3 Walców na 
nich opifanych ; więc tak się maig :do 
siebie , iak bryłowatości tych Walców , 
toieft, iak fześciany ich promieni. 


173. Uwaga, Widzieliśmy w fzcze. 
gólności, iż powierzchnia kuli, ieft do 


powierzchni kwadratu iey śrzednicy, | 


w ftófunku okręgu koła do iego śrzednicy, 
i ten ftófunek ieft zawfze iednakowy, 
Jef też, bryłowatość kuli, do bryłowa- 
tości fześcianu iey śrzednicy 
koła do śrzednicy iego , 6 razy wziętey ; 
który także ftófunek nigdy się nie od. 
mienią, j 


Kule więć zachowuią włáfności Brył 
podobnych , tak w ftófunku ich powierz- 
chni, iako i w ftófunku ich bryłowato- 
Śeł. Jakoż, fą one w famey rzeczy Bry- 
łami podobnemi ; śrzodek iednćy kuńi 

podo- 


, iak okrąg o 


r ma e m e 
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podobnie ieft położony , iak i śrzodek 
|| infzcy iukicykolwiek kuli: tak iedna iak 
| i druga, tworzy się obrotem półkola; 
a te półkola fą do siebie podóbne. 


Możnaby więc (z niewielką odmia- 
ną) to im przyftófować , co się pówie- 
działo .o Bryłach podobnych , zakończo- 
nych powierzchniami płafkiemi, wzglę- 
dem punktów podobnie położonych 
w tychże bryłach. REM 


174. Defin: Wycinki podobne kul, 
fą tée, których. kąty w śrzodku, fą ró- 
'wnć, albo którć obrotćm podobnych 
wycinków kół tworzą: się. 


"Odcinki kul, pódobne, fą te, któr 
rych promienie podftáw , tak. się do sie- 
bie maią, iak ich wyfokości, albo iak 
promienie kul, do których należą ; albo 
na koniec fą te, którć się tworzą podo+ 
bnych półodcinków kół obrotem.. 


175. Twięrdz: 9. Powietzchnie kvuli- 
fe, i powierzchnie całć , tak wycinków, 
iak i odcinków podobnych w kulach, fą 
do siebie w ftófunku dwumnożnym pro-- 
mični kul, do których należą. 


Dowodz: Niech będą : ACB, acb, dwa 
` wycinki kół podobne, które obrotem 
iwoim, około promieni: AC, ac, twe- 
rzą podobne kul wycinki. i 
Na; 
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Naprzód. Powierzchnie kuliftć utwo» 
rzóne przez łuki: AB: ab, równać się 
będą powierzchnióm kół maiących zą 
> promienie , finije : AB, ab; więc tak się 
mieć będą do siebie, ial kwadraty tych 
liniy; AB, ab, albo siak kwadraty pro» 
mieni: AC, ac. 


Powtóre. Pawićrzchnie Oftrokręgowć 
utworzone obrotem promieni: CB, be, 
maig się też do siebie, iak kwadraty 
promieni: CB, cb, albo CA, ca; więc i 
powićrzchnie całe wycinków podobnych 
tak się do- siebie maia, iak kwadraty 
promićni CA, ca. 


Koła wykreślonć promieniami BD, 
bd, i służącć za podftawy odeinkóm kul š 
utworzonym przez obrót półodcinków 
kół; ABD, abd, fą także do siebie, iak 
kwadraty liniy BD, bd: a zatem iak 
kwadraty promieni : CB, cb, albo CA>ca 


176. Twierdz: 10. Bryłowatości tak 
wycinków , iak i odcinków podobnych, 
w kulach, fa do siebie w ftófnnku tróy- 
mnożnym promieni kul , do których nas 
leżą, 


Douodz; Naprzód: Wycinek kuli, 
utworzony przez wycinek ACB , /koła, 
tak się ma do fwoiey kuli , jak kwadrat 
linii AB, do kwadratu śrzedńicy AE, al. 
bo iak kwadrat linii ab, da kwadratu 

rag: 


OjBryłach podobnych. zis 


śrzednicy ae; toieft: iak wycinek kuli; 
utworzony przez wycinek: acb, koła, 
do kuli fwoićy. Więc tenże fám. ieft 
ftófunek iednego z tych wycinka do fwo- 
iey kuli, co i drugiego wycinka do fwo- 
iey także kuli: a zatem te wycinki, tak 
się do siebie maią , iak i kule, do któ: 
rych należą. . A że ftofunek tych kul; 

ieft ftófunkiem tróymnożnym ich promie” 
mi; więc i ftófunek tych wycinków ieft 
także itófunkiem ot ad oh tychże 
OU ZA 


Bafebire. Ofirokręgi podobne utwo- 
rzone obrotem /Iróykatów , CBD, cbd; 
fą do siebie w ftófunku tróymnożnym 
promieni CB, cb; więc tak też-maią się 
do siebie, żak i ROG kul' utworzone 
obrotem wycinków ACB, ach, do kół 
należących; a żatem i różnice każdego 
wytinka kuli, od każdego Oftrokręgu, 
toieft odcinki kul, utworzonć przez pół» 
odcinki kół, ABD, abd, fą do siebie 
w ftófunku równym Aen owi wycinków: 
kul, toieft w  ftófunku tróymnożnym 
promieni CB, cb, 


177. Twierdz: 11. Gdy cztery iakić 
liniie czynią proporcyą , i gdy dwa pier- 
wsze wyrazy tey proborcyi, fa liniiami 
odpowiadaiącemi fobie, czyli „podobnie 
położonćmi, w dwóch Bryłach podo» 
bnych: a dwa ofłatnie wyrazy teyże 
proporcyi , f liniiami odpowiadaiącemi 
fobie , 
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fobie, w dwóch infzych Bryłach podo- 
bnych ; ftófunek dwóch pierwizych Bryt, 
będzie równy ftólonkowi dwóch Brył 
drugich. 


` Dowodz: Gdyby té cztćry liniie by- 
ły bokami czterech fześcianów , té czte- 
ny Sześciany czyniłyby proporcyą : 'a że 
ftófunek dwóch pierwizych Brył , równą 
„się ftófunkowi dwóch pićrwfzych Sze- 
ścianów , a ftófunek dwóch drugich Brył, 
równa się ftófunkowi dwóch drugich 
Sześcianów ; więc i ftófunek dwóch pier- 
wfzych, Brył, równa się ftófunkowi 
dwóch Brył drugich. 


178. Ubdga. Bryłowatości Brył po- 
dobnych, prędzey. rofną, niż ich po- 
wierzchnie, 


Przykład. Niech będą liniie odpo- 
wiadaiącć fobie.w dwóch Bryłach podo- 
bnych, dwa razy więkfzć iednće wzglę- 
dem drugich; powićrzchnia iedney z tych 
Brył, będzie cztery razy wiekszą od 
powierzchni drugiey Bryły ; a zaś Bry- 
łowatość iednćy Bryły , będzie osm ra* 
zy większą od bryłowatości , drugićy 
Bryły. 


W ogólności zas mówiąc , niech będą 
AB, AC, liniiami 'odpowiadaiącemi sobie, 
w dwóch Bryłach podobnych. Zróbmy 
Tróykąt prostokątny maiący liniią AB, 

za 


O Brytach podobnych. © -217 


/ za iedno ramie kąta profićgo, a liniią 
AC, za przeciwprofikątną. ? 


= Pociągniymy CD proftopadłą do AC, i 
natrafiaiącą na liniią AB przedłużoną, 
w punkcie D. Od tego punktu D, wypro- 
wadźmy DE proftopadłą do ADi, i na- 
trafiaiącą na liniig AC przedłużoną w pun- 
kcie E. SH 


Powierzchnie dwóch Brył podobnych 
któreby miały AB, i AC za liniie odpo- 
wiadaiącć sobie, maią się tak do siebie, iak 
liniie AB, i AD: a bryłowatości ich, są 
w tym famym ftósunku , w którym liniie 
AB, i AE: | 


A że liniid AE, wikszą ieft względźm 
linii AB; niżeli liniiá AD; więc też i bry- 
łowatość drugićy Bryły więkfza ieft 
względćm bryłowatośći pićrwizćy Bry- 
ły, niżeli powierzchnia tey drugićy Bry- 
ły, względćm powierzchni pierwfzey 
Bryły; toieft: bryłowatość drugicy Bry- 
ły prędzey fię powiększa , niżeli ićy po- 
wierzchnią. i 


179. Uwaga. Na poprzedzaiących 
Twierdzćeniach zasadza się podział. Linii 
Brył Ç Linea Solidorum ) który znaydu- 
ićmy na cyrklu proporcyonalnym. 


Ta lipiiá żawiera w sobie zwyczay- 
mie c4 podziałów , które się rachować 
; ry, zaczy* 


p 
i 
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żaczynaią od śrzodka narzędzia ( a cen- 
tro );. > 
] 

Qdległości tego śrzodka od punktów 
naznaczonych liczbami: 1,.8, 27, 64, 
tak się maią do siebie, iak 

liczby = - 525 Ia DY 
co znaczy, że Bryły podobne, których 
, boki są w: ftósunku liczb: 1; 2, 3,4, ma- 
ią bryłowatości w ftósunku liczb: 1, 
8; 27, 64, 


Jnsże podziały wyznaczone są przez 
wyciągnienie przybliżone pierwiaftków 
fześciennych. . ] tak, poniewśż boki 
dwóch Sześcianów , z których iedćn dwa 
razy ich więkfzy od drugiego, tak się 
Blizko maią do siebie, iak liczby 126 ii oo; 
więc też i odległości śrzodka, od pun- 
któw naznaczonych na tey linii Hezbami: 
1, 2, tak się' maią do ffiebie, iak liczby: 
100, i 126. Używanie dwóch takich {i= 
niy, znayduiących fię na dwóch ramio- 
nach cyrkla proporcyonalnego , podobne 
ieft używaniu infzych liniy tamže się 
zażydniących , którć w ofobnym na to 
Rozdziele iuż się wyłożyło , w Części I. 
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